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"Trzecia siło"-na złym torze 
Włoska Partia Socjalistyczna 
pięłnuie metody postępowania. COMISCO . 

RZYM, 22· 1. (PAP) - Dzienik "Avanti" opubl!likowal tekst pisma. 
Wyst.()60wa.negil przez kierownictwo Włoskiej Partii Soc;ia.l!i&tyamej do 
COMISCO (Ii:omitet Pa.rt.i'i Socjaldc m!)kra.tyeznych). Pismo to jest odpo' 
wiedzią kierownictwa Włoskiej Partii Socjalistycznej ua ultima.tywne 
żądlMlie COMISCO zerwania jedności działania Partii SoojaIistyamej z 
Parbiq. KoraunistY()7;llą we Włosu.ecb. 

Na zakończenie plsm6 lcierownic' 
twa Włoskiej Partii Socjalistycznej 
przedstawia wytyczne programu po
lityki zagranicznej parm, która za
leca "poJ.itykę neUJtralności i pokoju". 

oto jak wygląda.ją. resztki radiOstacji w BerlmIe, ~lszczonej nle.., 
dawno bez żadnego powodu na ~ francuskIch władrzl 

okupacyjnych 

Odpowiedź kierownictwa Włoskiej Ządania Morgana Philippsa śv.'iad 
Partii Socjalistycznej jest oskarże- czą o niedapuszczalnym mieszaniu 
niem polityk: Laboul'zystów i innych się COMISCO - organizacja, nie ma
prawicowych socjaldemokratów, jącej do tego żadnych uprawnień, w 
tvohodzących IV skład COMISCO. wewnętrzne sprilwy socjalizmu włos 
Kier<>Wl1ictwo Włoskiej Partiń Socja- kiego. 

lis tycznej stwierdza, że żądania Koalicja trzeciej siły, która powsta PARYZ, 22. I. (PAP). Biuro Wykonawcze Swiatowel,' Federacji Związ-COJ:'1IIscO pod adrc3em socjalistów l 
włoskich sformulowane zostały w li- !a w Europie, jest tworem e emen- ków Zawod~wych ?publikow~ło dek}~rację .. w której ,s~ierdza, że SFZZ 
'c'c który d~odł d . mie', rze' tów socjaldemokratycznych i kato' kontynuowac będzIe swą działalnosc pomnno ustąple~a delegata bry-
:; ~, .' d . ~ 5° d . JS'Ca P bIl liclcich, których podstawowym celem tyjskiego i holenderskiego Podkreślając, że jedność nuędzynarodowego z:na\7zema o:plero w lU 1)9 opn -. t lk k . K li' . . . d 11' ", 'd k·' . F kt· ś' d Je8 wa a z OffiJUruzmem. 00, Cla ruchu zawodowego Jest zagrozona, e c aracJa zaznacza, lZ przywo cy 

cwamu ~o ~ ~ras'le. a :ren WJa _ trzeciej siły stopniowo p1'7.ekS'Ltałca kongresu brytYjskiich Trade Unionów proponując zawieszenie działaL 
czy hO l~wazny~n naru~zo~l1U o~S~I?", się w ugrup!)wa.nie, w ldórym głów- ności ŚFZZ na okres jednego roku, dowiedli, iż nie rozumieją głębokich 
uyc Ol:r' pos ępQwama l .w_ a UJ- ną r6lIę oogrywają katolicy. Proc('.SO' przemian jakie zaszły w ruchu zawodowym po wojnie. ŚFZZ kontynuo
~:~, wyr~~~~kz€.~!a,:: . ze~~~~ tstosun wl temu t.owarzyszą wydarzenia w wać będzie swą działalność, ponrieważ klasa robotnicza na całym świecie 
nO N. Z. ~".ą al ,I<~ ,O~Ja 15 ~.czną. d21iedz:inic polityki zagr!lnim:nej. Zje potrzebuje obrony i jedności. 
K:erownJ~two WłQslne; ~<lrtll. So- dn~nie krajów zachodnich WGkół Potępiając stano'Nisko przewodniczącego TUC Deakin<1, Ol';;tZ 

c,;aLstYj;zncJ podkreśla, ze plsmO hegemena - Stanów Zjednoo7,onycb, pl'zedsLawjciela Amerykańskich ZZ _ Carey'a, deklaracja stwierdza, ze 
~OJ..HSCO, podlJis;)fl(~ przez l\-Iorgana ;jf'.st niczym innym jak tWfJrzemem usiłowali oni narzucić swą wolę wiekszości członków biura wykonaw
Pi)i1ilłjJ~"il, ignow.;e "poważne niebez' bloku liOnset'Watywneg(), k' lrego pod czego ŚFZZ. Biuro ultimatum takiego nie mogło przyjąć. 
o: ~zeństwo odrodzenia klel'ykalno- st&wą jest Watykan .i ka.pral.zm. Jednocześnie biuro ŚF'ZZ za.wiadamia !) zwoła,nin posiedzenia Kom1-
·:J_1Eerwatywnego porządku we Wło ., tetu Wykonawczee'0 na dz'cń 28 bm. w Paryżu. 

izech" COM:rSCO interesuje się na- Pismo podkreśla, jz polItyka Bry' Porządek dzienny obrad komitetu obejmuje rozpatrzenie wniosku 
tomiast WYłąc.z.nie spnwą "jednOŚCi) tyjsk.iej P~rtii Pracy, ~FI~ h?len.der ,brytyjsk~ego w sprawie zawieszenia działalności ŚFZZ, oraz zalecenie 
d7":Jo:b.!lia.". pu;)lewa:l: głó~'11ym za.da' skic'h socJaldemokr~tow l mez:mec- biura wykonawczego w sprawie zwołania, drugie,;!) Itongresu SFZZ w Ge. 
n~em u:.i oi:'~,ql1i7~"Icji kst włą.czenie kioh socjaldemokratow jest IWliłyJ,ą newie lJlb Mediolanie w czerwcu br. 
się da ,,1'r()n~i; 3,Jilykomul1:ts.iyC'cnego". kolon:lJJ.ną, jest polityką ucisku. . 

---..:--.:._---~, ----.---......,....._-....::..-_-~---

Wvsokie odznaczenie 
czechosłowackie 

WARSZAWA (PAP). W dniu 22 

bm. w ambasadzie czechosłowac

kiej odbyła się uroczystość dekora

cji wysokimi odznaczenJi.aml C8R 

min. Swiątkowskiego, podsekretarza 

stanu w Min. Sprawiedliwości L. 

I Chajna -oraz wyższych urzędników 
I Ministerstwa Sprawiedliwości f 

'MSZ. 
W ;maemu Prezydenta Republiki 

Czechosłowackiej aktu dekoracji do 
korw.t minister !:"p!'awi" iwośt::,; ~ • 
Czepiczka. 

V;ozd ~ egQt)i Rlqdu Po\s\dego 
do Bul<aresztu 

lE EN, 2:". 1. il'.il.?' PaeWbdmczący Austtl et{iCH-Z' ązko)/ Za_ 
wodowych ośwIadcZ.lł przedstawicielom prasy, że związki austriackie nie 
~~ą ~l~~stępow.:::.::a:ć~'Z.:...::S:F..:Z::Z:..:...... _____________________________ _ 

Nieoczekiwany zwrot w procesie . 
WARSZAWA, 22. I. (PAP). wp Min. spraw zagranicznych Zy- ódców ho""uni§t« CZD ch 

dniu 22 bm. opuściła Warsz~węlgmuntem lUodzelewskim na czele. przl.lW ':I t 'Y
ro

' h' 1 a1n~' st.""t 

F d . 'ł' . dk po vne zaJącyc meeg O"CJ~ e 
udając się do Bukaresztu, dla W skład delegacji wchodzą: mi- rzewo nlezqcy sqau pOWO ony na sWla a mu wyboru ławy przysięgłych. 

' " .• • , . • I. •• . Tak więc w chwili obecnej obl'onlT 
podplsallla układowoprzYJaznl l! Ulster Oswlaty dr StaUlsław Skrze- '<?WY JORK, 22. l· (PAP) - P~oces l~ przywódców ~~unist~:a:j ma pewną przewag~, .kt?ra nie pO' 
wzajemnej współpracy delegacja I szewski minister kultury i sztu- Partu USA na skuteJt na.glego WYJazdu Jednego z obl'OllcoW odroozo y zwala sędziemu Medime l prokurato' 

• I ' wstał na 5 dni. rowi Mac G€hey na prowadzenie roz. 
Rządu R.P. z Prezesem Rady Mł- I' ki Stefan Dybowski i minister ko- W piątek zakończyły się wstępne skowała antykonstytucyjny system prawy ?ez d~~zego zba~ania spra,?!-
n!strów ,Tózefem Cyrankiewiczem munikacji inż. Jan Rabanowski. przemówienia obrony, która zdema' wyboru lawy przysięgłYCh z pomi- KOrtl

ch
PCJl wsród sędziow przysI", 

nięciem uboższej ludności i grup gły . 
mniejszościowych, oraz domagała .:..---------------
się na tej podstawie uchylenia aktu g" d ~ 
oskarż~nia przeciwko przywódcom dS 'lrZe ra zlecey -Marsz na Nankin 
kOffiJUOlstycznym. 'ad do Szczecina 

Jedvnq odpowiedziq armii ludowej w;l~~n~~ze~~~of:ro~~a~:~~~~!~~ i w~nSZAWA, 22.1 (PAP). W dniu 

d C K S k przewodniczącego sądu Medine na 22 J:>rn. ~rzybyła do yva~szawy dele-no po sh~pnq uc~ecz;kę zang- ai- ze a świadka celem przeSłuchania go w gacJa 'plsąrzy ra~zlecklch, u~ają-
ł ,. h' , 'ch . k l d h . ' . cych SIę erb Szczec:na na KraJowy LONDYN, 22. 1. (Pf\..P) - Agencja w kierunku Nankinu. Na wielu od- g OSOla c msk~ "Y0Js li owyc ~ sp!a~e \VY.boru ławy przY~lę%łych. Zjazd Literatów. W skald delegacji 

Reutera donosi, że oddziały chińskich dnkach chińskie wojska ludowe 0- komenta~zu,. POśwlęcon~ sprawIe Oswladczeme obrony powaznle za- wchodz: dramaturg Aleksander 
wojilk ludowych, liczące około 200 siągnęły północny brzeg rzeki Yang- wy~ofa~la Się Czal1g:K:'u-Szel~a, pod- niepokoiło Mediine. KOrniej~zuk dramaturg Anatol 80-
tysięcy żołnierzy, po przekroczeniu Tse-Kiang. k.resl~,. ze .Czang·~al-Szek n::~ ogło- Przyczyna zaniepokojenia M~(I'ny !oronow po~ta Paweł Tyczyna, po-
rzeki Hwai, p':J.Sll'wają s:ę na południe NOWY JORK, 22. 1· (PAP) - Roz SIł o~J(!'JalD,!e o sweJ rezygnacJI. ze s!~ stała się zrozumiała, gdy oskarżyciel eta Stefan 8zczypaczow, poeta An-

. nowlska prezydenta. Rozgłośma clnn publiczny Mac Gehey oświadczył, że toni Venclowa oraz krytyk literacki 
sk[ch wojsk ludowych stwierdza, że W myśl obowiązującego ustawodaw- Iwan Anisdmow. 

RaJ-I'oliB. ornl-eJ·sze tortury o;'macza to najwidoczniej, iż Czang- stwa Medina będzie musiał zrezygno Na dworcu gości radzieckich wi-
.; W Kai-8zek pragnął pozostawić ~ob~e wać ze stanowiska przewodniczące- tali: Dyr. Biura Współpracy z Za-

otwartą drogę do ponownego obJęCla go, jeśJJ obrona powoła go na świad- granicą przy Min. Kultury i SztukI 
stosu~ą Holendrzy w Indonez',i władzy w "odpowiedniej chwili". - ka. W obliczu takiej ewentualnOŚcildr J. StarzyńSki, członkowie KC 

• Świadczy to o tym - że reakcyjny 11:edina znacznie złagodził swój sto~ PZPR: J. Albrecht i O. ~łuski pre-
LONDYN. 22. I. (PAP). Zołnierze nierz holenderski opisuje szczegół? rząd kuomintangowski 1;lie ma szc;:e-

I 
sun~k. wobec obr<>?y. ~ędzy ~nnYlm zes .Sp'6łdz!el~ ~ydaw~c7~j "cz~: 

armii holenderskiej w Ind!)nezji ares".towania ekstremisty indonezYJ- rego zamiaru rozpoczęCia rokow~? o UdZl~hł on obrome .ki1~dnlowe,go I telDl~. J. Pa~sk.i or~z Lcz~u prze 

~i~~~~i~k~~ ~:.;~ ~f~~~~~::::~::::::l K;~id;i"p~'~IO;SI,ym,~ n~kim~e;;;iim;yś:~a;.go 
stów. które ogłoszono w Holandi.j, 0- do swej matki pisze: "mamy tu wie. I» 
publikował londyński "Daily Wor. lu jc:ó.ców, których torturuje się '" Nawet WI' e1' ka BrytanIa a zmu' szona ker". straszny sposób. Ostatnia metoda 

W jednym z listów peWien 7;01- polega na uz· YCI'u J'a!<iejs< maszyny 1 . .. t I I możLiwość wspó nej akcji transj.or" 
elektrycznej. Przywiq,zuje' się druty do uznan,a pans WiJ zrae danii i Iraku w razie przystąpienia 
do jednego ucha j jednej ręki , !m::y- do rozmów z przedstawicielami Izra' 

Zo"hodn,'e granice Niemiec czym maszyna obraca się stale. Fi- LONDYN, 22. 1. (pAP) - Jak k()n1unikuje z wyspy Rodos Agencj:,- ela na temat Palestyny. 
... lip. który chodzi czasami' popatrzeć Ucutera, wS'llyS!t,ko wslmzuje !la t!), że rokowania pomiędzy przedstaWI' LONDYN, 22. 1. (PAP) _ Dyplo-

mają być skorygowane mówi, że twarze torturowanych są cielami Egiptu a Iz.reaela zakończą się ca,łkowitym poro>zumienaem. matyczny korespondent agencji Reu 
wykrzywione na skutek kurczenia tera donosi, że najprawdopodobniej 

BERLIN, 22. I. (PAP). Zgodnie się mięśni. Po tortura.ch jeńców wy_ Po wielu dniach intensywnych roz przedstawiała żadnyC'h istotnych tru w poniedziałek nastąpi uznanie de 
z doniesieniem agencji ADN przed- syła się w teren z patrolem wojsk, mów obie strony zgodziły się na ro- dności· famo przez Rząd Brytyjski państwa 
stawicie1 brytyjskich władz wojsko- gdzie muszą oni wskazać jakie osa- zejm, zaś na sobotnim plenarnym PARY:?:, 22. 1. (PAP) - Powołując Iz.rael. 
wych w Berlinie oświadczy. Iż w dy i jacy ludzie współpracują z pOSiedzeniu mają być złQżone pod- się na miarodajne źródła agencja Reuter podaje z Haify, że premier 

., t" go' ach L'ldzl'e c' są pisy na dokumencie o zawieszeniu F"allce Presse kOmtlnl"kuJ'e ? Amma- Izraela Ben G"rI'on przYJ'ął bryt'YJ'-dniu 24 stycznia r.b. rozpOCZUlE' SIę pows ancaml w r .. '1 - ~u_ 

t nastepnie aresztowani, a dumy pa- broni. r,u, że rozjemca ONZ w Palestynie skiego konsula generalnego Marriot-konfereJlc.ia 3 zachodn:ch mocars W , bł' ł d 't . d . B ł t' f' . l . t lone .Jeńcy po wykonaniu TlarzuC(). Z chwilą zgody obu stron na ro- Bunc e z ozy rzą OWI ransJor an- ta. ya o plerwsza o 'leJa na WlZy a 
Okupacyjnych i pa.ństw Beneluxu w nvC'h im .. 7:adail". "8 zazwy .:7ni "')7. 7'!jm. spr:rwa wycofania wojsk i wy' skiemu IlOWą propozycję przystąpie- dyplomaty brytyjskiego u przedsta
sprawie "sk!)r:vgowarua za.chodnicb niej likwidowani wystrzałem L ty· znaczenia linii demarkacyjnej w po- nia do rokowań z Izraelem. W Am- wiciela rządu Izraela od chwili 00-

I'l'a.nic Niemiec". lu". łudIlliowej Palestynie nie będzie ma'nde bierze się również pod uwagę wstania tego państwa. 
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Trzeci dzień procesu "papierniczego" jest u zezwolenie zapłaoić. Zapyty

wał go tylko ił'. 
- V'/ó\vc'Ilas dopiero powicd.:iałem, 

te :!OO.OOO zl - mówi Kraul. Ja 
pierwszy n;p wysul}Rłp.rn kgo żąda
nia. 

. W trzecim dniu procesu "papler- nOŚCi urzędowych oskarżonego? 
mcz~go" zeznaje jako pierwszy o~ Osk.: - Tak. 
skarzony Grzegorz Axentowicz na- Prok.: A wJęc oskarżony, będąc 
czelnik wydziału przetwór~zego urzędnikiem CZPP, przyjął od pe-
CZPP. tenta pJen:ądze w związku z urzę-

Axentowicz przyznaje że wzIął od dowaniem. CZY wobec tego oskar
Barańskiego około 40 t~s. zł. Trak- żony, jako prawnik, uważa, że to by 
tow,ał je jednak jako pożyczkę. ło przestępstwo? 
TWIerdzi. że nie zobowiązywał s;e Osk.: Tak jest. 
wzamian do niczego. W dalszym clą Z kolei zeznaje osk. Wrześniewski 
gu wyjaśnień, osk. charakteryzuje b. radca prawny CZPP. 
działalność komisji nacjonalizacyj- Przewodniczący: Czy oSkarżony 
nej. Stwierdza, że nie miał wpły- przyznaje, że zobowiązał się wobec 
wu na jej decyzję, bowiem poszcze- Barańsmiego do udzielenia mu 00-
gólne sprawy były referowane przez mocy w staraniach o utrzymanie 
Słotwińskiego, a decyzja należała fabryki "Herbewo" w prywatnych 
do Kraula. Formalnego 'głosowania rękach, za. co otrzymał 60 tys. zl? 
nigdy nie przeprowadzano. Osk. Oskar.: - PrzY7.naję się do otrzy
twierdzi. iż zawsze uważał. że fa- mania od Barańskiego 40 tys. zł, ale 
bryki prywatne powdnny być bez- nie dawałem wzamian żadnYch zo-
względnie upaństwowione. bowiązań. 

Prok.: - Czy oskarżony pOdałby Oskar. wyjaśnia: W październiku 
w tej chwili bez wstydu rękę ro- 1945 r. Aleksandrowa zawiadomiła 
botnikowi, na którego ciężkiej pra- mnie, że Kraul polecił mi wyjechać 
cy zdobył Barański pIeniądze na do Krakowa. Dodała, że mam ją 
łapÓWkę dla oskarżonego? zabrać ze sobą, gdyż otrzymała od 

Osk.: - Nie miałbym Odwagi... Barańskiego zaproszerr;e na zwie-
Przewodn.: - Czy oskarżony przy dzenie fabryki "Herbewo", z które

'ąl od prywatnego przedsiębiorcy go pragnie Skorzystać. Zwlekałem z 
za pośrednictwem Wrześniewskiego wyjazdem: Aleksandrowa stale na-
25 tys. zł za udzielenie zezwolenia legała, żeby podróż przyspieszyć. 
na przerobienie bibułki? Wreszcie pojechaliśmy. Po załatw:e 

Osk.: - Przyznaję się do otrzy- niu spraw urzędowych, udaliśmy się 
mania 20 czy 25 tys. zł. Ponieważ do "Herbewo". Barański przYjął nas 
otrzymałem Je w dnIu ImIenin, w gablnecJe. Aleksandrowa przez 
traktowałem je jako podarek. cały czas m6wiła z nim o Kraulu. 
Przewodniczący odCl\ytuje z.ezna~ Kilkakrotnie powtarzała, lie Kraul 

nia Axentowicza złożone w czasie potrzebuje i musi dostać pieniądze, 
śledztwa. W ówćzas oskarżony ze- że liczy. na to. "':J'izyta. miała si~ k;u 
znał: Kraul kiedyś na zabawie po- końcow., a o zWledzaruu fabryk 1 me 

. wiedzdał że nie ma sensu aby Axen było mowy. Zegnając się, Barański 
towicz utrudniał prywatnym pr;lCd. ofiarował nam paczki pal?ieros6w. 
siębiorcom otrzymywan'ie zezwoleń Ponieważ 2';8W11ze przyjeidzajllc do 
na przęrobienie bibułki w państw. CZPF Bnransltl, dla reklamy przy
zakładach. W jakiś czas p6źniej woził urzędnlkom po pudełku pa
drogą służbową wpłynęły wnioskJ. 
firmy Wojciechowskiego. Wrześ
n1ewskl (b. radca prawny CZPP) ln~ 
terweniował w sprawie przyśpiesze 
nia załatwienia tych wnlosków. Po 
upływie pewnego czasu Wrześniew~ 
ski wr~czył Axentowiczowi 25 tys. 
zł zazn!\czają,c, te to od Vllojcle
"howlklel'o. 

Prok.; - Czy wydawanie tych 
l\ezwoleń wchodziło w zakres czyn-

ł 
Kupon premiowy 

.. Dziennika tódzkiego" 
lJn1~ t I18.zwt,eko: • • • , . 

f • 
• • • • 

4drus • • • • 
lO 

. , • • • 
• 

('l lloMlXl)'cb llunon6w pr08lm;v 
pl'1l)"llaC! do RedakcjI .,DztonnlkH 
t.6l1r.luero,'· tAca PlotrkoWlk ... 
Nr !Je - N. kopareM zaznal1r.vć . 
.Kupony kBlą.tkowe") 

Główny oslt. b. dyrelttor nacz • 
C.Z.P.P. w Łodzi inż. Emil Kraul 

pieros6w ustnikowych w gilzach, 
pr?dukowanych w jego fabryce, są
d:ułrm że to taklE; same papierosy . 
Dopiero kiedy wyszliśmy stamtąd, 
chcąc zapalić papie~osa, rozvvunąłcm 
paczkę i zobaczyłem, że oprócz pa
pierosów ~l1ajduje się w nie.i 10 tY8. 
zł. .podobną sumę znalazła Aleksan
drowa w swojej paczce. Widząc to. 
wykrzykn'ęła pogardliw;e: "I to jest 
dla dyr. Kraula? To bezczelność! 
Wówczas zrozumlllłem oel nallze:1 
Whlyty, orn:/; to, że pieniądze, w obu 

paczkach przeznaczone były dla 
Kraula. 

Po przyjeżdzie do Łodzi położy
łem pieniądze na biurku Kraula. 

Po pewnym czasie, kiedy Barań
ski w CZPP wręczył mi ponownie 
]topertę zawierającą 10 tys. zł, za
pytałem dlaczego mi daje pIeniądze. 
W odpowiedzi usłyszałem: Na ulże
nie doU urzędniczej. Niech pan po
stąpi z pien;ędzmi tak. jak poprze~ 
dnlo. Wobec tego kwotę tę połOŻY
łem również na biurku Kraula. Do 
końca 1945 r. otrzymałem od Barań
skiego jeszcze dwukrotnie 10 tys. zł. 
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B. radca prawny C.Z.P.P. w Łodz.ł 
!Ulw. Wl'zdniewskl 

Wrocławia, będący jego przyjac;e
lem. któremu winien jest wdziecz
ność za pomoc w pIerwszym okresie 
powojennym, prosił go, ażeby się 
DOinformował w CZPP czy możliwe 
jest przerobienie w tlaństwowej fa· 
bryce papieru na bibułkę. Przy SP()
sobności Wrześniewski zapytał o to 
Kraula. Po pewnym czasie KraLll, 
tlonownie indal{owany przez Wrze
śniewskiego. oswiadczył. że zezwo
lenie zostało już pOdpisane. ...lIe. 
panie m!'cenasie - rzekomo miał 
powiedzieć Kraul - to !tOsztuje 
200.000 zł", 

Wrześniew1<ki powiadomił o tym 
Wojciechowskiego, który zgodził się 
na zapłacenie tej kwoty l pros] 
Wrześniewskiego, by wręczył pie
niądze Kraulowi. Ten, po pev.rnych 
wahaniacn. pro~blc zadość uczynił. 

Na prośbę Wojciechowskiego. 
Wrze~niewsk: wręczył równ.ież 15 
lub 25 tys. zł Axentowiczowi. - Nie 
wiedziałem je{lnak co to są za pie
niąd7.e - dodaje osk. Wrześniewskl. 

Ogh. Kraul twierdzl natomiast, 
iż Wrześniew~ki, referując mu proś
bl: Wojclechowskiego, od razu za
znaczył, iż Wojciechowski skłonny 

li Zti nv Ul!ZvC~eł~twa 
polskiego 

WARSZAWA, 22.1 (P Ał'). W dnia 
oh 21 l 22 bm. obradowało Plenum 
Zarządu Głównego Związku Nauc~ 
cieIstwa Polskiego z udzia~em 70 de-

Przewodn.: Czy osk przyzna'''! 
S1c:, że w 1947 r. pomógł Słotwińskie 
mu w otrzymaniu od p!'zedstaw:cie
la f-my "Budownictwo" 15.000 zł 
tytułem łapówki za zwrócenie sumy 
kaucyjnei złożonrj w CZPP? 

Osk.: Nic' 
Osk. Wr:lCśnicwski WYJaśnia, iż 

przedstawlriel f-my .. Budownictwo" 
p 'w:erzył mu. .lako adwokatowi 
wolnopraktykującemu. sprawę przy 
śpieszenia ZW)·o1.u S:.1my kaucyjnej. 
wynos:~;:cej 200.000 zł. Wrzr'Ś:liewski 
z kolei sprawę tę przekazał Slot
wińskiemu, rówrrież adwokatowi 
(al" również urzednikowi CZPP). 
Z tego lytułu otrzymał od "Budow
n;ctwa" 15.000 zł. z których 7500 
jai :5!otwirlsldemu. 

(Dalszy dąg ' rozrrawy-w ponle
~zlaiej;:). (ib',) 

C'lttr "Harm I ni11 l
& 

i rzybył do Łodzi 
Wczoraj wieczorem przybył do Lo 

dzl zc Szczecina ch6r "HM'mol1ia", 
Składający się z 20 śpieWAków i 19 
śplewaczek. b. członków Związku p() 
lak6w VI' Berlinie i z atltochion ',w 
woj. szczecińskie~o. 

Osk. Wrześniewski twierdzi, ie z leiatów z całego krajIl. 

Gości szczeclńskich serde<:znie wl 
tali na Dworcu Kaliskim przedstawi 
ciele władz miejskich, Polskiego Zw. 
Zachodniego, Okr. Ligi Kobiet i Zw. 
Tow. Śpiewaczych Łodzi i wo.lew6dz 
twa· kwot otrzymanych od BarańSkiego W uchwalone.i rezolucji poDtycz

nic zatrzymał dla 8!ebJe ani gl·oRza. nl)j plenum wita z głęboką radością 
Znpewnia, ŻEl z Barańskim w ogóle ",tworzen.c jednej marksistowsko
nic rozmawIał na temat nacjonal!- leninowskiej Partii robotniczej l 
zacji jego firmy. uwaŻa za najważniejsze swoje za-

Chór "Harmonla" wystąpi dziś o 
godz. 11 w sali OKZZ ora;:,: o godz. 
16 w Filharmonii. 

W poniedziałe'k goście szczednscy 
zwiedzą Łódź oraz wystąpią z, boga 
tym programem pie~ni w sali Szkoły 
Technfczno·PrzemysłQwej pr?y ul. 

Kraul zaprzeczlI, jakoby miał te dan~e jak naJczynniejszy współ-
pieniądze otrzymać. udział w skupieniu wszystkich sił 

Prok.: - Jak oskarżony ' ocenia dla Nali7.acj! prog.·amu, nakreślone 
obecnie postępowanie Barańsk:!C!go? go przez kongres Zjednoczeniowy. Zeromskiego. (jb) 
Oskarżony: - Była. to ohęć prze

kupIenia urzędnJkl\. 
Prokurator: - Czy oskarżony nle 

widzi w tym chęci skorumpowania 
urzędnik6w, w celu podporządko
wanie C7.pP prywatnemu kapita
łowi? 

Oskar.: - 8ądzę. te tak. 
Osk. lVrześnJewski twIerdzI, !:i 

porada lldzleJona Hasfeldowl nie do 
tyczyła kwestii nacjonaliza.:j!. wo
br-c cze~o, j KO -adwokat. miał pra
wo \>U.Yle.C honora-rtum. 

Wrześnlt!wski nie pnyznnjc sie 
do otrzymania od Seroga 15.000 zł 
za udzielenie porad w sprawie f-my 
.,Rod". Wyjaśnia, że otrzymał 2-3 
tys. zł, jako honorarium adwokac
kie - za poradę w sprawie orga
nizacji nowego przedsiębiorstwa. 

Przewodn.: Czy osl\:. przyznaje się, 
że udzielH pomocy Kraulowi w o
trzymaniu od Wojciechowsk:ego 
180.000 zł? 

Osk.: Tak. 
Przew.: CZy osk. przymajc SJ(~. że 

wręczył Axentowlczowi od tegoż 
kUDca 25.000 zł? 

Osk.: Tak jest. 
Osk. Wrześniewski wyjaśnia, jz 

Wojciechowski, prywatny kupiec z 

ai cjl premlowe{ "Dziennika Łódzkiego" 
redakCja postanowiła rozlosować pOi 7. Sir .Jltmes Jeans: Niebo. 
mlęd7.y Czytelników, którzy 11ilde- G. Ma.rla Dąbrows!ca: Ludz'" stam 
.,Iall kUPOl-:Y. nas!Ę!"luj,lce JrsJ~.~I'I: t<}c!. 

l. Anatol \NIm'""" {lQw: Potępie_ 9. Tadeusz Boy • Zeletis\d: Zna.sz 
nie Pngan ·nlego. 11 len l-raj? 

2. BOleslaw P"u~: Faraon. 10. Pela G(I.ta.wJczYJJ~ktl.: Dom na 
~. Andt'l. l BiTUIt: M\.1.\!J.\:dy . SKiw'il\e. 
4. Ta eus'l. 'Grez:" Mury Jerycha. Wyniki losowania podamy w nad 
5. Czesław J. Ccntldcwicz: Bhła chodzącą sobotę. 

foku. Dziś w numerz" 1 kupon XXXI 
6. Arkady Fiedler: Kanada pach- serii prem.iowej. 

nąca żywicą. 

~~~E5~~me~am~":"~~a&a. ... 
Dnia 21 styczlii;l lO~9 roJ,u. po cię:i;kch cierpieniach, opatrzony 

Sw. S:lIaam~ntaml zmarł 
ś. t P. 

;-T ANISŁ·A W FUTER 
ur. dnia 2i lrwiemla 1896 r. 

Pog-rzcb odbędzie s'ę dnia 24 tycznia lM9 l'oku, o godvn1e 14 
ż domu żałob;l; przy ul. Prasltie.l Nr l (d!HVIl. \VarszawsI,a). o czym 
,..aw1oc1amlamy krewnych I znajomych p"grą:Łen\ w smutlm 
( 769 g) tONA, DZIECI i Wl\'"UCZKI. 

Dnia 20 b.m. l'()zpoezął sl~ w saU L b d S 'sil referat nt· powojennej literatury 
W.R.N. w Szczecinie 4_dniowy kra- et e. C> • polskiej.' 
jowy zjaZ'd delegatów Związku Za- - I e r a c lor a u I q w z c z C I n I e Po referacie St. Żółkiewskiego 
wodowego Lite·ratów z udziałem re- rozpoczęl.a się dyskusja. Pierwszy 
prczentantów literatury zagranic?;. zabrał głos prof. Kubacki. Zgodził 
nej. ,sekretarz Zwlązltu Literatów Slo- wy twórczego rozwoju dla każdego I społcczniony, będący wyrazem wstę się on z ogólnymi tezami referatu 
Przybyłych przedstawicleH Rządu, wackich dr. Jan Ponlczar i pre~es pisarza, który głęboko kocha swój I powania nowych społecznych sił na St. Żółkiewskiego stwicrdzając, że 

włl\dz miejscowych oraz Hcznie zc- lJwiązku Lltcratów Węgierskich lud, ~ozumie go i chce dla n;ego pra widownię dziejową (rewolucyjnego pozwala on na zajęcie wobec zja-
branych uczestniJtów zjazdu powitał Szandor Gerger!. cowac. mieszczaństwa). Gra i konflikt wisk literackich zdecydowanej i po-
prezes Zw. Zaw. Literatów Polskich Witali następn;e z.la~ przedstawi_ Będąca w tej chwili w rozpraco. dwóch nurtów wyjaśnia często sprze zbawionej niedomówiell pozycji. 
Jarosław Iwaszkiewicz, zapraszając ciele K. Kuryl'Uk w imieniu Rady waniu ustawa o Radzie Sztuki i czny charakter naszego romanty z. Prof. Kubacki nie godzi się z pewny
na przewodniczącą zjazdu Ewę Szel- Związków Artystycznych, Julian Ma kompetencjach Ministerstwa Kul- mu, jego wzloty i załamania, postę- mi uwagar,ll referenta na temat nie_ 
burg _ Zarębinę, a do prezydium liniak w Imieniu Polsldego Zwlą7.ku tury Sztuki, powołanie do powe i wsteczne elem011ty przełomu przydatności psychologizmu w twór-
Adama Ważyka, Jerzego Andrze.l c·,"l Wydawc6w, Walery Jastrzębiec. życ;a lnstytu<tu Sztuki, w no- romantyzmu. czości pisarza - realisty. Zdaniem 
sklego Mieczysława Jastruna, Jana Rudnicki w imieniu ZAIKS oraz wej zupełnic płaszczy~n~e stawia W godzinach wieczornych odbyło prof. Kubackiego poczynania w d~le
Brzechwę, Stefana Flukowsklego, a Michał Rusinek w Imieniu PEN. sprawę oparcia prac !MInisterstwa o się przyjęcie, wydane przez Zarząd dzinie literatury w okresie powojen
na sekretarzy zaś: Tadeusza Borow- Clubu Polskiego. fachowy czynnlk śWIata az:;ystycz- Główny Związku Zawodowego Lite. nym skłaniają raczej do optymisty-
skiogo i Tadeu1!za KwiatkowsJciego. W części popołudniowej pierw- nego. oraz sprawę jego udZIału po· ratów Polskich dla delegacji zagra- cznej oceny· 
Po odczytaniu przez Jana Brzechwę szego dnia zjazdu znbrał głos wice- pnez stowarzyszenia .1 z'wlązki 81'- nicznych, które powitał Prezel' Iwasz Następnie w dyskusji zabrał głos 
licznych depesz, nadesłanych na mlni6ter Kultury i Sztuki - Sokor. ty styczne we WSZystkIch poczyna- kiewlcz Leon Knlczkowski. Zreasumował on 
zjazd m. in. od Ministra Kultury i ski. niach, mających na celu poaniesic~ .. b . ogólnie działaJnoM pisarzy po woj-
Sztuki S. Dybowskiego or8Z od Mi. * nie poziomu kultury artystycznej w W . czasie J?rZYJęcla o~ yło Slę wrę nie, wskazując na rozd7.lał jaki 

. t Ż l . R k' b ł M" t K lt . S t k' Stef Polsce. czcnle nagrod lIterackICh, przyzna- Istnl'cJ'e poml"dzy tą dZI'ałalnośc i", a nls Ta eg UgI apac lego, za ra m1s er u ury l z u 1 an nyca na konkursach Zw. Zaw· Lite. ~ ... 
głos. powi,tany entuzjastycznie przed Dybowski przesłał do Prez.y<lium Życząc jeszcze raz owocnych ob~ raiów Nagrody otrzymali: prof. U .• T. bogatym w treści ideowe i ludzkie 
stawiciel Zw. LIterAtów Czechosło. Zjazdu następującą d PCIIZ.ę: rad czwartemu Zjazdl)wl Związku Kazimierz Wyka za prace w dziedzi- życiem kra.Ju. Zwrócił również uwa-
wackich dl'. Jan Pilarz. Przekazał "Nie mogąc osobiście przybyć na Zawodowego Literatów Polskich. nie krytyki literackiej i Stanisław gę nR to, ze krytYka w&~lczesna 
on braterskie pozdrowienia od lite· Zjazd pisarzy polskich w Szczecinie, pragnę zapewnić ogół polskich plsa- Wygodzki za całokształt twórczości zbyt słabo pomagała pisarzowi w 
ratów czechosłowackich oraz dał wy przesyłam tą drogą w imieniu rządu rzy, ŻP Ministerstwo Kultury i Sztu- Ł ki j W 1 ść k d przezwyciężaniu kompleksów oku-

d " j , ., R lit . i l I ni .. _, k' b d . ł b I t I poe yc e· yso ro aż ej z na· pacJ'l' l' 11'kWl'dowa'nl'u obCI'az' E-n'l'd"""-raz ra osci, ze wza emna przYJł\:.m ze<:zypospo eJ w m e u "",as- l ę ZIC zawsze z g ę o ą ros ,ą ó l il 100000 zł ~v-. d . j . i t ć . ,. ' Z' k' 1 gr ( wynos a po , . IOgl'l' ml·eszczańskiej. M6wc'~ podkre. nie nosi charakteru oficjalnego, lecz nym na)ser ec~nte sze zyczen a o. o acza opwn.ą zarOWllO w <\zc Ja { n 

jest pełna treści, wynikającej ze ścl- wocnych obrad. l ogół polskiego pl arstwa". W drugim dniu obrad, na wniosek ślił fakt, że okres w którym żyjemy 
sIej wspćJ1pracy Mówca nakreślll Jednocześnie pragnę wyrazić głę- Odczyt w związku ze 150 rocznicą Ewy Szelburg. Zarembiny, przewod zawiera potężny ładunek tworzywa 
obraz przełomu, jaki nastąpił w ży- bokie pl'zekonanie, że Zjazd ten sta_ ul'odzin Adama Mickiewicza wygło- nlclwo objął Jan Brzechwa. po czym pisarskiego, któremu na imię "ezło. 
ciu i twórczoAcl llteratów czechoRło- nie się istotnie dalszym, poważnym sił Wacław I~ubacki. L~on Kruezk~wskl wygłoslł prze!?6- wiek w walce" Dwa zadania stoją 
wacklch, ktć.-zy żywiołowo uczest- krokiem naprzód w rozwoju plśmien Prelegent omówił na wstępie tra- w ·cnie. poś'męcone pamięci Lemna. Pl'zed pisarzami polskimi w okresie 
niczyl! w zlikwidowaniu pozostałości nictwa Polski Ludowej· dycje społecznych i p01l1ycznych Po przemówieniu Leona Krucz-' najbliższym - stwierdził L. Krucz.. 
reakcji 1 dziś biorą żywy udział \V Wielkie zadania, jakie stoją przed pierwiastków polskiego romantyz- kowskiego, Jan Brzechwa, w lmie. kowsk!. Pierwsze z nich to koniecz
dziele budowy socjalistycznego pań- nami w zakresie ofensywy kultural. mu. Scharakteryzował on dwa nur- niu członków obrad powita' przyby- ność rozszerzenia idei "wiadomości 
stwa. Przem6wlenie swe zakończył nej w Polsce, poważne możliwości ty myśli etycznej i teoretyczno - li. lych na Zja~d delegatów rumuń- ideologicznej, będącej koniecznym 
dr Pilarz słowami: "Wyprzed7.ili nas rozszerza.lącego się z każ<;]ym dniem terackiej epoki oświecenia: nurt he- sklch w osobach: Jana Kulugaru, se- orężem w walce o realizm. Drugie li 
robotnicy, technicy I inżynierowie, kręgJU odbiorców różnych dZi.edzinl donistyczno _ sceptyczny I nurt he- kretarza Rumuńskiego Zw. Litera- tych zadań - to rlAżenic do przeła· 
naszym najpilniejszym 7.adan!cm twórczoścl artystycznej, rrosnącą sieć roiczny Pierwszy - ary,tokratY::7. t6w i Sleryna Tornea. redaktora pls. mania izolacji i włączenia się w 
jest ich dop~dzić". bibliotek i c~ytelnl na wo i; wszystko \ ny. ;wlacjonistycznv ' k"noerwa- 01'\ literackiego .,Flacare". nurt przemian. zaChodzących w ży-

Z kolei przemawiał, witając zja7d to otwiera nowe realne pel'spekty- tywny; drugi - -czynny, żywy, u- Z kolei Siefan Żółkiewski wygJ.o- tiu naszego kraju. 
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Glos UJ dl.ls"usj' lEwo 

_" nik "psycn y 
handlu prywatI}ym 

J' 
W świetle powy>S,yrn WY.iJ 

"Ylleń trudno nam się - przyzna 
Pan, Panie Redaktorze - zgodzić 

I . d l z poglądem, wyrażonym na wstę-
"onize] rukujemy wypu- swych członków o bezpodstawno- Tę pozytywną działalnaść orga- pie artykułu "Inicjatywa prywat. 

Jiedź p. Edwarda Smolińslde" ści jakichkolwiek obaw co do n· , nizacji l-:upieckich utrudniał w na czy inicjatywa panikarska", 
go, Prezesa Zw. Zrzeszeń Ku- kwidacji prywatnego handlu już I du:i:ym 1:LOpniu fakt, że zrzeszeni że zrzeszone kupiectwo łódzkie 
piectwa woj, łódzkiego i wice- w obecnej fazie przeobrażell go- kupcy naszego województwa sta' nie zdało egzaminu pod względem 
prezesa Rady 'Naczelnej Kupie- ~podarki narodowej, nowią zaledwie c-a 50 proc. ogu trzeźwej oceny własnego położe-

w 

ctwa. Jeżeli chodzi o teren Łodzi i lu kupiectwa prywatnego. Toteż nia. Wręcz przeciwnie: zrzeszone 
W związku z 2 artukułami, J'a woj. łódzkiego, to zarówno Zwią' organizacje nasze, które dawnieJ k . t ł ' . k t k 

J tł' d b l upIec wo w asme na s u e 
ki.e ukazały się w numerach 12 i zek Zrzeszeń ~upieckich. jak i sa;;v.a y na st~no~lsku o row~ - działalności organizacyj kupie-
17 Ich poczytnego pisma z dn, 13 wszystkie gr'.lj::ujące się w Zwią'l. ~OSCl zrzeszema SIę - w ~bawle, ckich szybko otrząsnęło' się z przy 
i 18 bm. pod tytulami: "Inicjaty- ku zrZeSZeli.~:.ł te).'ytori<ilne (a jest ze prz~mus? wprowadzaJąc do krych nastrojów likwidacyjnych, 

'~i prywatna czy inicjatywa pa' reh 27) z carego w02ewództwa, na zrzeszen ~to]~ce ,dotychczas. z daJa czego dowodem jest ilość wyku. 
nil:arska" oraz .,Przymus Ol'ganl- niezliczonych zeb::-aniach i z;az- od oq~amza~]~ l1leusp~łeczl1l?ne e- pionych kart rejestracyjnych nn , 
zac:rjny dla kupcóv,''', w imienil.: dach sw)'ch członków zaznajamia' lemenLY moze skomphkowac kon- rok 1949 i co stwierdzić może każ l 
Z,\y'.ązku Zrzeszeń Kupieckich I ł~ szerokie koła zrz/Jszonego k~- strukt.ywną pracę zrzeszeń. . d,! łodzianin osobiście i bez tru
woj. łódzkiego, jako organizacji, l)lectwa z sytuacją i stanoWI- o~ecme .prz~)ęły postanowlem~ du, nie dostrzegając prawie ni
:>kupiającej 27 kupieckich Zrze" skiem. zajętvm W tym względzie mlaroda]nyc:l władz w kwestII gdzie zamkniętych lokali sklep 0-

szeń Terytorialnych, mam zasz- przez sterników naszej nawy pań wJ?r~w.adzema przymusu. w na' wvch. . 
czy t prosić o zamieszczenie nast~ stwow~j,. z Prezydentem ~zeczY-1 cizIe!., z.e ?rzyczyni. on się. do u-I ·Kupiectwo prywatne, oceniając 
pującego wy]asmenia: pospolIte] Bolesławem BIerutem spra\~n,leDla . rozWlązywama za" w właściwy sposób sytuację w ja-

Bandrowska-Turska, 

Istotnie. we wrześniu i począt-\ ~1a ;zele., . . .' g:dD!~n, zW1ązanych z planową kiej ~ię znajduje, kontynuuje pra 
kach października. ub. roku dały W ;vyn~k~ te] l!1tensy,~ne]. dZIa g spo arką narodową. ., cę zawodową spokojnie i sumien-
się zaobserwo"<Nać wśród kupie- łalno~cl lUZ w .lIstopadzle l na- Działacze organizacyjni. 1 k.le- nie, w przekonaniu. że spełnia I . . , . 
dwa przejawy pewnego rodzaju stęp~lle w .fĘl'Ud?-lU 1948 ~ok~, n~: rownicy organiza.cjl kupIeckich swój obowiązek z pożytkiem dla DZIś o gO~lnte 19,30 odbędzIe SIę 
.,psychozy lik .... ridacyjnej " , obja- \ st1'o); •. zr:lerZa]ące do l~kwldac~l zdają sobie całkowicie sprawę z Państwa i społeczeństwa. I 'v sali Filharmonii koncert 
\viająeei się W z\viększeniu proce przeQsIęblOrst~v, znaczme strac!- tego, -że nowa rola kupiectwa w Edward Smoliiiski EWY B.'\NDROWSKIEJ_TlJ"RSKIEJ. 
su likwidacji przedsiębiorstw han' ,ły na dynamIce.. a osta.teczn? Odrodzonej Polsce Demokratycz' _______ '--______________________ _ 
dlowych jak również w stale ro-\ efekt w postac] wykuplOnycll nej, to w pierwszym rzędzie z1'o-
snąc~j li~zbie zgłoszcnych likwi- kart .re.ie~tI'ac-r:iny~h na :ok 1949 ~umie?-ie, iż handel pr~watny jest t r ~ S Z n li ~ P a ~ ft g. . 
">lCji. I udlm od~lIł .('ałk{):.v't~. zamk .. PSY- [unkCjt} społeczną, ktol'a nakłada U ł:; ~ U 

'/'awisko to _ wedlu" na"··ych' chozy, h~W.1JClCYJn"J . na kupiecwo specyfi.czne obowią 
.w] ., '1 -1"" . w"t~ l' N ammel1lt pl'agl'.ę, ze w prac,'! zki. Upowszechnienie zaś tego zr(l t . d ..... S'jcstrZGzen - wyn··-a o me y (; d l ' ., h . a- U .. e !!Ii ' ~:!a-;;,"" ~ lJIr8J .d!h ,-. b d' -l" l . t na z',' .. a czar\1em tel p.:;yc o?y or- I zumiel1ia wymacra zarówno moż- ~ .. ,./iII, lO' 'fVII' ~ WIN ~ 

/.: o, awo zasa nlczy os ~uplec VJa l g"'1'Z'''']'" "l'l"ec!'!'e . pcdn os'ł" ". dd' ł ,..,. ł 'l ... ' bł', _ 'd~uc;' ''''',' "". C fi ;Jl , c l ! . ""'!';('I o Zla ywania na ca y ogo 
Uf\ \\atnego, yo ono \,e "'I tale że sama tylko zmniejs'Ton;:, ~ l' ' k' l . 1-' . ,<, 'nojego zdania _ głównie skuto, ." .. . - ,'. ma", uplec lC l, Ja,\. 1 mozno~c~ 
1_' ' • <1 ' • r k l h . _I rentownosc Ille powmna byc pt>- kształcenia i wychowywania ich, 
:nem pocw, ... n~ę,c 1S a nyc me wodem do JikwidacH przodsię- • ł" . k tk' 
l-tórych dolnych ogniw auaratv b' .~ czemu z w aSCIw:vm s u lem po 
... , : - :ors~~a . z uwagi na fJbowiązki dołać może tylko organizacja, 0-
skal bowego., . , rowmez I. st~nu kupieckiego wo- bejmująca wszystkich kupców 

Obawa o zasadmczy los kuple. bec znaJduJącego się 'Vv okresie i dysponująca odpowiednimi środ 
ctwa prywatnego w przy~złoścl odbudowy naszego Państwa. kami i rygorami. 
była raczej tłem, wzmagającym _ _ __ o ___ _ • 

tendencję do likwidacji, aniżeli 
samoistną przyczyną powstającej 
psychozy, 

'--------

W domu l>rzy ul. Andrzeja Stru- I Pcgolowie ratunkowe przewiozło 
ga 45 rozegrała sie wczoraj o gOtlz. ' Słupską i Poligusa, oboje w stanie 
6 .. ano straszna tragedia, Jan Polio cip,:i:kim, do szpita.Ia. Betleem. (w) gus. lat. ok. 40, mieszkał tam ze swą ______________ _ 
24-1etnią przyjaciółką Marią Slup_ 
ską. Słupska chciała Poligusa rzucić 
i na. tym tle krytycznego dnia do
szło mic:dzy nimi dQ sprzl"czld. K~ót~ 
nja stawała sic: coraz j!wałtowniej,. 
sza. '\" pewnym momencie Poligus 
uderzył Słupską kilkakro{nic siekie
rą w brzuch i zadał jej ltUka cięć 
brzytwą w szyję. 

p; er\\fSZe lAI Polsce 
pogotowie we~erynaryine 

(i) W Piotrkowie powstało pierw· 
sze w Polsce pogotowie weteryna
ryjne. Sieiliibą pogotowia jest PalI 
stwowa Lecznica Zwierząt przy ul. 
WOlborskiej. 

Ranna z krzykiem wybiegła na kto 
rytarz gdzie zemdlała. Lecznica, istniejąca w Piotrkowie 

Organizacje kupieckie calego 
kraju, w pełni rozumiejąc, że 
przeobrażenia naszego ustroju na 
stępują w długotrwałych etapach 
pozbawionych całkowicie cech 
a 'anturnictwa gl~s1)odarczego -\' 
l"a ('o tak wi.e\Ki. nac\sk kładł wie-
loh'otnie 1), Mi.ni.ster Prz(:mJslu 
i Hand1u - przedsięwzięły nie
zwlocznie zakrojoną na sze1'oką 
"kal~ akCję, mającą na celu po' 
informowanie przekonanie 

POliguS zamknął się w mieszk.lmh., I już od pół roku, otrzymała obecnie 
zdemolował je całkowicie. tłukąc na, speCjalne auto oraz niezbędne l1a
(,zvn'.a kuchelme i meble, Nastepnie I rzędzir: chirurgiczne, co umożliwiło 
!'(lt!_ alił Pllt,iCl':V zn:ljdu.i:'\ue. 'ę w' zorgamzowanie pogoto\\ria. Obecnle 
mie~lkanill. p<>łożył si do łóilul i Ilekarl we~erynarii. wezwany do cho-

I }lO"';'l'inał sobie brzytwll, ~ard!o. I reg~ zwierzęcia, może natychmiast 
, udac się pod wskazany adres Umo-

I Dzięki szybkiej interwe!lcj: prze~' żliwia to korzystanie z pomocv le. 
cbodzącego dl. Struga pa.trolu mili- karul w nagłych wypadkach zachol'o 

I cji, przybyła. na miejsce wypadku I wań zwierząt, mieszkańcom miejsco-

<;ulonil:da. terynarii. 

I 
traż pożarna i ura~owała. dom od wości, w których blak lekarza we-

Ulgowe bilety 
Towarzystwo Przyjatni Polsko·Ra · 

dz!€ckiej zawiadamia swych człon.j 
ków, że bilety po cenach ulgowych t 
do teatru Kamera 1nego na sztuk<:: l 
E. Pletrowa pt. "Wyspa Pokoju" m. 
dl.'eil 27.1 br., będą do nabycia od 
dnia 22 bm. tsobota) VI sekretariadt' I 
To\',arzystwa przy ul. Piotrkow, 
skiej 272-b 

Pa istwow~' Teatr Powszechny w Łodzi wystawia sztukę 
"Klub Kawalerów". Kto by po dejrzewał, że pośrodku cylin
drowej trójki znajduje się nie kto inny jak Adolf Dymsza. 
(Na lewo Fuzakowski, z prawej Olędzki). 

(Fot. Brzozowski i Malarski) I 
Tylko ten, kto nie zna . technikilWrażema ze Szwaical'li (7*) ) me ze ... Szwajoaru. 

pracy w redakc,ii (gdzie wszystko Łódź zmieniła swoje oblicze, 

~E.d~S:f;!~~n~iu::;~ P r a: C a i b ł l: d V F1f:~:::.r:: ;:"i:;r:;;,; 
lek zazwyczaj nie. prostuje się .. · (Od specjalnego wysłannika "Dzlennika Łóuzkiego") nymi placówkami lmituralnymi. 
czasem zresztą welatwo sprosto. Należy tego "stanu posia.dania" 
wać, jal< na przyklad IV tym WY-lA .ieszcze przed tym nazwisko dy l bodaj na/Wlęcel streptomycyny I Trud.nn. ni,: uśmiechnąć się wo- bronić, a nie mówić o jakiejś prze 
padku gdy d;(ie1i mnie od dzien , rektora sanatorium "Le Monf-j'"idz:'o" w S?1.vaicariI , Tu odbywa Ibec.,tdeJ. s:w~J, te!C10z'ą)/cYeJ.lnalasi .. J'apo.r11< l~zde graJtiej. Wielkie mias.to Łódź -

'k 'dl ńl " . S' 1 l " '" , . ~Z€,,,C ZleSlęClU 
m -a o eó osc t czas, ą .jec:'"/R \ 'Bl8Jr'c" ZT;'llelliono na 7 "Fata !Slę meU5f a' ,)<l1a prCC8 tV kierunku Ilr:1nip tJ'zeba prac0wać' obok Warszawy -- łezy w Polsce 
b1ędy, których - mimo wszystko na ... "Ta.ta" HI końcu korektor : naukowego, w zeciJstronnego iego N a pewno wysoce c"'n;ll1Y na- centralnPe, już sam ren fakt po. 
- tak zostawić nie można. Fera} konsekwentnie nie umieścił na- !zbadania.W samym tylko Davo,-; ;sze'jo laureata którv bez wątpie- siada duże znaczeni" Tllla'r:ie Ii
ny pod tym względem był mój z~iska tego. kto ten felieton._ na- ! przeprowadzaj~ kurację tysi,ące I nia 

6 
może sluż;ć w pracy dla wie- terćlci, p~~a swoJą p~ac:; zawodo. 

felietan p.t. "Nasi zagranicą" (Nr PISaJ. '.' ,1c110:rch (p~rad:ks, ale wlęk, 1t1 .z. nas przyl<l~dem . . Tym bar_lw~, zro~2~. Sp?TO (wlec;ory . au~or 
8 "Dziennika"). Na "pozdrowienie No, ale pOCIeszmy SIę. Blędow,szosc ... SzwaJcarow). IdZIe} trzeba być ostroznym by Iskze w ."vretl1cacil ror;otmczyc!t 
do gór, wróć do Pickwicka" - nie popełnia tylko ten, kto nie I Szwajcarzy ~ą b. pracowici i I nicze60 nie przefajnować".' .litd.). W pracy nie było błędów 
mis.tr::a ]e,rzego Zaru,by .zabraklo lpz:acuje (więc gdyby ~owe om~l,: I Pola~ó:w cenią z~ to samo: nawet IJu~ja...'1 R~dnicki jest dla na!! lz~t1adt1ic~ych - a. te tylk~ - jaZe 
w tebetame ... odPOW1edZl, opu~z- kl powstały "w ml~dzyczasle sta.w~aJą za wzor. Panuje ,taka I tym jeszcze cenniejszy, bo orga- wsp~mmałe~ na "~stęple - są 
czon.a. on~ zo~tala .~ dtu~u, ~Ia- czr nawet ... teraz -. mech czyte1 opzma: Po!acy w~J~ okres/ony nicz.roe związany z Łodzią. O Ło- gro~n~. WIęC .tlu!,"'c ~ za.r.odku 
nowIcle,. re w1er:z, 1Z w !,1.ck~1Cku nik będz,ie wyrozumlałJ). Zwłasz ~zas, prac~J: ,wydajnze ,od god~, dzi i ° pracy warto na tym m~ej gl~zlzcę zwątp;~nza, LI.teraCl w~
w Łodzz wszystko dZIeJe SIę po cza drobne, bo zasadmczych ro- X do y. SI,walcarzy zas "grzeb1ą Iscu przedrukować słowa drugIe- szIJ poza ul. PIotrkowską, '881:,
dawnemu - "odbywają się wie- bić nie wolno. , lę" od rana do nocy. 1 go... Rudnickiego Adolfa utalen durskiego, Żeromskiego, Klub 
czory dyskusyjne dla czlon1<ów To tak jak pielęgniarka, sta-l N a temat pracy -- sama nasu- I towanego pro;aika. Z· noweli Pic1cwicka, Ci, co musieli wy je-
magistratury sądowej, adwoka_ jrająca się na czas 'f.vszystkich szyb wa się "literacka" dygresja. V/' fe !.,Szekspir",. c11ać trudno. Niektórzy za 
tów.i zaproszonych gości". tYlkO\kO obslu,żyć: dare chorem~.omyl- /ietol1i~ lana Szeląga. prz~c,zJ'tCl ' ."Łódź :-"cześ?i~ idzje sp~ć i VJcz:ś malo mo~e.:;, koc~ali . .Kc:chane 
me Je tem pewny czy ... przewod- kowa w1ęceJ lekarsPNa, mz byłO j'lem nzedawno IV "SzpIlkacH' (Nr jn.le wstaJ.e, Łodz porządme pracuJe mIasto Łód~ - Jak mawIa szo' 
niczy na tych wieczorach sym- przepisane, Jeżeli ten lel< nie szko 389): 11 ,zasług~Je na s~me P?chwał:,:. Al~ fer Wroński . . Pozdrowienia od 

A T d' Id ," pisarze 1 al'tyśclI. ktorzy śClągnęli ń' 
patyczna p. XerO~T? o, z anTe I ~I zdrOWIU - błąd będ~le, I?O:, "Tyle. pl'ze~eż ~est do robo~yU! tu w przekon~miLi, że potrafią zain- 60r ... 
opuszczono CaJkoWIC1e - l dlate-wledzmy - "wybacza}ony'. ]ezel1; T? mJ pow.le~lał parę dni t~mUlteresować miasto sobą i tym co 1'0- ANATOL MIKUŁKO 
go ,ieszcze pól biedy. Gorzej z natomiast chory otrzymuje nie- I LUCJan ~u~ruckl. Ten stary" s:w!. ,bią, pewnego dnia musieli sobie po-

k .' t d 1_ ł " d t I sterany zyclem człow'ek \vYlezdza v"l'edzl'ec' z' e pr·zog'·all' Ło'dz' była l -- --prze ret'emaml' o o wy rułl:OWa- waSClwa ozę np c;trep omyc}'· d ... .",._.~ . 
• - • , " • , '" • • , • T o SzwaJcarIi. Pytam go.: .', pozostała tylko miastem fabrycz- *) Patrz "Dziennik Łódzki" z 1-2, 

r.o , .. nadętych gór : "a powmr:o n!" ktora pvwo~u~e szkodlrVl e n~ :-, Długo pan ma zamiar tam SI e- nym. Łatwiej miast.o zniszczyć niż 7, 9, 13,.16 i 20 stycznia br. "Nad 
byc "nudę tych gor, wydl'uko- sLępstwa .... To JUZ błąd zasadnl- dZlec? . ., I je zmienić. Tak jak człowieka". oblol~~mJ", "Streptomycyna czy wy 
wano .w Brnie" (i to dwa razy. ezl', gro:lJny. A niestety zdarzaja - Alez ~k~d - brzmi od~OWled:l CZy przegrali? Właśnie autor sokosc", "NaSi zagranic1)", "Strepto 

. ,. d ) , . • - za tyd7ien wrar.am, Co]a bvm' .. . " i PAS" Sanatoria l' nen'J'onat" 
1"I:ęC lVyglą a ['{' 1-!a0 ,,'dora za '~one ' , , .• Stare l nowe" sluz}' za dowod :;re '" " , ". 1" S Y , . ..,,' . ,. ,-; ... tam robił! A tutaJ Jest tyle do 1'0- 11 •• ' • ,,Lekarz, ktory wstrzyknął !1aj\.'ię-
mIast oczywlscle .,W Berrue.1 Stwierdziłem, że pror;entowo boty I me przegralI. Takle mam wraze , cej streptomycyny", 
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• a nowym eta l 
rozwoju na ze; hul.urq serce klasy robot:liczej, tak i sztuka 

naszego kraju, sztuka nasze'j epoki, 
wyrastająca z dziedzictwa przeszłoś
ci, winna to dziedzictwo w nowej, 
twórczej postaci przewartościować 
wzbogacając się nową treścią i no
wym życiem naszej wal!ki i naszej 

. (Fragmenty przemówienia, WY-I twórczej treści. ty.ch pisarzy, poetów 
głoszonego na Zjeździe Związku i działaczy kulturalnych, którzy o 
Zawodowego Literatów w Szcze- biektywnie wyrażali protest swojej 
dnie). epoki i hi:storyczny marsz naprzód ... 

... W pierwszym rzędzie mUSimy 
sprecyzować nasz stosunek do dzie
dzictwa k.ulturalnego przeszłości, 
musimy niejako ujawnić przewodnią 
myśl rozwojową w procesach kultu
ralnydh naszego kraju ... 

CZYM WZBOGACIMY prawdy. 
TEN DOROBEK? Stąd t.eż, jak słusznie pisze Lenin 

Klasa robotnicza, wstępujac na a- w swoim liście do Klary Zetkin: 
renę naszych dziejów i posŁugując "Nie jest może nawet ważne to, co 

sami myślimy o sztuce. Nie ma też 
się najbardziej doskonałą metodą decydującego znaczenia w narodzie 

r'~'" 

... Ka2ldy następny kolejny krok w 
Układzie stosunków społecznych wy 
zwala nowe siły produkcyjne, rewo
lucyjną energlę nowyoh warstw 
społecznych, które z kolei określa
ły kierunek rozwojowy oblicza kul
tUTalnel1:o wlasne.e:o kraju, wzboga
cając tym samym kUlturę artystycz
ną i pod względem treściowym i 
pod względem formillnym, oraz re
wolUCjonizując sztukę kraju, jego 
j~zyk, bogactwo jego horyzontów 
naiUkowych i społecznych. Każde z 
kolei zahamowanie w rozwoju gos
podarczym i społecznym oznaczało 
zahamowanie ku,ItU!I'alne, oznaczało 
Skostnienie form artystycznych, wy
jałowienie treściowe, regres myślo
wy i naukowy, omaczało oderwanie 
s,ię od żywych i ludowych sil naro
du, jałowe naśladownictwo schył
kowych form kulturalnych. 

naukowego poznania, staje s,ię -:- je- jak nasz wielomilionowym to, co 
dynym p:awowiernym. dZiedZicem przedstawia sztuka dla kilkuset lub 
p~stępo:veJ kultury naszych przod- nawet dla kilku tysięcy ludz .. i. Sztu
lWw, ,więcej ~awet: klasa. robotni~a ka jest własnoścla ludu! Jej korze_ 
wna.sl do tej k~tury ozywczą SIłę nie powinny wrosnąć do głębi masy 
swoJeJ rewolucjJ,. naukow~go hory- ludowej. Sztuka musi być zrozumia. 
zontu, prawdy oblekt!WneJ, .olb~zy- ła dla tyoh mas, kochana przez nie. 
miego ł~dunku emocjonalneJ W:lary Powinna jednoczyć ł1zruszenie my
w. ZWYCięstwo człowieka, braterstwo śli i wolę tych mas i podnosić je na 
ml~d~ynarodo~e, ~oli~ll:rność, now~ ~oraz wyższe poziomy, Musi przebu
pOJęcIe . sprawledl1wo,,~. ~połeczneJI.dZiĆ w tych masacl! artystów i pie~ 

Jeden z nl~lieznych nowoczesnYl'h domów w uporządltowaneJ dzielnicr 
zrujnowunego miasta. ._---------- . - ------. 

Rok Szopenows i - -19 9) 
oraz ruesłychaną śWlezosc UCz.uć l gn ,. h rozwóJ'" 
tych ludzi, którzy po raz pierwszy ę owac le. . .' . . 
w historii ~noszą wyzysk, znoszą w T~ ~roste 1. WIelkie zadama noweł 
toku twardej, uporczywej walki kla- so~~al1st~czneJ. sztu~!, budow~neJ 
sowej, samą istotę społeczeństwa ~n_ dZlS na JecLneJ s~ósteJ cz.ęśC,i ŚWIata, 
tagonistycznego. a u nas wyrastaJ~cej ~ zycIa i wal-

Dnia 22 lutego w ZOl,azowej Woli 
nastą.pi uroczyste otwarcie Roku 

Szopenowskiego, W Warszawie ~ 
twarto będzie wystawa pamiątek 
szopenowskich oraz wielki koncert 
- akademia. 

Wielkość więc naszego dziedzic
twa krulturalnego, jego ob.iektywną 
rolę w ch'."m obecnej, jego wy
dźwięk aktualny mierzymy postępo
wą twórczą pozYCÓą dan('l!o pisarza, 
kompozytora czy plastyka na danym 
określonym etapie historycznego 
rozwoju. 

I dlatego chociaż Adam Mickie
Wicz nie był socjalistą w nowoczes
nym tego słowa pojęciu, dopIero jed 
nak: w epoce socjalizmu stal się wła~ 
nośdą najszerszych mas społeczeń
stwa nie tylko własnego narodu. 
lecz. wszystkich narodów, i~ic zwy. 
cIęża klasa robotnicza .. 

ki szerokich mas polskIego ludu, bę-

nowej, rueantagorustyczneJ postaCJ, TYGODNIK SATYRYCZNY 

VI ten sposób a.gonia ustroju kap~- dziemy mogli tylko wówczas zreali
tal1~t~cznego n!e . oznacza bynaJ: zować, gdy sz·tuka nasza będzie ar. 
:nrueJ rozpłynięCia Slę narodów. or,:z tystycznym przeżyciem pl'awdy 0./ 
Ich narodowych kult":'l" Prz~lwme biektywnej społeczeństw ludzkich, a 
- oz?ac~ wyzwol~D1e naJ:,odow 'Y konkretnie naszego ~połeczeństwa. 
oznacza rozkwit narodów, solidar- :-__ ~ __________________________ .., 
nych wspólnotą interesów gospodar. 
czych, społecznych i kulturalnych. 
oznacza rozkwit kultur narodowych 
o cechach ogólnOludzkich, El więc 
głęboko humanistycr.nych, będą
cych tym samym przejawem nowej. 
internacjonalnej kultury -- kultmy 
pełnego człowieka ... 

KTO REPREZENTUJE NASZĄ 
KULTURĘ? 

Ku1turę narodową naszego kraju, 
kraju budującego się socjalizmu, re. 
prezentują dziś nie nędzni kapitWan. 

DEKLARACJA *) 
NJini,ejszY1n za:mawie.m .. , k/!.iążek 

które zamn:wzyłem krzy~ykiem na. 
za.mlMoZczonym obok wy~ie I 20 
bow!tjJZUje Bię do oplacenie. nal<lż. 
nOś(Ji w sumLc ....... 7J (Ilicelłc po 
200,- zł m jedtllł Iroiążkę), 

Pr8IWa ! obowi'łzk! prenumera.to_ 
rów 81ł mj znane. 

Na.zwtsk(J i imię 

Zawód 

l, Andrzejewski J. Popiół i diament 
2. Niekra.sow W. W okopnch Stalin. 

gl"adu 
3. Maupassant G. Opowindania 
4. Olbracht 1. Dz.lwn.a pr-.<yjaźń 

5. Strong A. L . Chiny jutra 
6. Czechow A. OpowIadania 
7. Wolrert l. Banda T9c1,era. 
8. PopowlIki A. W Imi(' człowlellll 
9. Brzechwa J, Ciepło, zimno, lI'0I·I!.CO 

10. Raj Anand M. l{uli. 

Adres 
NASZA KULTURA Wl{RASTA ci l epigoni emigracyjni, nie Łobu- 11. Ar"(olnv,ła noweli 

polskiej , Z DOROBKU PRZl!;SZLOSCI, dowscy i Hemary, a pisarze tkwiący 
,·,Nasza nowa kultura, kultura od- głęboko w twórczym procesie walki 

rodzonego kraju, kraju, w którym i budownict\va naszego kraju, pisa. 
na socjalistycznej bazie gospodar. rze, którzy życiem swoim są skład". 
czej powstają przesłanki sPoieczeń- wą częścią własnej ojczyzny i oj<;zyz
&twa nie antagonistycznego, wyrasta nę tę słowem artystycznym budują 
w prostej linii z wielkiego dorobku i tworzą· Miłość do kraju naszego 

12. Lindsay J. Lndz;o olS rolrn 

Za.znnczy<! krzy~yJdem co najmniej 6 k8ią.zek. 
Objętość kSlążek bt:dzJc lę wahała od 250 do 550 stron. 

.) Deklaracjo wypełnić czy toInie, przelIla<! pod ar'l" m; 
al. »aszyJl.lklego 16, ,,<JzyteJnlk" Blblfotrka 'v Pr"J1uml'racle. 

Warua.wa, 

przeszłości, z tego dorobku, kt6rY pokole~ia, pokole,rua ep.okl ~ocjaliz~ 1 ____________________________ -:-_ 

był kolejnym, nieustannym postQ- mu, mIerzymy me nacJonahstyczną G 

pem w historii kultury 1 w historI i frazeologią i ni:n~wlstnym beł~otel.n 
nasze-go narodu. agentów impenal1zmu, le-<:z iilOŚClą Prawo \ ObOW1Qzk\ prenumerałoró ;f 

Swladomie przezwyciężając analo. zbudowanych fabryk, mostow, ka- l. PrNlumerator .. Blbl\.otek\ w Pl'en.umeraote" Ili.o,że Boble wybrać ~ 
iie fałszywe z chwilą przen!esienifl mienić i miast, rozmachem naszych podanego przy deklaracji spisu kgi ą:!ikl , któI'~. ch.ce ob~zymać na własnośc 
ioh poza określony historycznie cza~, osiągnięe kulturalnych 1 artystycz- _ w ilośoi dowoln j, :nie mntejszej j.ecmak D;lJZ 6 ksią~eik. . . 
nawiązujemy do tS,toty pozytywnej, nych O1'a23 szczęściem naszego ludu. 2. Prenumer8Jtor qpłaoa nruleżIloi:!Ć za mmówlonr~ kSląi\k1, llC<4c po 

I dlatego możemy i musimy twardo 200 -:zJł za książkę w term!n8lch i Mlbaoh dowolu~ch, nie nmlej.<l'.iY'ch Jod .. 

Jon Brzechwa· "Zimno 
ł " c ep o, gorąco 
(Pawieść J. Brzechwy otJrzymu 

.14 poonUtrulro.w:rrz;y wydnJwn!ctwa. 
"Biblioteka w prenumeracie" 
pa.tr.z D!lklue.eja) , 

i wYTażnie oświadczyć przed całym nak Ill<!;ż 100 - zł - co dwa. tygodnie i ole p61.nlej niż do dnia 10 ltażdegC' 
św.iatem, że kulturę na.rodową na- mies1tjpa w' którym uk8.2lu.1,~ się zrumów~ona lt8iq,żka. 
szego kraju reprezentują pisarze, 3. Prenumarator otJrzymuje ksią.żld przez poc?;tę mię<!zy 20 a 30 każ_ 
którzy obradują dziś",: naszym pol- dergo mleelą.ca. KO.92lty pl'Zlesyłld i qprulrowania pokrywa. Wyctruw.niclnvo. 
skim mieście Szczecime. 4. B,'enUlm.arator, kt6ry Qpłlooił prenumeratę (ty.tuł clzl'cnnJJta) pół 

I dlatego tak jak: i naród, stwa- rokIu (w MItach mt.el!Jlęc2lnyoh, kJWIBIl'ba1n)"ch lub jedn'oraJZOWo) t uregulował 
rzający no~ą t~eść gospodarczą j nruleżność 7J8. 6 książek, otJrzY'm~ w końou roku premIę w postaJe! sl6d_ 
SiPołeczną swojego życia, sam się nie mej ~1ąźki. PJ:"onumm'~tor. kt?ry p1"~€iZ caiły rok qpllacal prell'u.me:!"at~ 
jako stwarza w nowej,. materia~nej, (tytJuł d2l~1~) i QPłM1ł 12 uląŻe]{ dbr21Y'muje w lrońou roku jako pr'le_ 
społecznej i kultuTalne:J postaCI, w mIę 2 kls1ę,2lki 
kt6rej bije zawsze i co dzień gorące WlPła'OO.ć nal~ na ~bo p. K. O. N'1' 88_49. 

Zrumy satyryk 1 bajkopisarz uro
dził się 15 s:ierpnia 1900 roku w Zms 
rynce jako syn :!nż.yniera. Po ukoń
czeniu szkoły średniej studiuje me~ 
dycynę w Kazaniu, potem filologię T ł M I d " 
i prawo w Warrszawie. Pracę gdwo- ea r" e o ra m 

Następnego dnia rozpocznie się 
pierwszy cykl koncertów. poświęco
nych nicśmiertelnej twórczości gc. 
ni,alnego muzyka. Odtąd prz.ez cały 
rok kalendarzowy trwać będą w kra 
ju l zagranicą różnorodne jmprezy, 
zwiazane z imieniem i sztuką wiel
kiego kompozytora, stanowiące 
wyraz czci narodu dla artysty, który 
\V latach długIej naszej n!ewoli był 
je<l.nym bodaj ambasadorem pol. 
skości na obczyźnie. Poza cyklami 
koncertów szopenowskich, prZCl\vi. 
dziane są zbiorowe wyciecU<i mło
dzieży szkrlnej do Zelazowej Woli, 
połączone z eliminacjami, zjaw w 
Warszawie najlepszych chórów z ca 
łego kraju, wy<tawy objazdowe oraz 
lV MiędzYl'laro<l.owy Konku1:s pia. 
nistów. Odb~dzie się on w stolicy 0\1 
15 wrześni'.! do 15 -października, 
Międzynarodowe kol'. -ursy sZQpe_ 

nowgkle, ldórych iniCjatorem jest 
prof. Jerzy Żurawiew, datują się od 
HJ27 r. i w myśl powziętej inaugU1"a
cyjnej uCh'voły, miały Odbywać slę 
co 5 lat. Odbyły się w Warszawie 
3 konkm. y. Ostatnia wojna spowodo 
wala przerwę w ich kolejności, IV 
Międzynarodowy Konkur Szope
nowski nawiązuje do tradycji kr~e
wienia kultu muzyki genialnego Po
laka wśród licznych narod6w 1 kra .. 
jów. Wszelkie imprezy 8zopenow~ 
skie będą tl-ansmJtowane przez Pol .. 
kc a 'io, .. 

Do I Międzynarodowego Konkur 
Szopeno\' slu~go zgłosiło się 26 kan
dyd9.tów z 9 państw. Laureatami 
zostali dwaj pianiśc polscy i dwaj 
radzieccy. 

II Konkurs zgromadził 200 pianill~ 
tów, przyjęto 93, do rozgrywek sta
nęło 70 muzyków z 19 państw. Na
grody uzyskali: przedstawicielka e~ 
migracji rosyj:Sldej, Węgier, Polak 1 
pianista radziecki. 

W III Konkursie zarejestlrowano 

/ 

akces 250 uczestników z 21 państw,. 
Pierwsze d'wie nagrody zdobyli ar. 
tyści radzieccy, na'stępne - pIani\!.. 
ta polski i angiclŚ1. 

kacką rozpoczyna w 1929 roklL -----..:..:..---------
DebiAltuje w Fti.otrograd2.de w 

1915 roku, w "Sztandarze". Pierw
IZa jego książka - to tom wierszy 
pt. ,Oblicza zmyślone" ' (1926). Po 
~ tomikach poezji następują licz 

l E 
na książki dla d:z:ieci, które zyskały Sztuka m1odego s.utora amery-ltów w owych rurkach, wyprodu" żony, popelnia 8tłtnob6jstwo. Ichciał nadrobić zbytnie opÓł nt.. 
Brzechwie ~elką popularność wI kańskiego Artura Millera nosi w kowanyc11 przez firmę Keller ~ Oto - mniej w;ęcej - treść nie. Natomiast wyreżyserowatUI 
IJZeregach me tylko młodszych, a e ' , d d ki W'd' . t t 'bsad akt 
1 starszych czytelników. Wyliczamy oryg.ma'le tytuł ,.Wszyscy moi sy D~v:er,. wsa z,ono Deevere o sztu. 1 Z1my, ze o ypowy l o: zona orsko ~t dooko. 
'e w kolejności ukazywania się: - newIe" - "AlI my som", I ten. w1ęzIenza, w ktorym zmarl. I zda mieszczański melodramat. Nie nale. Za to najeży się przede 
"Tańcowała igła z nitką", "Kaczka tytul właśnie nadaje właściwy walo się że ;uż koniec. Tymcza- bardzo nas wzrusza ta tragedia wszystkim pelm uznanie Ryszar
Dziwaczka", ,.Trzy wesołe krasno- t'd tu Ch d . , . '.. . k t dwóch pożerających się wzajem. dowi Ordyńskiemu, jak róW1tlki ludki", "Krasnoludki w .ciepłych Wyg,OS.I eowy sz ce. • o ZI o sem ?kazuJe SIę, ze ":' oweJ . a a-
krajach" ,Pan Drop!! i jego w- to, ze ,eden z fabrykantow ame- simha, spowodol'VaJ:-:eJ owymI de- nie hien kapitalistyc7)t7ych. POza Za jego czysty przekład sztuki. 
pa", "B~śń' i Korsarzu Palemonie", rykańskich, niejaki Joe KeIIer, fektami rurek z~inąl pierwszy tym nie wierzymy, aby któryk01 Niemwejsze uznanie należy si~ 
"Opowiedział dzięcioł sowie", "Przy mający dwóch synów jednego na K 11 W d 11' dla wiek z amerykańskich dostawców za bardzo dobrą grę, powiedział. 
gody Pchły SZll:chrajki", K'l,Ftl as~; wojnie w lotnictwi~ drugiego ~Ytr: ń e erak· rKu"'llnl sypn:pe' lnU broni palną] sobie w leb z powo- bym nawet doskonalą, Leonowi 
paotkli" Akademla Pana e {sa, 'l( ore5 0 rze omo e er d t' ..• . ń p' t k" . 
"Pali się':; "Skarżypyta" i wiele in- przy. sobie, produkuje do s~lki. z tę zbrodnię, aby mu w całości u wyrzu o~ sum.le~a, ze z ~e~o te ras! I:WICZO~l .w roli J~ ~el 
nych. Poza tym wydaje autor tom druńIm fabrykantem, nIeJakIm k ć k" tę wsp6ln~ przyczyny gwą lud~e na wOJnIe, lera, LWIe Kl.1mnze w roll Jego 

b ci " . 5 prze aza w su ceSJI '\! T' . f l t" ] . W '. ki satyr pt, "Palcem w u e 1 sz.ereg Deeverem rurki do samolotów. . o PIerwszy powazny a sz e1 zony, anUSZOWI arm:Ins emu 
prac z zakresu prawa autorskIego. SI ow d 'h h' k . do medawna z Deevercm fabry~ melodramatyczneJ' sztuki w roll' ich syna a takz'e Stefano . t ł zł nk' m owem zm a woc len apI. '.. 'k D . , • Od roku 1934 Jest S a ym c o 10. •. . kę kocha SIę wlasme car a ee- l • Ś 'd l k . . . d 
Międzynarodowej Komisji Prawa tabstycznych, zeruJąoych na wOJ v ~a I b lob' wsz stko dobrze A drugi falsz to ten który już WI :0. ce za pe ną s uple111a I y 
Autorskiego a od 1937 roku - eks· nie i na ludzkiej krw~. Nieszczęś- e. óY J": y t D ' 'd' l" ' L" 'ń' 'd . " namzJd grę we JragmantarycZ\IJaj 
Pertem UNESCO . . od ń gdyby zn IV me syn ego eeve- wI, zIe filmy w .., ISIm 5 ruez Zle roli syna stareńo Deevera Na,' 

. , . t . ' Cle rozpDCZY'rna SIę pewnet!,o l;I' H llman' s o . . 6 ki 15,· 
,.Zimn~, cl~pło, gorąC?' Jes plerw świństwa którego dopuszcza się ra, który mszcząc Z'lilieslawioną I ~any . ~ . yn. wIe 1 c t. bardziej trudną, bo prawdziwie 

ezą pOW1~ŚCI.ą. znakorrutego satyry- t K '11 St' d d b pamięć ojca dowiaduje się całej najbardZIej zwyrodnzałych rekI- dramatyczną tolę Ann; Dee 
ka. TreŚCIą Je) są przygody a':ltora s ary e er. ~Ier za ro ne , . 'd' K nów kapitali'Styc~nych okazują . .a . vet 
poWieści .se.nsacyjnyc~, wra~Jące- defekty w dwudZIestu trzech rur prawdy, przYJez za do .~omu. ~l i . , szlacbet i . t i grala -'.a~lVlga ~oslaw~ka 1 wy-
go po WOJnIe do kraJU z zamIarem kach ale w obawie utraty zamó. lerów, aby przeszkodzI c maizen. s.ę zaq sze - n, me .do. kn ę szla z mej praWIe ZWyCIęsko. Ro. 
odnalezienia ukochanej kobiety z . ~. . . . . CI ogólnym trądem zepsucIa 1 pod 1 d J' H . 
kt6 zł l P wstanie War wIeI1il\!! WOJskowego, me wycofuJ3 stwu sweJ SIOstry z młodym Kel- b f ., t d ,ę -ta Ima arT/sa kreował. 
S~~wrąski~eo pąco:'Yzu°l<-ugJ·oąc ~agubione]' do ich z wysyłki do armii, nie uprze lerem, wyjawiając całą prawdę o noszhącJ' Uf' w dll~/ę, ~a yCyJ- powodzeniem Kazimierz WiTa. 
-. . "... ..'. . . . '. . nyc norm sprawe IWOSCJ poCZU '.. . 

dera do rozmaitych mte~sCOW{)ŚCI I dza o tym swego wspólntka - wyrafInowaneJ zbrodrn starego. d"l ś' 'k' moW'skl, Jego Z'Ony Sue - Marla 
środowisk. Daje .. mu t? ~zerokie ~o- ba! w dzień, w którym dokonuje KeIJera nie tylko na jego ojcu, CIa pra~v ~ I mI o CI mes azone- Kozielska, Franka LUbey'8-
le do obsel'wac]l ludzI l stosunkow . . .. 60 sumIema. Zd . 1 S . k' .. 
w kraju, \"rodzony zaś optymizm Się wysyłki, on udaJe chorelJ<?~ 'ale I ~a wlasnym S}~ - na '" S k b d .., L 'dz~~ BW ';YZz:nansDI 1 Jego żony 
pozwala mu odnosić SIę do wszyst- by ewentualnie caIą winę zwallc wszystkIch synach uCZCiwych ro- ztu a z u. owana Jesł nrerow- I 11 - a ma rohocka. 
kiego z pogodą i humorem. Własne na wspólnika. dziców calej Ameryki. Stary KeI no. Przez pIerwsze p6łtora aktu 
j:gO przygody s~ają s~ę ~lań mate- Jakoż tak właśnie się dzieje. ler wstrząśnięty nie tylko tym od nic się nie dzieje - dopiero w 
nałem do nowej poW1eścl a praca. • . , . k' d d Id ń" l' 'k' k' . d ' ,. ł""·a m' u odna- StWIerdzono , ... vaa7leSCI8 trzy wy I ryc:em, co pog.ar ą swego ru- n/biel po eWIe SZLI.' ; a cJa ru-na tą poWleSClą u a .. V1 ., . I • • . k t" . kb 
lezienie śladów ukochanej. padki smzertelne z powodu deiek g/ego syna I lllsterycz,1Ut rozpaczą sza IIZ opy a # Ja Y autor 
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Skąpe, lecz bardzo dobre deko
rCicie Józefa RachlValskieAo. 

A CH AL 



'"WaSlH kO~H ia m 

(Od specialnego wysłannika API dla 
l agi 1- aSIe ~ieniQ~leu 

Procownlcy "Czvtełn: ,O" 
W 25 roclnic~ śm efe len na 

w sali koncerlowej "CzyLeln'ka" 
w Łodzi odbyła się uroczysta al:1-
demia ku czci 25 rocznicy śmierci 
W. I. Lenina. 

Dziennika Łódzkiego) dobycie i;'13 więks~ą wypłatQ. ŻE: 
'I są podwyzką ! bodzcem do pracy. 

inni zaś pójdą tam na drugą 
zmianę. 

W Domu Górnika odbywało się 
zebranie załogI, na którym miała 
być omawiana nowa siatka płac. 
Temat wzbudzał zainteresowanie, 
stąd trok w wielkiej sali, ozdobio 
nej hasłami propagandowymi, na
malowanymi na czerwonym płót
nie 

brało górę nad ciekawością. Pre
legent na próżno wysilał głos. Z 
końca sall zaczęto wychodzić. W 
pewnej chwili mówca zapytał, 
czy wszystko jest jasne. 

"Bo to wasz węgiel, was'Ze kopal< 
nie, wa~;>:e piE:niądze". 
Wychodząc7 z sali zatrzymali 

się. 

Po słowie wstępnym Leonr> Go
mulickiego zp~pół żywego ~lowa 
wykonał bogatą część a:iystyczną· 
Akademię zorganizowało Kolo 

PZPR pracowników Delegatury 
ł,ódz11iej Spółdzielni Oświatowo
Wydawniczej "Czytelnik". 

(jb) 

"Wasz wę~i.=l, wasza kopalnia, 
wasze pieniądze" - oto słowa, 

- Nic nie jest jasne! Gadajcie które nadały treść zebrania, po
po ludzku - odpowiedziano mu toczyło się ono do późnego wie-
z sali. czora szumnie i z życiem. Górni- Migaw i pl.bi"'nic!de 

Wtedy z plenvszych rzędów cy wysuwali rady poprawienia 
d b Ponad 100 robotn:ków sezonowych 

wstał dyr. Wątorele .Także sympa wy o ycia, wytykali błędy, nie rozpoczęło już prace niwelacyjne. 
Nową siatkę płac omawiał pre tycznie wypad!o jego przemówie- szczędząc 'Przv tym słów krytyk!. Stało się to dz,j~ki temu, że Mln. 

legent, którego komentarze roiły nie. Chociaż gwarą - mówił 2. Chwalono tą co słuszne, ganionu Opieki Społecznej przyznało Pabia
się od obcych wyrazów. Zebranie sensem. Zresztą mówił krótko. Po to co falszswc. Mówiono o swoim. nlcom z funduszu interwencyjnego 
zgromadziło ponad 1000 gorm- wiedział, że jeśli będzie większe A człowieltiom, który nadał dotację w kwocie 3.718.000 złotych. 
k6w. Ludzie słuchali z uwagą, wydobycie, to będzie i większa treść zelu'aniu 'Załogi, był górnik- W pierwszym etapie prace obejmu-
lecz w miarę przedłużania si~1 wypłata, że nowe place pozwalają dyrektor. ją rozbicie 5 schronów ponimniec-
trudnego przemówienia zmęczenie na jedno i drugie: na większe wy Leo Petti kich, w następnych - budowę ulicy 
--_:.:-...:-_.......:..::...:.:..::...:.:........:.;...::.~:.:.;..........:........:...::.:::=-::..:..==....:...-=:.=!:::.::.:......:;=-..:.:..::2:.:=:......:..:..::.. __________ ---=..:..::.....:...::...:;;.- przez park PZPB oraz niwelacje te 

Dąbrowa G6rnicza, w styczniu 
Poszedłem w towarzystwie 

członków zarządu kopalni do Do
mu Górnika, dokąd prowadziła 
ścieżka obok zwałów drzewa, 
wzdłuż torów kolejki, potem tu
nelem, gdzie chlup.otała woda i 
moje miejskie trzewiki najbar
dziej ucierpiały. Spostrzegłem wte 
dy, że długie, schlapane buty dyr. 
Wątorka, które w jego gabinecie 
urągały, według mnie, jego dy
rektorskiemu autorytetowi, tu o
kazały swoją przydatność. Zdra
dziły one, że temu górnikowi -
dyrektorowi obca jest dbałość o 
autorytet, wynikający z zewnętrz
nego wyglądu, natomiast bliskie 
mu jest docenianie praktyczności, 
chociażby - butów. 1.7 'a Szedłem na końcu. Choć byłem n ' 
gościem, nie zwracano na mnie , , ··cz· 

renu w tymże parku pod przyszły 
stadion. W każdym razie wielki 
park ludowy w Pabianicach na wios 
nę dostępny będzie już dla publicz
ności. 

\ szczególniejszej uwagi. Przy Iurt- • Ł d . do uprawy jako lekarskie lub prze 
ce, która z~mykała, tunel ,. nie za- p O W S t a J e w o Z 1 mysłowe, 
czekano, az przeJdę plerwszy. d) poszukiwanie dróg do zwlięk- Głos "Dziennilta Łódzkiego" nie 
Pchali się w nią ludzie po kolei War.tości .pszczół nie należy mie-\ b) badanie wydaj~ośc.i w warw,t- szenda 1'0 'lin miododajnych na użyt_ p,r~ebrzmiał bt:;z echa. Dyr~kcja. miej 
tak, jak szli i dyr. Wątorek zdaje rzyć Je~ynl~ ilością dostarczonego kach polskich waznleJszych roślm kuch zielonych (łąki i pastwiska) l SK.lch zakładow ~o~umkacYJnyc~ 
się wszedł przedostatni, ja _ 0- przez. me mIodu i ,,:,osku. Poza 'pro- 'I nektarodaj~ych. ~ pyłkodajnych, u- w lasach, ~u~hom!ła w Pablamcac~ komum 
statni N' ł . t' . dukcJą smacznego l bardzo pozyw- prawnych l dZIkich, ej poszukiwanie dróg do zmiany kacJę wewnętrzną w godzmach naJ 
n B ~ ~e cruk~~ s1f t6ym uraz()- nego miodu oraz mezbędnego dla \ e) wyszukanie mniej znanych roś wszelkich nieużytków na bazę po- większego napięcia ruchu - między 

y. ~a' e y. leo y, { rą w tym rozwoju wielu dziedzin przemysłu lin które oznaczają się wysoka karmową dla pszczół 12 a 14. Ku zadowoleniu publicZIlQ_ 
środowlsku gormczo - dyrektor- wosku pszczoły odgrywają ogromną- mi~dodajnośc.i~ aL nadawałyby się Int L rWajeranowski ści pabianickiej tramwaje co 12 mi 
skim zastępuje bezpośredniość. Z rolę w zapylaniu roślin. I' . . nut jeżdżą po mieście w jedną i w 
b~zpośrednil)ści wypływa zwraca Jak wyka~ują ostatnie badania \ O b d I ł d · I I dl'ugą s.tronę od Dąbrowy do dwor-
me się górnków do swego dvrek~ n~ukowe, . dZIęki ~szc;z?łom wzrasta r a y s p o Z I e c o W ca kolejowego. 
tora w formie shl"hajcie Wąto- lnlkakwc.nte wydaJnosc drzew owo * 
rek". Może dla i;teiigenckiego cowych, z~lększa ~ię porost traw, nad reformą płac i nowymi wytycznymi pracy 
ucha f . b t . a nawet WIelU odmIan drzew. Ciekawym nabytkiem działu przy 
• c orma ~lez y przYJem~a, W Związku Radzieckim, w Ame- ~kt.ywjści Zw. Zaw .. Prac. Spół-I CJ?radowali o.negdaj nad reformą rodni czego Muzeum Mlejskiego w 
Jednak zmuszaJąca do zastanoWH!' ryce i w innych przodujących go- dZielczych, reprezentuJący pracow- lh8C 1 nowymi wytycznymi pracy w Pabianicach jest ptaszek "Bargiel_ 
n~a s,ię. Ta forma ma swoje głębo spodarczo krajach kładzie się wielki ni~ów. WSzys~l~h większych ~pół- spółdz!elczoścl. kowalik", który sam zjawił się w 
!nę zr6dłC' we wspólnocie środo- r.acisk na rozwój pszczelarstwa. W dZIel m w ŁodZi l okręgu łódzkim- Po referatach przewodnicząceg() Muzeum, dostawsz~ się do wnętrza 
wiska górniczego. Wyklucza ja- Polsce nie docE!nia się jeszcze tej Zarządu Głównego Zw. Pracownl- w dniu 11 ll~topadu ub. ro~u przez 
~ąkolwiek służalczość i nadskaki- dzl~dziny gospodarki. Według prowl_ Komunakaty ków Spółdzielczych MIcha.lskiego uchylone ~k~enko w baszcI~ na I 
wanic cdowiekowi, który __ dzię Z~l'ycznycl1 obliczeń rr:tamy obec?ie ' , piętrze. USlłu.1ąc wydostać SIę, ude-
ki swoim talentom _ wszedł na ol.oło 7~() tys. rodzm pszczel1~h ZW. law, Dzfenn·.arzy s~kl'. gen. ~Uewicza..i prezesa Ł6dz- rzył Bilnie w szybę i stracił życie. 
'i 'k' bIł (uli), li dla dostatecznego zapylema ... . . .. kIego OddZiału ZWIązku, O,lbrom- Bargiel_kowalik, mimowolny samo-
rłY. () ,~ szc.ze e spo ecznv· "W.a- rosnfjcych na terenie kraju roślin kiwob~CtSml~rc~ sp. K~l. G~z~~:eJe~ skiego, Clraz przemówienIach przed- bójca, zostal spreparowuny i 7..ajmu 
zehn~ m<: ma tu zastosowama, powinno ich być około 3 miliony. FS .ed] p a npaśJe~ cz

t 
war a Sd ta 'la na stawic!el1 PZPR ł OKZZ wywiązała je honorowe miejsce w zbiol'ze pta 

tal. 'ak i '"I mai .. b PI ć 'un usz o mIel' nv w o yClcza-. , kó . 
Ą .' .. e .ą raC]1 sposo y 'zypuszczu należy jednak, że sow~.i wysokości. Kol. kol. którzy w Slę ozy.wiona dyskusja. Ze~rani w. 

7!dobvwan,la au~ol'ytctu sztucznym stan ten zmJeni się w najbliższYI!? r. 1949 kOJ1czą 30 wzgl. 45 lat życia st\v:!erdzlli, że nowy uldad zb.oro
!:Ilchowanlem Się lub słowami, nie czoflle na lepsze. Dział PszczelarskI wpłaca'ą składki o 100 zł wyższe od wy, podnosząc uposażenie najmnieJ 
popartymi treścią. Państwowego Instyt':ltu . Naukowe- poprzedniej. Wpłaty dokonywać mo opłacanych pracowników, likwiduje Akademe 

IZ. 1\1.) 

Miałem przykład tego w Domu go Gosp~darstwa Wle.iskle~o rozp~ żna za pomocą blankietów nadaw_ istniejącą dotąd zbyt wielką roz-
Górnika Dor~ ten to czerwono- cz:yna JU~ . badania. nad zyclem I czych PKO na konto Związku Nr piętość płac w spółdzielczości i po- W sali Domu Żołnierza przy ul. 
ezarn' . ' dZlałaIn?S~Ią psz;:zoł: . VII-59GB z zaznaczeniem na odwro lepsza byt olbrzymiej większości za Daszyńskiego Nr 34, Wojewódzki 

y blldy~ek, Jeden z ~ych, .kt~ Rówruez ł.ódz 1'I;Ie pozostan1e w \ cle: na Fundusz Pośmiertny. Oprócz równo pracowników fizycznych jak Za~d Towarzystwll Przyjaci6ł 
re ?l'ZeWażalą v. n l'o\'!le Gorn. tyle w propa~andzlC pszczelarstwa. składki wpłacić należy zł 10 na kon . ł h . Żołn:lerza Referat lI,.llodzicżowv w 

-I • kt' d .. W t . P l' K . . . I umys owyc . .,.. J cz.e. l ore na <'-Ja mlastu smut- .. pows aJą~ym ~a. ~ eSlU 0':- to administracy.ine. Łodzi dla uczczenia 25 rocznicy 
nv charakter. Dwa miotki, z1ożo- stunty,nowsJ lm M1C]sklm Ogr?dzle I Ostateczny tm'mil, wpłaty czwar- Zebrani wypowiedzieli się rów- śmierci Lenina, urządza w dniu 24 
ne na krzyż, zdobiły '00 obu stro- ~c.tanlczny;n wxznaczono s~ecJalny I tej składki: 31 stycznia. 1949 r. nie:!: za kontiecznością ożywienia ru- stycznia 1949 r. o godz. 18 Uroczy_ 
nach napis, zawieszony nad wej- Leren dl~ . ~ada!1. pszczel~sk,ch. ~a " :ehu współzawodnictwa pracy w stą Akademię, na którą zaprasza 
'~iem. Na schodach 'tłoczyli si<: ~~n~~ch~)Jaą w następuJących kie_ ~~ledz~ pragnący sko.rzystać zE! sklepach i instytucjach spółdzlel- ~~onków ~ ~ympaty~ów Towarzy_ 
gornicy w roboczej odzieży widać: ) b d' d sklelowan na wcz~sy w CIągU c~łego czych. Nowoopracowany regulamin "'la PrZYJacIół Żołmerza. 
b }o '. . . .,... ' . a ' . a ama na działalnością za- roku 1949 zechcą Jak naj rychleJ pO-. . . 

Y" ze Jedm wloCJh z kopalnI, pylaJącą pszczół, dać terminy urlopów do sekretaria- prze'':I~uje trz~ rodzaJe wspól~a
Społeczeństwo łódzkie
młodzieży abdem ck ei /:.ódzl(/ drapacz 

Centrala YJaśnia 

tu Związku. wodmccwa, a mIanowicie: 1. wspoł-
W lutym możliwe SA przydziały zawodnictwo pracy indyWidualne. 

dwutygodniowe: do DusznIik od 18 2. z~społowe wewnątrz poszcze(ól
lutego, do Polanicy od 21 lutego, w /nych zlI.ldadów ; 3. między pOS7lcze
marcu: do Karpacza od 10 marca. gó1nymi spciłdzlelniaml. 

W 2lWlązku z artykułem pt. "cen..I Rozpoczynanie i prowadzenie 1'0- PRENUMERAT P~SM RADZIECKICH 
trala Tekstylna ... drapie chmury" bót zimą mogłoby spowodować o- ~ 
("Dz!enn~k Łódzki ~ .. 18.1. br.), gromne straty. Przy budowie zatrud, NAJNOWSZE ZDOBYCZE TECH1.\I-UU l\IEDYCYNY ROL_ 

Dziś odbędzie się w Łodzi zbiórka 
uliczna na Domy Akademickie. Zna_ 
ne ze swojej ofiarności i darzące du 
żą sympatią młodzież akademicką 
społeczeństwo łódzkie, na pewno 1 
tym razem nie odmówi pomocy 
swoim studentom. Zb'iórka odby
wa się na rzecz funduszu Komitetu 
Domów Akademickich. 

otrz~~11śn:Y ~d .wynl1~ruonej in- nlonych będzie kilkaset ludzi, a na l'Ii'IOTWA l t. d. znajd~les21 - prenuml'ruJąc pra8ę rad7.łiecką.. 
;tytucJI WYJaśruerua, .ktore obrazują wypadek mrozów byłoby !rzeczą 
Itan faktyczny. CytuJemy: nieunlilrnioną wypłacanie poważ- Prenumeratę dzienników I czasopism radzieckich przyj-

"Proz:;! budowie Gmachu Admlni_ nyeh sum na postoje (przynajmnlej mują wszystkie placówki "CZYTELNIKA". 
S'tracYJnego Centrali Tekstylnej prze za dwutygodniowe wymówienie). DZIS KONCERT BANDROWSKIEJ! 
prowadzono sZ:l'.eg robót przygoto- Straty, spowodowane przez mróz Prenumeratę można wpłacać na konto P. K.O. Nr. I. 8501 W ostatniej chwili przypominamy. 
v.:awczych, ~~zliwych do wykona_ przy betonowaniu byłyby jeszcze "CZYTELNIK" Instytut Prasy. że dziś o godz. 19,30 odbędzie się w 
ma 1?rzy mmeJsz,ych mrozach, a mia poważniejsze. W Łodzi zamówienia na pisma radzieckie przyjmuje: saU Filhannonii koncert Ewy Ban-
n~wlci~: . wyburzono .sześć oficyn Projekty budowy zatW'ierdzone CZYTELNIK" l p. t k k 53 (d . ł ) drowsklej - Tursldej. 
wlelopnętrowyc~, C~ŚClOWO wypalo zostały przez Ministerstwo, a robo- ,. • , u. 10 r ows a Zla prenumerat Reszta biletów w kasie od 10 do 
nych, na tereme ~Ilkl! placów bu- ty, są powierzone Państwowemu I .. ul. Piotrkowska 96 (sklep pomocy szkol. 13 i od l . 
dowlanych, na ktorycn ma stanąć Przedsiębiorstwu Budowlanemu. nych) Członkowie Zw. Zaw<>dowych za 
g~aeh: przeprowadzono szer~g wier Za juz dokonane roboty wydatko " ul. Piotrkowska 147 (księgarnia). I akazaniem legitymacji uzy~kują bi-
cen plóbny~h na głębokośc 25 m wano ca 12 milionów złotych. lety zniikC1We w cenie 110 zł. 
dla zbadama wytrzymałOŚCi gruntu 

i dokonania obliczeń mocy ftnda_ ŁASK MA ZA WIELE KŁOPOTO' W mentów; uporządkow?no teren bu-
dowy i uzbrojono duży plac; wybu , 
dowano budynki gospodarcze i ad-
ministracyjne (S7.0py itd.); przygo-
to'wuje się doły na wapno; wywie_ a l' e g O bUrmI' strz nI' e 
ziQno ponad 1000 m sześc. ziemi; ma mieszkania 
wywozi się w dalszym ciągu ziemię 
spod wykopów na fundamenty; czy 
nione są przygotowania techniczne 
j organizacyjne do rozpoczęcia ro
bót z wiosną br.; rozpracowuje się 
szczegółowo poszczególne fragmenty 
ogólnego projektu budowy co wy_ 
maga długotrwalych obliczeil i wy
konania dużej ilOŚCi planów tech_ 
nicznych. 

-
INSTYTUT I 

lĘKARSKO~ KOSMEnCZ~Y 
Z. s A W I C K I E J- I 

ANDRUSZKIEWICZ' , 
MIRY ORŁOWSKIEJ I 
ZOFII NAKONIECZNEJ i 

t 
PIOTJJKOliVS-{ L\5!'), lp. \ 

Telefon 110.SB. ! 
(l>:. 1563) I 

---------------------~ 

Łask boryk.a się z trudnościami fi- będzie można sobie pozwolić na wY
nan.wwyml. Dotąd nie uZ~Tskal do- budowanie łaźni i rzeźni. 
tacji na wyrównanie niedoboró'\v za Na odcinku mieszkalnym Łask, 
rok 1948, które wynoszą 1,214,000 zł. pod wzg;~dem zaniedbania, zajmuje 
A przecież gospodarował dobrze. chyba pierwsrze miejsce w w(}je. 
Stwierdziła to kontrola władz woje- w6Qztwie· W towarzystwie burmi
wódzkich. W protokóle polustracyj- st'IZ<l Grambo zwie-dzałem niektóre 
nym zaznaczono, że Bm'mistrz po,e. je. WicIe z nieh jest w fatal
Grambo prowadził gospodark~ celo nym stanic. Niestety pomoc nie nad· 
wą .i oszczędną · chcd7..i. O głodzie mieszkaniowym 

Przyrzeczono L'lskowi, że założon~ :h/iadczy fakl. że burmistrz - gło
tu zostanic fabryka gazy młYl1sk i e: wa miasta - nie ma tu miesc-kllnla 
Znalazłoby w nie·j zatrudn'cnle kil- ~ ',o'l:'ąz .leszcze musi pl'zyjeżdżać ze 

I kadziesiąt osób. Skończyio się na o·· 7.'~:ll~_k'e.i W('li. Również spora licz-

1 
bietnicy Wprawdzie dyrektor CUP-!l ba pl'ucowników, a w niej i wice

I Róg oświadczył jakoby, że budo' la' :H'os~a mieszkają poza Łaskierr. 
fabryki będzie podjęta. term'nu bu· r..I'asto ma w swojej opiece 90 nie-

I dowy nie ustalono. Zapomn;ano też " ru"homości, zamieszkalych przez 
I projektach CUP-u uprzemysłowie- 600 robotników. Widziałem te izby. 
I nia Łasku. W p]anie 6 letnim prze· Gnieździ się w nich po 6 - 7 osób. 
widziano budowę kilku fabryk włó- Zaduch, powietrze, można "rąbać 

l 
kienniczych. lot 'm mi razie c'cha siekiera" Mi~sto dla ratowania sy
Łask wieje sobie ob'Ę(·)".""oI. Li-:zvl tuacii ;'"l,\lpiło papę i smolę. Roz
że "stanie na nogach" . Że wl'(;szcie dZicliło ją między swoje domy oraz 

• 
sprzedało prywatnym właścicielom· obok istniejącego, na co otrzymano 
Na zimę więc jako tako domy zabez już zaliczkę w wys· 13 milionów zł. 
plcczono. Nowy budynek będzie posiadał 2 

Miasto we własnym zakresie zdo- skrzydła. Na razie wybudowane zo
łało doprowadzić do należytego sta- stanie jedno o 25 pomieszcze·niach, 
nu UJiice i drogi. ZabrUKowano w do których przemeSIona zostanie 
1948 r. 9 razy więcej niż w 1947 r., część staI'ostwa z Pabianic oraz sa
wydatkując 2 miliony zł. na 6,408 la posiedzeń. Równocześnie taro
mtr. kw. powierzchni. Wilcze doły, stwo przystąp! do budowy domów 
wyboje i zapadnie zostały zasypane. dla pl'acownikó',v pal'lstwowych Za
CboC:niki wyJożono płytnml. m;esz.ka tam 20 lojzin. lVI nsto daJo 

D,;;qk: zerwaniu umów z dzierżaw na ten cel plac. '!V dalozych pro'ek
cami iargow'cy, rzeźni i straganów. bch jest budowa domu sJJołeczncgo 
miasto 7.a~iliło ~wą kasę o blisko 1 - Robotniczego Domu Kultury. Mia 
miron zł· dochodu rocznie. Cóż. lde- sto dotk:iwie ldcZl!w .. brak podob
dy to wszystko jest kroplą w morzu nej placó\,"ki. Zyc'e kulh.1l';'llne w tej 
potrzeb Lasku. Na remont domów chwili konc('ntrll'j~ się w poszczz
trzeba co najmnie.i 100 mi1ionów zł. gólnyeh świetlicach ZWiązków zawo
Skąd je wziąć?,.. dowych. Mówl się o powstaniu no_ 

W rozmowie ze starostą pow. 1a5- wej świetlicy przy Polskiej Zjed.no_ 
kiego p Antonim Bojarą, uslysza- czonej Partl: RObotniczej, k'ora u
km irochę po~{nep'aiqcych wiado- zyskała ju;~ od,r"'v;p"r' na \e1') cel 
m0ki. W murC!l r.b. rozpocznie się lcl'~' 
budowa nowego gmaohu starostwn 
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oz lENNIK SPORTOH'JI" 

K 
"Gwardia" 'Warszawa) nYlłókniari" (Łódź) 
Czy dojdzie do spotkania Kolczyński-Trzęsowski 

E I 
Wisła (Kraków) -
YMCA (Łódź) 38: 31 

Wczoraj w Krakowie odbył się 
mecz piłki koszykowej o mistrzo
stwo Ligi. 
Wisła krakowska pokonała 

YMCA łód\lką 38131 t20:14}. 
1'0 kibic6w sporlowych "Gwardii", Porażka łodzian jest wielką nil~' 
by przyglądać się walkom swoich spodzianką w l'ozgrywkach o mi, 
pup:i]Ji. 

Dziś poza tym meczem odbędą się strzostwo Polski, w pUce koszy· 
następujące spotkania o Inistrzo- kowej. 

! 
Dziś o godz. 11 w hali I Oczywiście, w ostatniej chwili 

.Wimy" odbędzie się re- mogą nastąpić pewne przesunięcia. 
. waniowe spotkanie bok_ Nie wpłyną jednak zasadniczo na 

rskie o drużynowe mi- przebieg meczu. 
~tI'zos:two Polski między Jak wynika ze słów sekundanta 
, GwaTdią" z Warszawy a .. " '. . 

~ .., Włókniarzem" 2l Łodzi "G:wardil Monast:yrsk,e,go, Kolc~yn 

kóię. Tym razem może być odwrot- stwo Polski: GUKF Zl\flENlt. SIEDZIBĘ 
nie. Zjednoczeni Samorządowiec, Biura Głównego Urzędu Kultury 

Nie przesądzajmy jednak wyni- Pafawag - Huta Zabrze, Batory- Fizycznej zostały przeniesione dv 
ków w poszczególnych wagach. Cracovia, Warta ~ Odra. Fawory- budynku, przy ul. MarszałkO,\"Tskit;] 

Mecz ten w I'lingu będzie sędzio- tami są: Gwardia (W), Zjednoczeni, Nr. 58. 
wał mgr. Kowalski z Poznania. Za- Pafawag, Batory i Warta. Numery telefonów pOZOStal:~T bez 
pewne z Warszawy przyjedzie spo- zmian. 

Spotkanie to zapowiada się nad_ S,Iti cJ:lce s~otka~ SIę z. 7rzę~owslt;lm~ 
zwyczaJ' 'nteres' c P d . Sąd.znmy, ze Trzęsowsk. tez chCIał 
, ~ . Ulą o. o alemy by spotkać się z mistrzem PolsIti. 

'kli:"~.;:~~:=.._ -"a~::..w_ ~:,:~EE~ ~tb~:~~~~~ Dziś walne zebranie piłkarzy łódzkich 
SkI. ' stwo lodzianina chyba że wyzna- 1727 gndzin gry al 3695 bramek w roku 19A 8 

w. piórkowa: Kazimierczak _ Sob czony zostanie przeci\\'ko Archac- ,.Ii ~ ~ "'t 
kowiak kiemu inny jakiś zawodnik (może' . O 'l 1151 tk ' \ . 'd . 't h l d ni ". • . J'askóła) Dziś o godz. 9 w pIerwszym ter- go em rozegrano - spo ano ~lęCy WI ZO'W, a cnę nyc og ą a a 

w. lekka. Kawczynski - Komu- • . '. " . " rninie, a o godz. 9.30 w drugim ter Gracze łódzcy w sumie strzelili 3695 zawodów jest znacznie więcej. Prob 
da, • . '. ,;~Vłokniar~ moze liczyc ;l.a: zdo- minie odbędzie się walne doroczne bramek. Wszystkie mecze trwały lem ten będz;ie obecnie Jeszcze po-

. w. ~ołś~edwa.. Szczapiński - ?yme p~rtow w w~gach .lzeJszych zebranie Łódzkiego Okręgowego 1727 godzin. I ważniejszy w związku z obniżona 
'Iomc~ynsk~ , ' l O?zywrścle na .r~skołę!. ktory I?r~ed Związku Piłkarskiego. Zawody te trzeba było odpowied- ceną biletów wstępu. 

w: s~edru.a, Trzęsowski - Kol- WYJ~zdem d<:> Finl~ndii. ~OWmle? Z ubiegłych lat wdemy, że sejmi. nio zO'rganizować i wyznaczyć wy- Drugim nie mniej ważnym zagad 
ClZynskI,. " . . ~naJdować s~ę w me~orszeJ formIe ki piłkarskie trwają zazwyczaj dość kwalifikowanych sędziów. Okręg l1ieniem jest \v dalszym ciągu kwe
• w .. połmęzka. Marlynelis - Ar- J~k. Archa~ki, ~y Szy~nura. Prze- długo i że podczas nich wyłaniają łódzki ma 106 sędziów. w tym 52 stią zaangażowan'ia trenera dla eJrs 
chacki~ ,. CIez w WarszawIe w p,erwszym me Się ciekawe dyskusje na aktualne rzeczywistych. 18 próbnych i 36 trakiasy naszych piłkarzy, Cieszy_ 

w. clę'llka: Jaskoła - Szymura, czu Szymura z kudem pokonał Jas- tematy. kandyc1at6w. Sędziowie łódzcy prze my się z tego, że jest trener objn-
Okręgowy Związek Piłki Nożnej prowadzali zawody nie tylko w Ło-. dowy i że prowadzi się od kI" una

jest najwdększą orgru:rlzacją sp0l10 dzi, ale na boiskach całej Polski. Na stu dni treningi zapr-awy zimowej. 
wą na terenie woj. łódzkiego slm- ogół sędziowie łódzcy cieszą sńę do ale nie rozwiązuje to 7.ag<>.dnicnia 
piająca wszystkie kluby piikarslde brą opinią i wyznaczani byli do sę- sprowad..zcrua trenera dla naszych 
nie tylko na terenie ł .. odzi, ale i z dziowania spotkroi ligowych. Naj- ligowców. Jesteśmy przekonaai. że 
odleglej prowincja.. więcej spotkalI. F gowych sędziował I trener przydałby się' bardzo. W J 9:8 

Drużyna bekserska "Gwllll.'dll'· z Warrw.r.a.wy. Sttl.ią od lewej lm pra_ 
wej: trener KOJUl,J"Zewski, Pa.tom, Sz.atlrowsl.,i, SobIro,,;ak .Kommla. 
Tomczyński, Kolczyński. Arcbacki, Szymnra i kierownik dl'UZyny 

Okręg tódzki liczy obecnie 35 klu Szperling. Iroku nów;ono bardzo szero\o r,;; 
bów. W ubiegłym sezonie sprawo-' W związ.ku z ożywionym sezonem ten temat. a jednak nie udale ~i2 
zdawczym mieliśmy znacznie więcej sportowym wyjątl~owo sprawnie-- projektu zrealizować. Może \'.. tym 
klubów, ale z powodu przeprowa- musiała pracowa<' kancelaria qezonie wreszcie to nastąpi. 
dnmej obecnie reorganizacji t;pOl'tu ŁOZ'PN. Przyglcldając się mvażnie sunm u 
przeprowadzono kilka fuzji i tym Najbardziej mozolną pracę miał zdan'u ŁOZPN dochodzimy ('.0- WI:JO 
tłumaczy się zmniejszenie ilości Wydział Gier i Dyscypliny, który slm, że rok 1948, mimo kolosalnych 
kJuhów. Dotyczy to przede wszyst_ musiał przeprowadzać weryfikacje trudności, zaIn1cr;I~!ł się bil ansel1 1 

kim prowinCji. Na 85 klubów Łódż wszystkich spotkro'!. o mistrzostwo dodatnim. Mimo tego; że "Widzew" 
p.osiada jeden klub ligowy -. ŁKS, klas "A", "B" i "C". spadł z pierwszej do drugiej Lig:, 
Wł6kniarz. dwa kluby w drugiej Li Dbajac o narybel, sportowy, 0- Lódź posiada jednak trzy druż:;-ny 
dze, mianowiecie - Widz.ew i PTC. kręg ;rorganizował obóz treningowy ligowe i liczne rzesze młodych p~l_ 
Natomiast w "A" klasie posiadamy w Spale. W obozie udział wzięło karzy. To właśnie jest najbardziej 
!) klubów, w "B" -- 31 i "C" - 42. 185 zawodników. Natomiast 15 na-o pocieszające i to dodaje otUChy na

Rok 1948 był jednocześnie rokiem szych piłkarzy wysłano na obóz 0_ S2'Jym pracowity~ organizatorom. 
jub.ileusz.owym ŁOZPN'. Piłkarstwo gólnopolski do Świdnicy. ŁO~P~ pO'l.\'imen \y tym roku 00 
łódzkie obchodziło uroczy.śde 25-1e Zaangażowany został trener objaz stro'ac SIę o zorgaDlzownnie wiek
cie swego istnienia. ' dowy. który odwiedzał wszystkie szej ilości spotkań m.iędzynarodo

Trzeba przyznać obiektywnie. że zakątki prowlnc~onalne. i propago- w:ych. T~zeba, l'ównież o~ganizm\:<-1ć 

P 
Łódż odniosła w tym roku kilka wat tam sport pJłkal'skJ. n~1ę.~~Yl11lastowe. s~otk~n~a dla JL:-

rzed meczem g-Imna tyczny sukce~ów !-:oo11owycb jak z\\"cie- Najpoważniejszą bOjaczką piłkar- 111010.\. a !Jędz/em.} mlec goOu;· ... n 
: twa nad 'rePl'ezental;jc{mi: RląSk<~ 1'\ wa łódzk:ego j"'~1 b. aj·, dostatecz- I nas,'C;pc.Ó,w t.~'~lI.., l'!-ór;;:y do~ycllczas 

_ ... 3. Zagj~bia 4.:" War zt\\i'~ l:(j,\n~j nośco '; J1/E'1 t. W1 ' .. do 7., C/.':-- 1'0, JI ~~zu '-, r plezcntacnnc, 
Z Czechosłowoc'ą Poznani" 3'0. LuuJim\ 11 :'l:1 oraz niL~ l)o'l.OSlaw:a fO\'.'n·eż kwc;."";\, n ~, ~ -;- M~ 

.' . .. ,,', ." . . wynik remi oVv';i ·v y,odzi 'I Brnty-lb~18k. Najgorzej "Ile«:,,, ~l"leds'~- ul.t;S met~ PIY'VtI?!Cnl 
Repreze~tacJa glmna~tJ'czna, cze-I- Nowotny. GOS.ClE. cze"CY ~a. nesz_ slawą 2:2, wla się \'Ii "",meJ Lc,(lzL \'lIem~. ze Ł r r 

chosłowacJl na me.cz ~lędzypansiwo kaJą w Akademll WF na Blelanach Były :iednak i pon~żki. Z Bl'aty- Lód:i; pos;ada jedn(\ .. reprezentacyj ocli - Poznan 
wy z Polską przYJe~e do W~rsza- Zawody l,'ozpoczna ię w dniu 30 l sławą przegraiiśmy 3:5. z Trnawą ne" boisko, które z \\':cln względów Dziś o godz, 16 \V basel1le Y J.\-le." 
wy 28 bm. po południu. bm. w Akademii WF o godz. 10,11:2, a z Poznani.em 0:6. Reprezenta- nie nadaje się do Pl'z<::rJl'owadzania w Łodzi odbędz'e Sofę ini.eresujący 
Zespół czeski ma przyjechać w Rozegrro1e tam zostana dWle kon- cja klubów robotniczych przer,:rała rzeczywi~cie po\':ażnye;h spotl<:ań o mecz międzymiastowy w plywadu 

sWJlm naj silniejszym skład2lie, kt6- kurencje: skoki i koil. Pozostałe z .Jugosłav.riCl 2:4 . mistrzostwo Ligi. ('z~' też zawodów mięuzy reprc-zcn,ac,iami Lodzi p:) 
ry przedstawia się następująco: - konkUl:encje odbędą s:ę '\, sali Pol- Razem z meczami sparJ'ingO'i,vymi I międzyn' rodu\',~;C'h Bo:sko LI S znania. 
Benetka, Rużyczka, Hrub~, M~t1o- ski ej YMCA, Poc;(ąiek zawod6w o uz~rk~?o korzystny. s!osu~el- bra- 1est przede ~v:;I~'s(k;m ~a małe. MO_I, .~ble drużyny wystąpią \\' najsil_ 
cha, Lylo, Houdek, Sotornik:, Wirth. godz. 18, mek l)::>:40 na lrorzysć Łod-zJ. 7,~ ono p01T11eSclc' mak~lmlm1 20 t y- l11eJsz~Tch skad<:ch, 
Ogółem ekipa czeska ~adać się __________ aM ____________________________________ aN.~ __________ ~ ___________ ._W_M. ___________ __ 

będzie z 12 osób. Oprócz zawodni- . W drodze powrotne~ do kraju dru ZlOt A (UOLEKIUAlA" SLo uje się prz'). chorobach wąO"Oby, kannill:miach żółciowych. katarze żol~lw. , lti 
ków przybędą: prezes czeskliego zyna czeska Wystąpl z pokazem " n 11 wek. uporcz:\twych z'Lpa"ciaeh. złej pr7.em~a.illc materii i a1'łJ:et:l"6miu. - Bp zec1ai 
"Sokoła" Penninger, sędziowie: - gimnastycznynl w Katowicach wl H. N!EMOJE. WSK lEGO w aptekach i s.kłatltlclr :,cpiec-,mych. (K, 16(9) 

Pech i Dudek ora~ jako kiero~ dniu l lutego. __ ~--__ --__ ------____ ------------------,------____ ~~------------~---------------------

ERICH MARIA REMARQUE 
14) 

ŁUK 
TRIUMFALNY 

IP'rzelożqlo Wanda Helcer 
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- Co za świnia z tego gospodarza! Czy zupełnie 
pani nie wie, gdzie mogą być rachunki? 

- Nie, ale z"vykle trzymał papiery w małej wa
lizce. 

Rozległo się pukanie. Rawik nie powstrzymał uś
miechu. Portier wniósł walizki. Za nim wszedł gospo
darz. - Wszystkie? - spytał Rawik kobietę. 

- Tak. 
- Naturalnie wszystkie - zawarczał . gospodarz. 

- A co pan myślał? 
Rawik podniósł mniejszą. - Ma pani klucze? Nie? 

A gdzie mogą być? 
. - W jego walizce. Między garderobą. W szafie. 

Rawik otworzył szafę. Była pusta .. - A więc? -
spytał gospodarza. 

Gospodarz zwrócił się do portiera. - A więc? -
powtórzył. . 

Walizka stoi na schodach - wyjąkał portier. 
Po co? 
Chciałem ją obmieść z kurzu. 
Już mu tego nie potrzeba - powiedział Rawik. 

- Przynoś natychmiast, przeklęty łajdaku
wrzasnął gospodarz. 

Portier rzucił mu dziwne spojrzenie, skinął gło
wą i wyszedł. Za chwilę wrócił z walizką. RRwik po
trzą211<1ł mary118rkR. wtem ~nr'rlniami. Coś brzękło, 

6 DZIENNIK ŁóDŻKlI Nr 22 (1286f 

Chwilę się zawahał.. Dziwne to uczucie, szperać po 
kieszeniach spodni nieboszczyka. Jlłk gdyby garnitur 
umarł z nim rarzem. Uczucie samo też było dziwaczne. 
Garnitur był tylko garniturem. 

Wyjął klucze z kieszeni i otwo:rnył walizę. Na sa
mym ,vierzehu leżała płócienna teczka. - Czy to ta? 
- spytał kobietę. 

Skinęła głową, 
Rawik od razu znalazł rachunek. B~Tł pokwitowa

ny. Pokazał gospodarzowi. 
- No to co? - wrzasnął tamten. - Za taką a

wanturę! Nieporządki! Gwałt? To wszystko nic? 
A mój woreczek żółciowy. to pies? Za to też się pła
ci. Sam pan powiedział, że goście będą uciekać. Mam 
wielkie szkody. A łóżko? A dezynfekcja pokoju? 
A pościel? 

- Pościel jest policzona. Także obiad za dwadzie
ścia pięć franków, który on niby to jadł wczoraj wie
czorem. Czy pani coś jadła wieczorem? - zwrócił się 
do kobiety, 

- Nie. Ale mogę zapłacić. Wolałabym, żeby to 
już minęło. 

Zeby minęło - pomyślał Rawik. Każdy zna to 
uczude. A potem śmIerć i milczenie. Góra milczenia. 
Już tak lepiej, chciaż brzydko. Wziął ołówek ze stołu 
i poprawił rachunek. Potem podał gospodarzowi. -
Zgadza się pan? 

Go podarz spojrzał na ostatnią cyfrę. - J eS7.cze 
nie zwariowałem. 

Zgadza się pan - powtórzył Rawik. 
A kto pan w ogóle jest? Czego się pan wtrąca? 
Brat. Zgadza się pan'? 
I dziesif'ć procel"tza usługę i podatek. Już ina-

czej nie będzie. . 
- Doskonale. - Rawik dodał cyfrę. - Musi pa

ni zapł:łcić dwieście dziewięćdziesiąt dwa franki -
powiedział do kobiety. 

Wyjęła z toreb~ trzysta franków i podąła je go
spodarzowi, który się na nie rzucił. -- Pokój należy 
zwoJn~ć do sz6stej, inaczej liczy się za następny dzień. 

- Osiem franków reszty - powiedział Ra,,,il', ' 
- A dozorca? 
- Załatwimy sami. 
Niechętnie wyliczYl na stół osiem frankA\\'. - Sa

les etl'angers - mrulmął i wyszedł. 
- Właściciele hotelów we FranCJi mają. obie ta 

honor gardzić cudzoziemcem, z któt 2g0 żyją - Hu
wik z8uważył portiera, ni,:, opuszcza]ąl!eg") d'L·<'Wi. -
Pro~z(~ , 

Portier rzucił wpierw okiem na rachunek. -
Merci. monsieur - p'Jwiedział wreszcie i wyszedł. 

-- Teraz jeszcze przeprawa z policją i mogą go 
zabrać - powiedział, spoglądając na kobietę. Sie
dzia]a ,pokojne w rogu pokoju wśród pootwieranych 
walizek. w powoli opadającym mroku. - Człowiek 
nabiera ważności po śmierci. Póki żyje. pies z kula
wą nogą nie zatroszczy się o niego, - Znów spojrzał 
na kobietę. - Może pani --:ejdzie'? ISusi tu być jakiś 
pokój do pisania. 

Potrząsnęła głowa. 

- Zejdę z panią. Zaraz tn przyjdZIe jede.il z mo
ich przyjaciół i załat\JI"j sprawę z policja. Doktór \1.le
ber. Zaczekamy na niego na doJe. 

- Nie. wolę tu zG:-1ać 
- Ależ tu nie mCl n c do robot). O CCI pani cho-

dzi'? 
- Nie wiem. On - jU:l. tu dłuno nie b~(l7.ie. A ja 

cz(;'sto - nie był ze m,na SZL·Z0..;!lW:', Cze-"" zn'lb~\Via· 
łam !{O samego. Zostan~ teraz. 

Mówi.ła ze spok0;em. wcalf? nie ,;ent,mentalnie. 
- Nie bedzie () tvm wiedział - p(wi;iwlz;",ł Ba

wik. 
- Nie o to chodzi. 

(d. c. n.) 



K A L E D A R ZV K I Z b . . d ł I "'- W auli Wyd7Jioalu Famla.ceutycznego .. e ran I O I O C zy y UL., L>ndleyoa. 3, o godz. 11 'Walne zebranLe 
DZh'. DZU: ~:zllo'Jl:ków ~o<hso1ct-egO Tow. Pl-zyrodników 

dl' dZI' I W 1 k I l P ł d' j O lm. Kopern!Jt:1. II B e a - o a u przy u . O U nmwe 1, W Li kim PoII nia" PILot k 

2 
Zaślubiny NMP. / AZ~Odz. 9,30 wa.l.ne zebra.nrie członków Sl;;: 67, ;a god.7J:n.! i'o Jad. z ~k:;i 

rzenie. Odwilż. Wiatr z póhrccV. 
Lumbago. Telefoll. Moja Jadziu 

k może jednak jutro. zacze ai Czwartek, 20 stycznia. Pogoda 
(Z r.Dtatnika starszego pana) jak w Zakopanem. Słońce. Sucho. 

Z ukosa 

Jadziu 
JUTRO: 

STY llHIA 
Tymoteusza 

KRONIKA 
Wh:tNE TELEFONV: 
Komisariat Miejski M . O. 253-60 
PogotoVolle Ratunkowe Miejskie 104-44 
Pogotowie Ratunkowe 1I1iejskie 104·44 
Pogotowie Ratunkowe UbezpifCZalnJ 134.15 
Pogotowie Ratunktlwe PCK 117·11 
Straż Pożarna q 

_. W lok~lu przy ul. Kopernilka 8, () 2G.le~ej roC'Mllicy.śmie;c! W. '-:eIllIim..'l. (dla 
I(odz. 9 W>l.lny zjazu powiatowy Zw. Sa.- ~z,łonk~w Tow. P,zYJazJlIl POl:;KO-Radzlee 
mopomocy Chłopskiej. kJeJ pIZy P: P. "Film Polekli ~. . 

.- W sali RKS TUR w Hele.nowie, o I - ;V sali przy ul. WólczańskJe, Nr ?, 
o f.(oc"-'.n '.0 ,'-,"dnI',:.g crle n Ur.llczCU1la o .godz. 10,30 ~dczyt mgr. Wł. S,zyman-
25.1ooin zgonu Włodzimierza Lemna. s~;'!.o ~t. ,,~.o.a brunków w ustroju 50-

- W saLi pzpn Nr 3 (G~y~.r), Piotr- c/tl..,tYClm~ . . 
lwowska 295, o godoz.iJn.ie 10 waln~ zebra:n" - W J.o.mlu przy ul. Lmdleya 3, o 
członk6w StoWaI-ZYSzc'01aa \VłMoio~li NI, .1;012. 11,30 OdC2yt.pr?f. p~ J~a Dembow 
ruchomo~ai w Lodz.; kolego pt. "PI'om19TlJlOWIIill'e mllto~enetycz 
... na ll • 

- W lok--a.lu .Zw. Sa.n;0l'z:ldoWC6W, u I - W aul.dJ UL, Narutowicza. 68, o g0dJ2:. 
godz. 10 zebrll41He pracm.n.kÓw Wyrlz,ał.u 12. otlC.3Yt dco. nr B. ZabłockIego pt. ,.0 
:I'!'aonsowego I PocJatkowego Zarz. 1I1,eJ- ba.ktw'iach p02ytecznyeh". 
Itiego. . . _ W lokalu własnym, Piotrkowska 67, 
- W s..<W.i Pl'Zl' ul. P.JOtrkowsklej 73, o godz. 9 walne zebrĄon~e L. O. Zw. Pilk;i 

W poniedziałek, I7 stycznia. Przyjemny wiatr i lekki przymro 
Mgła. Opary. Mokro. Wilgotnie. zek. Telefon. jadziu przyjdź o 5 
Łamanie w kościach. Telefoll _ do Ziemiańskiej. 
jadziu zaczekaj do jutra. Piątek, 2I stycznia. Głęboka 

Wtorek, I8 stycznia. Przed- zima. Śnieg wali jak na zamówie 
Tempe- nie. Maź błota pokrywa chodniwczesny powiew wiosny. 

t " t . Topnz'e- kJ. Telefon. Leżę w lóżku. jadziu ra ura powyzeJ 5 s opw. 
. " . bl t St k k zaczekaj do jutra. 
}ący snteg t o o. rzy a w rzy j d' d W . Jd' . d . a Zla z e;nerwowana: - y-
zu. ZIU zaczeka] o Jutra. b" lb d albo ·1'ć. 
~roda I9 stycznia Zachmu-/ 1er81, a o pogo a, mI OS 

) - . (F) 

Zvf.dz . 10 zebrame Inwalidów Wojennych NoweJ. 

Dvi:ury aptek - w I . lu Zgromadzcnna Kupców, 
DziSiejszej nocy dy~uruj/ł apteki: Piotrkows~ 4.0, o godz. 11 odczyt ob. J. 

IłI!2l0 
.P ===== Bartoszewskiego (PiotrltOw.oka 95). Kaźmi>~ czalm pt. ..Nowoob<Jow'iąwj/łce 

Czyński-ego (Roklclńsl<a 53). Dancerowej pl'7ICl'iRY podatku dochodowego". 
,(Zgierska 63L RowińskieJ _ KOpI'01\3klc; 
(Pl. WolnośCi 2). Stanielewicza (Pomor_ lABELA "Yj~A,IYCH 55 LJrERII 
f1ka 91), Siniecklej (Rzgowska 51) 13'6"0 

Il.DIUA - ul. Marszałka Htalina Nr 1: 
3-c:i dzień c:iq:Jnienia i-ue) kłas" 

"Casablanca" (godz. 16, 18, 20. w Niedziela, 23 stycznia 1949 r. 
TEATR W. P., ul. Jaracz.~ 21 niedz. 14) n.iedozw. dla mlodz. God7. 6,4'; Sygn. ce:asu i pobu.<ika. 6,50 

O g. 15,30 .i 19,15 "Rezbity dzban" BAI.T\·l';' ul. NarutowICZll Nr:m Program dlnia, 6,505 Muzyka. 7,00 Wiad. Nr Nr 4117 35992 59136 78827 

Teotcaq 
Wygrane Pll IIIR.MO d oadły na 

PA)Q'STWO" V TE.\TR POWSZECHNY, 
ul. 11 Listopl\da Nr 21. 

O g. 16 i 19,15 "Klub kawalru:ów". 

TEA'rR KAMERALNY DOMU żOL'HFl. 
ltZA. a\. DI\Ilzyi1skipgo Nr 34: 

O goda;. 16 i 19,15 "Wyspa pokoju". 
TEATR "J_lJTNIA' w. Plotrl<6w~k" 2~3: 

O godz. 19,1;; "Bl\ron cygański". 

TEA'rR "MEJ.ODRAl\f", ul. 'frnl1guttll 18 
(.mach O. 1\. Z, Z.); 

O godll:. 16,80 I 19,15 "Synowie". 

rEATR "OSA', ol. TrauII'IIH/\ Nr l (w sa

.. Dzwonnik z Notre D, me" (godz. 16, gO~jJ dl'a wsi. 7,16 Muz. poranna. 8,00 87427 
18.30. 21, w niedz. 13,30. film dozw. DZienOlk. 8,20 Przegl. prasy li'toIecz.nej I 
dla 'mlodz. od lat 16. ' ~,25 Muz .. por~na. 8,505 Wiad. Społ .. Kom. W""-"nl' Ol" 40 nlln .1 O?~,v na 

BAJ Rad;o!{)n'zacjl Kraju. 9,00 Nabożenstwo. . 
1\.4. - ul Fra.nClSZI{at\ska h. ZI: 00,00 Aud dla chorych. IQ,IO Aud. reglo- ~I' Nt' ?104R 27lil:\ M!l2fl 42197 48674 
"Samotny żagiel" (godz. 18, 20. niedz. nama. 11,00 "Wszechnloa Radtowa''. 11,20 I li~()AQ !l7~~1l 11117411 "1"~A" "'''''el 9007:1 
14. 16), film doz\\'. dla mlod~ic,:y. "Na wldowmt tygodnia" _ fel. H. EHe. 

HDYNIA - !lI Oaszyńsklego Nr 2 1130 N I >-o.. ....... "" • , ,,"-!!!l"o~l"am aktualności kraj. I '"Kran. ' owe nagran 3 p.J" m ... .ou """eon' . W·'~-"~""~ f" 11M.. ~. 1.Y na 
~ 4 ( A_ 11 12 3 16 17 18 u,~ ,;Z frontu raodlołOnltz.acjl'· - wiad. I Nr NI' "'''I '.!.'1I "fI"~ 781' 22957 

r go"",." 1, ' , 'w omow. Dyr. Okr. P.R. A. SmtejUl8./ "tO ,III 4 ('I 
19. 20, :11). 11,57 Sygn czasu i Hejnał. 1~,04 Poranek ~A22~ "7HI1 ~(!~"A ~M"'7 'lRI1?Q ,f11l 

HKL (dla m!ol1z1CtYJ, Ul , Legionów 2/4: sym1. w wyk. WlielddeJ Orkles!lry Sym!. 42411 424"14 430M 4RA?' 4!l,;!84 49461 
"Xctpcluszel," (god;llna 16, 18, ZO, w P.R. p/d G. F1tellbeor-ga. 113,00 Radl0!tr0al- .0"70 .'''''0 "171\- fi ..... ., f\!!~II!'I 70223 
nled7.iele Hl. ka, la,lO Naj'Ciek. aud. przyszłego tygod- ".. ,l" " " n.'" , 

MUZ,' Ruda Pa.bla.nleka.: nla. t3,15 "Nledz,e,la na wsi", 14,00 ,,01a- 7I7!'!7 "24!lQ 7:11111 74013 74400 77870 
M "Syreny"), telefen Z7Z.70; 

O godz. 19,15 "PorwBnla 
JÓ!:etem Węgrzynem. 

"KuIl8Y WielldOJ ROwii" (go~. 17,80, czeogo umolloty wzbijają się w powie-18MM !lO'" 
Sl\blnek" z 20, w ruedz. 18,8 ) n.ied<nw. dla ml<>dz. We" - pog. 14,10 A\lId. dla d:Z.iec1. lt,3{) 

rOLONIA - 111. Plotrltowsk. Nr 67' Koo.cert polskiej ltape1i LudlOwej p/d F. W"'''TtI"f' "" fi /111/1 .1 _..... "8 Nr 
'I'IlATR LALEK "ARLEKIN' (ul. Pl()tr-
kowsk. Nr 152); 

O godz. 17 "Dwa l\flchaly i iwll\t CIl_ 
I,.u t 

'rEATR KUKIEŁEK RTPD, ul. Nawrot 
Nr 37. telefon 160-07; 

CodziennIe prócz poruedzla.łków dla 
oII:ckól o godz. 9 "Plnokio" • - W nic_ 
d lelI) I święta o godz. 1:! .. O:r,I\I·otlt.lcj
.kl kalosz". 

t'EATR LALEK "FARA..'llJ 'l,KA" v Sa
li Kuminkowej YMCA, l\ł:ouiu8zkl NT 41\; 

O godz. 12 i 14 .. Szopka PolsIta" • 
O godz. 12 I 11 .. 8zol>}" Polska",. 

ŁÓDZJ!.I 'fEATR Ź'VDOWSIU, ol. ,Jara. 
eza Nr 2: 

O godz. 19,30 ;::-ościnne występy Sz. 
DtJtgana i I. Szuma.ch 1"a w 3pol.-
1l0lityc.'Znym montażu pt, "lłnlobutin 
\Ul »emol<ratisz". 

MUZEA l\UEJSJil~ 

SltnJll - Wiec'kow k!~go 86 otwarte od 
10-17 proca wnied&lałkÓ>iII 1 pintków. 

Pl'ellJstuj'yczne - Plac Wolno$cl Nr 1ł 
OOlynne codZiennie Od, 1()-17 prÓc," ""_ 
Z1iedzJałl.6w 

EtnogrAfle,"_ - Pla.O WolnoścJ Nr H 
lIIynnu eodzltlnrue od 10-17 p,.6o. 1)0_ 

"Express l\loskwa-OefRn Spokofny" Dzler.żanowsk1~go. 1.5,00 "M1.eszC!zanie'· - Nr "OlI" .".,,, "4d!! '7""" 74P!l 8673 
(godz. 17. 19, 21, w niedz. 1&), dozw. n akt sz.Vulld Mak:sym.a Gorklego. LlI.oo . , 1671" 
dla mlodz. Dzlemnlfi!: Popołudniowy. 16,10 Muz. tan I !ł274 In"!!? 'ORn "IIO!J 14M7 .. 

PRZ1<:DWIOSNI1t - 0eromakle!,o 74/16; :t, płyt. 16,45 "Nowe książki" _ felieton 1174711 'II",M HIII"~ '1"O:'1~ "&"11" ?57111 
d~I~~a';J,~~d{~~a n.i:d~~'W 20~ln w mł~J:~ 17,00 ,.Koonc. ro2lrYWk. 18,00 "Ojezyzma Le-I '''''M .,OO~? "1I4"~ ?<l"?1I 1I07811 11 MB 

nma' - montaż poetycki. 19,111 Utwory ".0 "717. -7"-'" 3825" 
ROROTNJR - ul. Klltńsklego Nr 178' tortep. w W)'Ik. R. Jasińskiego. 18.35 "Me- ~2fl14 1~70' ~" .. " ., .... , ,:)" .J 

.. ~Jońee wschOdzi" (godz. 16.30, 18,30. lOdle Swl ... ta". 19,00 "Nuty" i "Wodewil" 4079!l 4,",' 41!lO(I 4?,"f\A d4?1I!1 41187:; 
20,30, w niedz. 14,SOl doz\\". dla młodz. - dwie _srote Id radiowe w/g A. CzeochO" I 491n !l045!'\ !'i111fl!l ~?II"Q "'4RAfI 55523 

REI\?odnIDat :"4. ul R'''ow.!lka "r n.. wa. 19,2~ Utwory tor~12' w WYk'l A. Ta;- !WI,,, !IRO"4 '1f1"!l1I 1\1In"'~ 8t!!lI" fl3t64 
.~ I' :oki ego. 19,45 "Czy l.odll: ma 6WO ch rze~- .. ". ,', 

.. Dus~e czarnych" (goctz. 18. 20. w nie blarzy" _ 1) Artykuł J. Zagałowej, 2) R544Q Il!l'>,:l~ 1I'''!l1I Mn44 '71101'\4 700511 
d1liele 14, 16), dozw. dla mlodz. Wywiad z H. Na~kowską • )3iCllWwlI i L. 71RRl 'tRl\~4 POOR!'! p"'"'''' !\~!l'" 83313 

nO~,f,B-\oh-o~oUJ'lo' "~I·eagpo\wl".8tkyllnl.~'(g~04(lZ. 18, 20, HerLngiem. 20,00 Dzl.mnlk Wieczo~nl'~' 8355'1 114"'11 !146M ~70M pn'lliA 1121170 
., ,. 20.4:5 wiad. S(l)ort. lokrulq'!e. 20.55 Komuon ' .... a ' . , 

w niedziele 14, 16) dozw. dla mlodz. ty, 20,58 Omów. m·ogJ·. lo<k. na ju·tro. 21,00, 1I"~~o n~,OIl 114?'" "~n1? 
ST\'I,/'Wl' ul. KllIńskiego NI l2M; .. Z życIa Wi;lgler", 2t.30 "Na muzYC7;Ile) W:vgr3nl' 1)'1 .. Ilon 7' nailłv na Nr 

..SkRndft'" (godz. 18, 20. w nredz. 14, fuU". ~2.00 W.la<l, IlPOr:. 202.10 .. Kamawal .... ';'7" 7' II .... RR" 1"11 '\?'> ?!1łl!' 4:ł0:ł 
16), nleilo?w. dla. młodz. . RobQtnl~zy" _ do tanca gra Orko P.R .... 1'." ,'.' " ~ . • 

8WIT - Bołuck1 RYMI< NI II: 23,00 Ostatn. wiad. 23,10 D.e. "Kam.awa· 511 970 !i2~!ł 1\11 1\83 6044 4!lf1 825 
"Sol'en,ull\ '" Dollnle Sleńca." (godz. tu RObotn!oczego", 23,S!! Program na ju- '7:'-1Q? fI6? flR4 7R1 llII!i IIMR Q711" 106111 
~a ~io:Z. nledz. 14. 18). dozwolone~. 24,00 Kone. iyczen, 0,:;0 Zak. aud. II '7~!I "!lllll 44? 12M~ 710 'tlln 13056 

T~(,Z." - \lI PlotrkOw~kA Nr !Oli ymn. ! 140111' :'-161 1171 1l1lfl" 41111 '7~4 16322 
"Sl'n II mllości" (godz. 16, 18,30, 21, w j171R:l !;3Q lRPII1 "~O ~." ""'7111 !l00 
~r~8. 13,90) doow. dla młodzieży od H U m o r 21214 8S7 2264" 231:14 210 483 772 

TATJl ul. t:!lcnloeWler.a Nr ~O I ,0II11P <loO !i/!? ?~1I7R "-11131 :l Hl 424 
..Wosoly pf>ns,lonflt" (godz. 16. 18.30. /llllo!lić /4:l1 li!!!! R71 270!i4 291 4114 A47 "M34 
21, W nledz lR,90l. nter1ozw. dla mło- I ~ liR? 
dzIeży. _ Powiedz mi, najdroźsz;a, czy je-I 29120 414 72/1 M4Rf; 4111 FI. 

WISU\ ul. DaszyńskIego Nr l: stem jedynym mężczyzną, którego 111140 R84 '12218 :\:-1413 !;7R 34881 
"E. pl'f'IM i\fo.kwn-Oc lin SpokOjny" kochałaś? ! 3547!1 ~6544 97203 621 :lAB02 775 

Ned:litałk6w 
MUleulD l'rzyrodnlc%e W 

klewlcr.a czynne od !\,od%. 
DOniert&io.lków 

Kod~. 16,30, 18.30. 20,80; niedz. 11.30). :l907~ 1173 40067 151 IR~ 41441 4"000 
Parko ~18Il_ WJ..g~[Ni.'\~~ ~o~~. ZĄWlld.\lka Nr '6. - Ależ tak! Jedynym i najlepszym 3~0 38!'i 727 43290 ctRl 1 t231 443 801l 
10-17 lIrlIcz .. D~woJlnil. z Notre Damo" (gOdzina ze wszystlrich. 4!i025 315 46028 47273 4RO?Q 084 2Q8 

15.30. 18. 20.30, w niedz 13>' d"·l .... ol. 77't 4!=l090 173 :.14'7 409 o~O 

OSRODEJ!. l'BOl'AGA.O'D-": '7.T Kl ... 'i~el1'TllU\\oA~ . ~errl\" (god?. 16, 843111 1144 55018 4!'i!'i !l24 !lR!'i94 117124 

Wystawa obrazów Od<lz. L6d~. Zw. mlodz. od lf\t 1S. 630·" 64"1!i o~, I1A4.II' ~_. ~-~". "'" 

820 \l05 68681 n91 69200 70092 123 
257 474 674 710 723!i8 73290 934 950 
74146 75575 619 638 781 918 76014 
7835Sl 456 7Sl007 165 756 811 81554 
821Sl4 797 83390 r' 84737 
85068 602 641 805 854 86206 870'; 
68Q 728 8!l060 ?~ ~ 315 90401 91543 
765 842 920P6 721 93126 ':l~ 94247 624 
Dalszy ciąg wygranych po tOOO zL 
48137 8 86 590 6:~6 117 770 \!13 4!l007 
15 56 1114 311 451 69 538 633 762 96 

1120 63 92-
80271 537 ł4 632 41 871 9!l6 51063 

174 224 80 356 57 726 59 88 800 32 
83 87 52164 83 219 331 59 477 757 72 
74 53221 81 78 437 816 ~, 37 54099 
229 119 390 510 52 648 743 48 80 91 
0211 55016 37 71 102 2~ 67 206 47 531 
645 848 !i6021 88 127 53 65 221 22 35 
511 349 58 !16 4!l2 532 64 830 ori! 34 
67134 403 !J6 552 614 572J' 41 337 
558 60 696 725 !lO 869 58]67 78 2111 
72 711 521 61 738 44 71 59r~q 176 ?11 
17 5!\ 60 334 98 463 - 'C 21 110 99 
622 43 1ł41 1112 4:1 1\7 !II. 

60035 42 53 6P 90 11~ 22 41 ~44 63 
8111 424 60 644 842 7!l 61024 301 44 
482 6nS 813 1144 II 62004 '!4 !l6 209 
42 6211 47 830 <iti Slf"~ 11~113 33 243 
63 306 13 60 429 609 36 759 870 !l3 
1131 66 64041 133 60 203 fi71 726 50 
823 46 liII 65000 t5!' 14 273 346 
426 64 618 720 liR 66161 237 ;) i aao 
480 4 564 Ił 630 701 82!! 79 117055 
121 ~5 87 336 76 430 !l6 829 "l238 
71l as 40Q 538 41 60 604 fi? :4 834 6 
67 948 51 73 6!1132 323 !lO 83 92 
70!l !ł7 H47 

70013 125 240 90 372 4 1"~ 'iJJB 
6111 747 851 964 73 71130 245 648 
724 H87 !l60 75 72045 RS 2"11 S2F • H 
54fl 154 665 708 840 !'I!I H'7 73063 80 
l20 :~oo 76 4\10 33 52 !isn 61f1 4" Il!ł 
792 !lO!! 117 !l3S 74052 106 13 S3 8 
3ft!! !l44 55Q 8S! 708 83 840 1129 59 

wo~l~o~~O~\I\OdN~~;(,)~~'O ;VSlllPi?:O :'ol, III' \' AzR.SMIIAeWrzSeJ~ewASkJCE,RO.WkatłIA !l014S 257 7R? !l1071 1541 33826 

r:l~k Im. H. Slenklewi~"1l 13.30, 21, 'W nIe d'/:. 13,30\. doz\\'. dlal PIOTHI ,)\\ SI,. II) Tel lUII-17 4911 628 5900R 153 9286020:\ 701 61070 

Zaw. Artystów Plast\kÓw. otwarta eods. 7.AClł1!:TA - ul. ZglerllkR Nr 28' ('EIII.1Jo ""rderOb. OONAWII\ 'I iM ". ' 

0.1 10-13 i lD-lll, w tV""dz. i li "teta I .. l·;lwirll ~fRtlilfnn" (godz. 18, 20.30, w KRAWATY. (~. 42) Od I f t 
od I 0-1 li. "ledz. 13, 15,30, nledo2:w. dla młodz. na'fiI~ etlłJl: wygranych podany bę 7l e . u ro 

8_1UIESIĘOZNE 

KURS KRA W'ECtZYZNY CIĘ:tKIEJ 
KOSTIUMY, PLASZCZE DA1\-ISKIE ~ DZIECIĘCE 
przy PANSTWOWEJ SZKOLE PRZEJ.łYSLOWO
HANDLOWEJ ŻEIQ"ISKJF.,J - l.. Ó D t, NOWOTKI 46 
ro~czyna s-ię 24 STYCZN1lA 1949 r.. o godzinie 16. 

Za;plsy przyjmuj'.:! Sekreta.r;art; sz1k:oły. 

CENTRALA ZAOPATRZENIA MATERIAŁOWEGO 
FRZEMYSLU WLÓKIENNICZEGO 

LODt - PLAO :BWYCIĘSTWA 2 

i8 ...... 
'tlI ::. 

PANSTWOWE 
ZAl\.LADY PRZEl\IYSLU WLOKIENNICZEGO Nr 1 

w źYRARDOWJIE 

ZATRUD~ w oddziale PONCZOSZARN:{: 

4 maj trów lub monterów 
do maszyn automat6w sltarpetkowych, 

Wanm]{i do omówienIa na miejscu. 

Oferty wra.: z żyoiorysaml należy kierować do Wydzia.. 
łu Per8OlIl./lilnego PallStwowych Zakładów Przemysłu 
Włók1e-nnlczego Nr 1 w Ż~"I·ardo\vJ·~. (K. 1658) 

TEATR KAMERALNY DOMU ZOŁNIERZA 
ul, Daszyńskiego 34. 

--~-----'---' . 
DZI$ DWA PRZEDSTAWIENIA o godzinie 16 i 19.15 

komedlo-farsy E. Pietrowa 

WYSPA POKOJU 
Kasa czynm,a od 12. 

PAIQ"STWOWE 

'D<llefOlll 123-02. 
(K.1661) 

ZAaŁADY PRZEMYSŁU BAWEŁNllANEGO Nr Hi 
w ŁODZI - ul. NICIARNIANA Nr 2 poszukuje 

głównego księgowego 
Lr I r;c NOWOCZESNE l' OKULARY. FOrOAPARATY qgłaszają 
Q..I «4.' l':ADSTAWJWWJ~ INSTRUMENTV O t 

II wykonuje AOLIDNIE I TANIO 1lolocamy i napra,;i:;'!~~NE prze arą 
ELBLMI(A. WYTWóRNIA Wywołujemy zdjęcia amatorskie na SPRZEDA SAMOCHODU OSOBOWEGO, w ol.,"osio zimowym I Z 

Warunki do omówienia. II ~~~~)~~ą~,~r~f. IIIOPl"OFOMII ~~~~n~:::!f:!:t°l: I marki "Steyver", wycofanego z obiegu 
Zgł~a pr~muje Wydi2Jiał Per~a>lny CZMWł w ELBL~G, ul. Grunwaldzka 297. Z,óDt, 11 LISTOPADA Nr 20. Oferty naiLeży Składać do dn~a 7 LutJeg10 19-19 x., do go_ 

~::godZ::::.:1:1:~;1:3:.:::::::::::::::::::::::::::(K::.:1:55:0:)::~I~'---':p:o:w:a:z:.na:::::::::::~(:K~.:35:1~)~ :' ________________ .(.K •.• 1.00.S.)~ :. __ d.z.tn.
Y 
__ l.2 __ w __ s.e.k.v.e.tar __ ia.c.i.

e
.Z.ak __ ł_a.d6 __ w •. ____ .VV __ 6z~O~b~e~j~~~ć __ • 

, SPÓŁDZIELNIA WO.TSKOWE PRZEDSIĘBlOR. 

WSPOlIIKA 
.. d . b' t STWO BT;DOWL.4.:NE w Łodzi przYJmIe prze SIę lOrS WO ul. Ol\mNTARNA Nr 9 

ł h dl tATRUDN1 przemys owo - an owe oglasza 

bucholtero-btlonsistę PRZETARG 
celem powięltszenia kapitału obrotowego. - NIEOGRANIOZONY 

na stanowisko 1,lerown i lta. 

Oferty bez zobowiązania "Dziennik ł,ódzkl" 
pod "Nr 90092". 

(992 p) 

GIMNAZJmI PRZ~IYSLOWE p. z. P. DZIEWIAR. 
SKIEGO w LODZI, ul, NARUTOWICZA 125, tel. 183.11 

o.głasza 

przetarg n'eogroniczony 
I na KUPNO 

4 dobrych MASZYN SZWALNICZYCH, 
1\ ~lIANOWIClE: 1 SZCZEPIARKI 

1 DWUIGŁÓWKI 
1 RENDERÓWKI 
l DZIUlm:ARKI. 

Wn.l"u.nkJ płacy dobre. 
na dostaWI) 

GLINY i PIASKU / 
Oll budow(J 

Ofelt'ty pod ,.S'lmo«zielny" I liny ul. JERZEGO Nr 10/12. 
"PRAS " PIOI!:rl(olwsJta 55. I Pl"7letarg odbę!bie sjo druia. 

27 styczm:ia 1949 r., o godz. 12 . 
• __________ ..;(;~.:2~ I (K. 1640) 

~o~A~aO~~I~~I(i ~,~!~~J~~i:,1 ~~v~ ~Ą~!! D~!~N~:~ 
KOz(1('\lV długie "'·r.z ('r, 1'1\1 .. 
dzłeclnm' I nLA~1\' barnni,ow("1 NYUJl do okIen, dr~wl I Wy8ta\\ 

Pr''y.llIlul'' 7.nmówlrnln ,~ I'~I'" oraz RUDOWA J IQSKÓW. 
-!!!(\,I(;...:;;:-...!.:t!IU, ,'.' IM' Z.'\ 18. f,ó OZ. ul. "OZNA~SK/\ N,' ,;1 

Telefon 153·97. (X. 1.107) 

WO.TCIlWWE PRZFlDSIĘnIOR 
ST ''O Bl"DO\H.ANE w )',oil7i W Y RÓB 

ul. CMI~NTARNA Nr li 

nan ażuje: P I E C Z Ę [ I 
Wadium w \Vysoko~ci 1f/. oleJ'owan~j "um y 'raz ofl'rty \. I l\L'\.JSTRA BUDOWLANE_ 

71\Iakowanych kopertach sJdl\dać nal .. ży w knncclarU GlOIM- GO STOLARSH:O_CIE~mL I H. D Y T B E R N E R 
"jl1m. - Otwarcie OICI·t nnstą.pl w knncelnrli GimJ1:>zjl'm w l ZGIER SKA N 7 
dniu 11 lutego 19ł9 r., o godz. 10 runo. (K. 1649) l SKIEGO_1 f(~RARsr\.!lE(!O. u . r . • _____________________________________________ ~ L ________________ ~(K~.~1~64~4~)~ ~ _________________ (K_._l_«_5 __ ) 

moima W dllioach od 3 do 5 lutego 1949 r. W godz. 9-12. 
(K.1S48) 

LOTNICZE WARSZTATY • 
LOD2 - PLAO NIEPODI~EGł,OeCI Nr 4 

ZATRUDNI.4. NATYOJlI\IJAST; 
'l'ECHNIKÓW MEOHAN1KOW _ ]WNSTRUKTOROW 
fEOHNIIU:óW PLANOWANIA 
TECHNJKóW KALKULATOItóW 
REFERENTóW STATYSTYIU 
SLUSARZY MASZYNOWYCH (lo remontu obrabia.reh 
SLUSARZY NARZIYDZIOWYCH 
GALWANIZATORóW 
TOKARZY 
MEOHANIKÓW LOTNIOZYOH_SILNIKOWYCH I 
WERYFlKATOROW na plłatowC6 ~ silniki lotnicze. 
Reflektujemy tYlko na Siły wylcwaliflkowanc. Warunlci do 0010 
wlania. - Zgłaszać się osobiście z wszelkim'''' •• , v'n' ,., 
I~umentaml ! śwJadectwarni w Refuraoioe PeJ"l'łOllnlnym. (l{. 1633) 

~A ____ 

Uwaga .. MONIUSZKOWCY" 
ZM'zq.d StOW8.'I'zyS21eota śpiewaczego l.m. MOI\i'"IUSZK1 

w LodzJ, podaJe do wiadomości wszystkich czronków 
że w niedzielę, dnia 30 stycznia br .• o go<lzin'e 16. w lo 
kallu własnym pl'Zy ul. Ogro<lflwej Nr 34 odbęd~le sir 

'ROCZNE WALNE ZGROMADZENIE 
CZŁONKÓW STOWARZYSZENIA. 

ObeCiIlOŚĆ wszystkich członków obowifl.l'lkowa. 
Z:l '"T'!,d, 

-----.~------------------------------------------DZIENNIK ŁODZru Nr 22 (1286) 7 



OGŁOSZENIE 
DYREKCJA PRZEMYSLU WLOKIEN SZTUCZNYCH 

zaangażuje: 

2 INZYNIERÓW MECHANIKÓW 
2 INŻYNIERÓW CHEMIKÓW 

TECHNII\:A CHEMIKA 
TECHNIKA MECHANIKA 
TECHNIKA BUDOWLANEGO 

2 samodzielnych, wykwalifjkowanych 
KSIĘGOWYCH 

REFERENTA PLANOWANIA 
Wykwalifikowaną MASZYNISTKĘ 
EKONOMISTĘ z doświadczeniem. 

~g~oSZ1c.nj,a Wl'3Q: z dokła.dnym żyoiorysemi odpisam\ 
sW1adeetw, należy składać w Wyd7ii,ale Personalnym 
D:y-l'ekc]1 P!"..,emysłu Włó~ien Sztuc2ffiyoh ul. Piotrkow_ 
ska 203/2Q5. . (K. 1657) 

PALTA D2lIECIĘCE poleca 
coWlnioa\ Próchnika 4. (985 p) PiotrJwwska &!l, m. 9 - tront. 

pra- SPRZEDAM pen1cyldnę Oleistą· \ 

------------ (1012 p) 
MOTOCYKL 1I:Jup1ę !I1.owy lub bar-
dlzo dobry 250-350-500. D7monić 
tea. 2640-57. (967 p) 

KUPIĘ reczne lub mechani{,ZiIle 
m-aszY\l1Y dziewiarskie i pończosz
nWcze. Talkiże formy elektryczne, 
PawJ:iJc!ki, Plac Reymolllta 3i6. 
sJdlep, (974 p) 

OKAZYJNID sl)l'zedam 2 łÓ;'.ka ze 
sroJ.i.karoj, i l'adio 3 1. Ruda Pabla
nLcIka ul. Rum:ka 3, m. 4. (988 1) 

DYWAN il'e~~y 3x4 do sDrzedanla 
No3ll'tlItowliCU! 46, m, 3, (00/1 p) 

NAUltA I WYCHOWANIE 

KURSY Stenografii, Maszynop!sa
nda, Korespondencji, Księgowości 
Stowarz.yszenta Stenografów - Ma
szynistek. Zapisy: KilińskieJlo 00. 

(884 p) 

KROJU, modelowania, szycia 
Ui?rl!l'l damskich, dziecięcych, bie· 
llzmarstwa, gorseciarstwa wy. 
ucznją kursy Instytutu Przemy' 
słOWO-Rzemieślniczego. P~óchni· 
ka 25. 

KUPlĘ clę'.!:ką tOk,arnif:, wj.ą,do- KURSY Administracyjno Handlo
mość Sienkiewicza 00, M. CyrtrJlń- we. Piotrkowska 125, przyjmują 
ski, wa=ta,t mecharuczny, zapisy na nowe kursy Seluetariat 

r.zynny godz. 17-19. (k 6W) 

SPRZEDAM L/2 domu na Z.I{Ier
&k'iej i 1/4 domu na A1eksandl'ow-
5<kiej. Tel. 256-80. (k 1639) 

KROJU J MODELOWANIA wy
uczają 3 m Kursy lPR - Piotr
kowska 24. Zapisy od 1.5 ~tycznia 
godz. 10-12, 16-18, (k (141) SPRZEDAMY oopadki dY'1cty po 

:zł. 32 za 1 kg. W.P.B. - Wiembo-
wa Nr . 20. (k 16~7) KURSY kroju. szycia, modelowa-
____ ..... __ , nla lnstytt.:tu przemyslowo-Rze-

PARSTWOWY T E A T R 
U LISTOPADA Nr 21. 

POWSZECHNY 
Telefon 150-36 

CODZIENNIE o godzinie 19,15, 

w niedzi~w i !lwięta DWA przedstawiellia o goodt:. 16 I 19,15 

,K':UC8~ ~KAWAŁLtERGOVJU 
Z gościnnym występem ADOLFA DYMSZ\' 

,H;"I bioTlł: Irena GRYWIŃSKA, Aldona Jasińska, Allc.la 
Karni:ńslca, lVCru'ia, Km,wczykówna. Janina MOIska Kaml I 
ADWE)['l'OWICZ, A."1toni Fuw.kowskrl, !!(-myk I{u'·ow,s.WJ, 
Wacraw NoW'aJrowsk.i. Zbigniew OY.sZ:1, Ale~'1.nder Okdzki, 
Eugenrlusz S1:a.wowski. Wac~aw ścibOl", Zygmunt UrbrU;ski. 
Reżysellia: K . A(lwenlo\\ ic,z. Kosti'llJ')Y i dakoracjB: J. Zal'uha 

{K, lt;62) 
~- -.. ._ ... _~ 

POTRZEBNA P oc:nica domowa , 
SródmJ.eiska 23, m, 15. \ ~6;! pl 
I\IASZYN.ISTKJ uczą .lą ko!'es-'I 
P?ndenc)l, stenografii, kS!C[!,vW-G3-
CI, Zapisy: Kwrsy StowarzY"U'ln:a 
S1enogl'a'fów M3szy!ljS~e<!c, Kia J,-
skiego 50, 01.% p) , , 

MUSZTAR DĘ 
STOŁOW.;)., CURZA NOW4, 
" ..... P.!;!;Sh.~ I CJ,P..2;AN w sloi
kach poleca. Wytwórnia l\Iusl<
ł",.,ly i Al't. Spoi:, .. S'l'EBrL" 

III. !'Jtcfańs.kl - Z. Hilslli 
L(HJ.:~. lU. '~J.l·J.A,r(nV~;,JEuO '1 

(K. 15:l5) 
LEKARZE 

SPRZEDAM stodołę nową. duża . mieślnlczego. Z<lJpisy Arm.!i Ludo
Zgierz, uJ. Kamienna Nr. 5. wej 17-3, telefon 135-41. (k 1037) 

PLAC do sprzedania, .TUJlJianów, (k 1636) 
wrl.adomość tel. 276-42, codziennie 

specjalista: godz.. 3-4. (966 p) 
SZKOŁA SAMOCHODOWA przyj
muje zapisy t,ódź . Wólczaliska 27. 

(712 'p) 

POlIiOCNICA ciomowa potrzebna. 
tra,k!owan1e i woarun'ki dobre. 
GdanS1ka 66. m !. tel. 11el-11. ZAl\IXENIĘ pokój, kuchnia wYgo

dy na dIwa wygody, t~1. l71-45. 
(906 ,,) 

Dr. KUDREWICZ -
weneryczne, skórne, 
Piotrkowska L06. 

8-9, 4-6, ---------___ _ 
Ck 314) --------

Dr SIENKO specjalista skórno
weneryczne, 13-14, 16-18. Kilifi-

SPRZEDAM sypiaiLnię, złota brzo
za, Ks. Brzózkll LI, przy Limanow
skilego, sto13i111l'ia. (880 p) 

Bkiego 132, (k 1249) MEBLE . - sorzedaź, zamówienia, 
zamiany - Łódź. Piotrkowska 275. 

Dr ROZYCKI, specjalista chorób I tel. 145_13. (k 420) 
kobiecYCh akuszeria. - Przyjm u- - . ------.. 
je 2-6. P iotrkowska"'. (k Ul rOTOAPARATY. mikroskopy, 

,rojektory kinowe Ul mm, sztope· 
Dr ZAURMAN specjalista: skór-; i-y, kompasy itp. kupuje .Tan Puj_ 
Ile, wenery-czne 8-10, 5-7. Naru-l' dali: 1 S-ka. Łódź. Piotrkowska 83 . 
iowicza 2. (k 451 (k 475) 

Dr CZERNIELEWSKI choroby I Z N A N Y przed",ojellDJ' 
s:{óry l weneryczn~. Piotrkowska I ZAKŁAD 
nr 88. (k 1108) TAPICERSKO_MEBLO~ 

. Tadeusza l'awelczyka - obeen.le l 
Dr. TEMP~KI specjalista. wene- • KILIl'l'SKIEGO 145 tel 155-31 
!'vczne, skorne, włosów, moczo· poleca: Tapez&DY, 'foteie oraz 
l)łclowe PIOtrkowska Nr. 114, meble nowe I utywane. Kup_ 
___________ (_k_l_18) no - zamiana. <.!5,!6.!L 

Dr: PROCHACKI, wenery=e -1l\IEBLE wszelkiego rodzaju: gar_ 
skol'ne. 12-2, 4-6, Leglonów 1/j. deroby, łóżka, stoliki radiowe 

(934 p) poleca mechaniczna wytwórnia 
------- ----.-- . ,mebli, Mi5zczak - Główna 22, 
Dr. EMIL ŁOZA specjallis~, ~o- ·tel. 116_17. Ik 26) 
sy, iokórne. weneryczne, Slenki€-I 
wlcza 34. 5-7, tel. nS- 5G, (k lGU4} WAGI kupno _ sprzedaż _ naora-
-~- '\ - wa - stemplowanie, wypożycza_ 

LEKARZE DENTYśCI nie niemowlęcych, Piotrkowska 9 . ~~ 

LECZ. ZĘBOWoraz nowoc-zesna I -------------
prucownra zęb6w sztucznych _ 111 ~O:ZUCHY długie szofe.rskJe, ko· 
Piotrkowska B. (k 47) zu szkJ dz'ecmne, damskie, błamy, 
_____ oraz reperacja, Pracownia kozu_ 

nEN'!'YSTA Wodnickl St::mlsła~ 
Specjalność: Korony, mostki, por: 
celanowe - Andrzeja II. Telefon 
nI' 154-12, (k 46) 

r.ABIXET dentystyczny Mieczy 
BłaWI> 1'tlch~znejdera - dawniej 
Franciszkańska 30. obecnie Piotr
kowska 25/41, tel. 260-13. (k 411) 

chów Łódź, NowotkJ 33. (k 502) 

DRUKARNIA 
LODZ, PIOTRKOWSKA 157 

GAB!,"ET dentystyczny Maksyml- .. ó'em:! 
l~an3 Pregiera ze Lwowa, Spe- przy] m u~ e Z'a.nl Wi. 'a na 
ej ol lllt'sć : nowoczesna protetY'k~ wszellttego rodza,]1\1 

zęb6w. Gdańs.1ta 26-a. Ik 846) 'I DRUKI. OPAKOWANIA 

łillPNO 'SPRIEDA2 \ ETYIUETył TŁOCZONE. 
PiORA WIECZNE kupUjemy na-1 (K. 1240) 
wet połamane '- STALINA 6. 

(k 1355) ZANIM kupisz bryczesy gdzie in
_--------------:, dziej, obeJrzyj u WójciechowsltiC_ 

go, P iot rkowska 59, poprzeczna 

WEtNĘ O\~CZĄ 
oficyna Ik 621) 

ANOOY N1KLOWE oraz w kawa!
kach skupuje. Wiadomość F-ma 

POPULARNY SKUD MEBLI ł 
s, GABALA : 

PROCHNIKA l (Zawadzka). 
Na,jtańsze iródło zakupu mebli. 
SYPIALNIE, stołowe, gabinety, 
meble bilurowe, TAPCZANY, 
leniwce i pojed,-ńcze ~IEBLE. 

Ot525) 

----,. -----
ZGŁOSZENIA NA KURSY admi_ 
nistracyjno - handlowe, księgo· 
wości ImpieckJej i przebitkowej, 
bilansowania 1 analizy bilansu, 
maszynopisarua, stenografii oraz 
angielskiego przyjmuje sekreta· 
riat Rocznej Szkoły Przyspooobie· 
rua Administracyjno _ Handlowe
go LP,R A.ndrzeja Strugoa 4, tel. 

SPRZEDAZ pierza. na poduszki 217-19. ____ • ___ .. _~k. 310) 
1 ple:rZY'JlY. Łódź, PObudrue>wa 5. MATEMATYKI,~, o.'ti!aXU1 u-
_______ . ____ Ck_16S5) cłz1eJia stuJdent, Łódź l, Skrytka 

229. 
WULĘ w Kolumnie niedllŹll 
sp=edam. Wiadomość te\. 256-80. 

(J;: lM!) 

SPRZEDAM 4 ha ziemi let.nl&ko
wej, miejscowość pod TomasZ'O-
wam Mazowieckim. Informacje 
16-<16. tel. 171-54 , (k 11142) 

KASĘ ognkrtrwa~ą połówkę SiPrze
dam, Pohldniowa l, Kolektu'ra, 

(k 1663) 

SPRZEDAM maszynę do 5,7.pwo
warua o 12 wrzecJona'ch, oraz ma
szynę dziewl!arską Nr. 8. Wiado
mość Limanowskiego m, Sotl'ojcb, 

(1000 p) 

KURSY Adml'llistraeyj;no - Ran· 
dlIowe przy Państwowym Glm:na
zj'um i Liceum Administracyjnym 
Piotrkowska 125, przyjmują zapi
sy na nowe kiUrsy r,oz;poezynoa'jące 
się 3 !lUtego. (k 16M~ 

ZAOFIAROWANIE PRACY 
POTRZEBNA starsza niania do 
dwóch Chłopców. ReferenCje ko
nieczne, Zg!aS1J'.ać sn.ę Plo'trkowska 
1~2. m. 16, (876 p) 

('977 p) 

POTRZEBNY lIlatyctJmia,s.t wYJlr.la
dowca księgowości na stalą POSIl
dę w PlotrkowJe Tryb. Zgłosa;~
nioa Łódź, Plotrko\\"Ska &3-6 

(~p) 

POSZUKUJĘ pracowni.k,a dlo ma
~y saneczlrowej, Łow.icz, B ro
warna 9, tel. 82. ZapCWnio.ne 
mieszJtan~e z całodziennym utrzy
m=1.em. (k lGl!4) 

STUDENT medycyny poszukA.:je 
pokO>ju sul>lokatorskiego. Ofea-ty 
bez zObo,wiazani.a "Śródml.1!ś.cie''. 

(903 s) 

STUDENTKA IV r . stomatol:ogil 
po='kuje polroju. możJ:lwle ~T6d
m1eście. Zgłili:'Zen:1!3 bez :rooow!ą
zaalm pod "stomatologia". (9012 s) 

POSZUKUJĘ rpllllie dużego poko
ju su blo1U1 tOIrsOClego, Re:ferelwJe 
pi-erwSll-oru-zędne, W,ladomość, Da
!l2',yńs1,i cg>O 4(1}30! godz, lG-20 

(i}iJG Jll 

ZAMIENIĘ trzy pOkoje Z kuchnlą 
parter, na 4 pokoje e'wcntu.ae~·e 
3 polroje z Jrucnnl.ą na parterze, 
w"glf;'tl'1 ie 1; :J1ętro - waru."l'ki M 
ttn'\"'W.\' WIadomość' Próchnika 
23/10, (k 1&15) 

INTELIGENTNY z roczną iP'l'akty-
ką bburową, przyjmie pracę - ODST,\P1Ę sklep w centrum Zl' 
pomlX! księgowego. O'lerty pod :mvrot.em kosztow remontu. Ofert)' 
"Praoov.o:lif;y". (979 p) do Dzften"lik'ł Lódzlciego pO<l ----- -- I ,,3k.1e'P' , Oi: 16n, 
GOSPODYNI satr.odZielll'l3 POSOIU- - - - ~ , 
!kuje pracy do jednej m-:l)Jy, Okr- POKOJU umeblowaneg" pOs.zu;t!l

FACHOWCY: walizkarze na wadiz- ty "CM". (1003 p) je wY~S2.~' ucl'zędnik. O!el''ly 9110 
ki, nesesery szyte; galanteryjnik .------",-- _.. , "StarsiZY". (I; 1638) 
portfelarz; torebkar:z oraz szew- MAJSTER poszuikll\ie po:;ady .. -----------

KUPIĘ pilac. Oferty do DZicnniJ<,a cy wywrotkarze potrzebni. zglo- KTosna: kortowe, angielskie. 11a l STUDEN'j" wypłacalny poczuku,\.:: 
Łód2Jkiego pod "Plac". (1009 Pl szenia Spółd7Jelnioa "Przyszłość" wetnę, jedwab, w .. az ze b'Thudem n&!tyc1un:ast pokoj" !>'lhlo](a'o_-

"Robotnicza". Łódź, ul. Piotr- os,nów oraz z wyliczeniem desen" !,';('~go w śródm c{>elu. Tel. !C:,l. H 
FORTEPIAN kl'zyoo\'\"y Pooche.a kowska nr Hl5. prawa Oficyna Oferty pod "Deseń". Dzic"llnik od I(ooz. 8-10, (k 1652) 
Petersbl.lrS:.'d. sprzedam, Północna III piętro. (k 1075) Łódud. (999 p) 
65, tei. 153- 66. (998) ______________ • POT{(I,J 4;<2,5 z lmchn:a, wszel,lde 
--------------.. TKACZ na jedwab obemany z LOKALE wy.gody. centralne ogrzewanie. 7~~ 
DYWAN piE)kmy, obustronny 3X4\ szykowa;ru!em krOSien, może się m;e.l'(ę na du~? pokój fi: ku('t'n;ą 
dla sp!'zeda~ua', fel. 173-19. WHO p) ~ll()Slć Lipowa 45. (880 p) POI{OJU u!!leblowanego śród- luh dW3 małe' pL"ltoje. P')~q'_ ne 

Dziecięce morzenia 

- Na miłoŚĆ bo5k~ 
C~lU ściany , 
Rozwala. sąsiad 
,[\li kocllany'?l" 

-., Mój syn kolejkę ma. 
Od wielu 

Dni \vięc dC'luag'a 
Się tunelu". 

mieście, u""z~mlaniem lub bez - W~'gody, CE':1tr'lffi. Ws'elkie lcc!'z
poszukUJe :;amo1ny, syil,owany. ty zwró~, Wiad!'moM NaJ'u: ,[-
Oferty pod "Rzetelny" "P1'3""" cza in, m a. fk 1654) 
Piotrkowska 55. Oc l{i52) 
------ } ZA ,UENIĘ w',J.lę 6 pokojOWą, 203-

2 POI{OIKI kuehJn:la, skromne I"y. Slą','. na 3 polc0je Lód>: , Ofer, 
centrum Łodzi zamienię na pok6j t3' ,,"'ad" (1001 Dl z kuchnią w Krakowie. OJ:ertv __ :.-__________ _ 

bez zobowiązania pod "Z3ml.ana';. ZGUBi' I UNJEWAiN1l3NM 
(g{)O s 

ZAMIENlt, sk.lt:p z rnies7_~1 \er.'l 
na mieszkanie. Oferty pod "Cen
tru:m", Piotrkowska :S, "Pras3", 

(kH.,Sl 

POKÓJ z kuchnią, wygody, cen
trum, zamienię na 3 pOkOi'" z im
chinlą z wygodami. za zwrotem ko
szt6w remontu. Ofe1'1y pod "Cen
trum" . (8:l4 p) 

n· 

RóżNE _______ __ U_~ __ 'c-MU~ __________ .. 

ZDJĘCIA; LEGI1'YM.V~\·.JL lo; 
NAJSZYBCIEJ - NA,JTANfE,I. 
LEGIO"OW I. (I;: I !OZ' 

SKlJPUJEl\IY w każdej ilości "Perlada " ŁÓdż, ul. Piotr~<owska I !!!!""!!'!!!!"'!"!!!!!!!!'!"!!!!'I""'!'!'!!"'!'!!'!!!!_ .. '!!!'_ ......... "'!"!'!!'!"!!!"'!!!!!!!!'!!'!'!!'!!!!'!!!!!!"!!!"'!!!!!!'!!!!!!'!!! nI' 189. Ik 1358) 1'. ___ , ___ ~_ _ fA , -----

POKOJU niekl'ępUją{!~go na ki'ka ." 
doni \V miesiącu pOSZukuję. Cena NAPRAWIA bez s aeu u-"zk",j30-
obojętna. Ofc"'ty "Dziennik t,od7,_!llą. gat,1ero~ę "Tk~bla - sz;tucz· 

PŁACIMY 
najwyższe ceny. SREBRO, szmelc kupuję WARYS 

I - Piotrl:cwska 37, (k 1253) 

I LODź, ul.. RZGOWSKA Nr 21
1

- -_.. -
FOTOGRAFIE nagrobkowe. Te.I'

front - przy kinie "REKORD". 'm,n wy;;Conan!a 7 dni. "Fotocera
(K. 16.58) I mika", Warszawa, Si.loo<rskiego :r.I. 

"A-D-L-E-R---.T~un-io"r---K-ab":;ri-o-le;;t;';,;;;;n"o':-, Informujemy listowni,e . ('lo: 581;) 

we ogumienie, tapicerka, motor'l 
tanio sprzedam . .Tarat'7..a 23, rsi2 5~): WEtNĘ OWCZĄ 

JKUPUJEMY. 
Firma "WEŁNOSKUP" 

PLAC, powIerzchnia 2,800 mtr., 
biura 2 pokojowe, telefon, SZOpy 
ot ,v3l'te, zamlOlięte. stajnia do od
:-:.tanienia. Oferty bez ZObowląza-
nl<i- pod "Korzystne". (887 pl LODZ III. NAWROT Nr 17. 

W ~ eczne 01 Ara I/! ·SPRZlmAM kredens, st:~' :~e-, _. 7' . ~ła, fotele, żyrandol, sy>pia1n.ię j in 
SPR.ZED.'1:/,,-KurNo-\Vszelkie ne p:·zedmioty. Tel. 159-39. (763 g) 
NAI'UAW," ,olidnie - S7.ytik" 
ty Sklepił' Pomocy Szkoln~ell I KUCHNI~ gazową nową z piekar-
L6n2. ul. PIOTRKOWSKA~. nikiem sprzedam. tel. 2M-54. :... _________ (I;;.L;.,;5 .. 3o...:) (964 p) 

W~'dawc:t; 'Sl'ó:r.DZIELNJ.o\ OśWIAT.· WVDAWN. "CZYTEI.NJK" 
ltcdakc.ia i !\drninjstr~c.in' ł,ódi. Piotrkowska !l6. telefon 123_33 

I 123_34 
Hedaktor rwczelny przyjnluje codZicn!lle Od godz, 13-14. tel. ~07-1g 
Zastępca redaktora we wtorki i Pl/ltk! od godz. 13-14, tel. 125_64 

:sekretarz redakcJi codzien,'!e od godz. 10-12, telefon 200-02 
Kierownik działu miejskiego od godz. 9-11, telefon \2.5-61 
KIerownik d71ialu spol'to\\'egu od godz. 9-11, telefon 2QS-95 
H.edakcja rękopiSÓW nie ZWl'tLU, za treŚĆ l terminy ogł06'Zeń 

nie bierze OdpowiedzialnośC1 ------
Redaktor naczeb.y: ANATOL MIJ(UŁliO. 

id" pod "Dojeżdżający'" (855 pl Tl8, F,.Rnk"W'FJka. Wlęclto\\,,:odc~,:: 
.. \23. Ot 15ltJ) 

STUDENT PCs2lUIWje pokoju sub- '. 
bkatorsklego, lub pomieszczenia TŁUMACZ Pl'zYSH;gly; r sYJsk,e' 
Pl"zy rodzinie. oterty pod "B". go. D!~rrueckiego, francu<.;:" c:go, 

(932 p) snglf·ls!.:lego, łaciny, MagleteT 
praw Pietrzak. KijiMklel';o ~. 

SZUKA!\! 3 Ilub 2 pokojowego 
mieszkanta z wygodoami w Łodzi. 
<pośrednicy mil-e widziani. OIcr~y 
beG< zobowIązania pOd "Dyskre-
cja". (955 p) 

(k :~:w) 

ZAPAIUIĘl'AJ FOTO.\ t, TO)I1\. 1'1 
Narutowicza & - n3jtańsze 1',j, 
szybsze zdjęCia \egltymaCYlDl 

{k -+3 
--~------._---. , ----_ ..... --,_._-- - ---

BIURO OC.f.OSZEŃ: Łódź, Piotrkowska 96. KonŁo P .K.O. "11-5486 KROSl"A J':YS~NKI TECHNICZl'\J: rtaran-
Punkty przyjmowania oglos"eń: Piotrkowslca 96, Piotrkowslca ó3, 1'i1 me, .MlIO .vyśw:letla Ks;~,gar,,:a 

P lac Niepodleglośel chalel Piotrkowska 198. "L~tel'3itJ{a", P'otI'I;::>v,ska SS . 
KOR TOWE 1IIECJiANICZl\'E ' (:riO:; pJ 

DZIAŁ PRENUJ\<IERAT : ul. Piotrkowska 53 i l'iotrkow!;ka !l6 -sklep SZEROKIE NA CHODZIł] --
czynny w godzinac'h od 8-18, Telefon 180-74. WYDZ1ERzA\VIĘ, Pł:ZYJMUJF:\IY - Cl,<'''''·w~':1>. 

Oplata miesiecoznn: z ouoiorem na miejscu zł 120,-- l S P R Z E D A]\I. l wiĆorkcwa;n:e p-sadze:' V': "r':>-
z prz<'Syłką. pocztcJową z! 135.- I mość: Ąn{irzeja l u ciO'ó;cY 
z dostarcza,nieIil do domu zł 170.- NATY CHMIAST. 1--'--- ____ (,7; g) 

K~nto P. K. O. 1'\, VI! - 567 Oddzial w Lodz: I "PRASA" PJot.kowska. NI' 65 NIKLARNIA. WÓ1."7m' (,' ;",0, 1'-
-----...;..----- I pod "PROPOZYC.TA" (K. 1651) lrlu;c ,,",cebrzy mo:- "C.-:", ~. l'd-
Odbito w Druk, Nr'4 Sp \Vyd.·O~w, .. Czytelnik" l.6rlź. ul źwwki Nr2 .... ____________ 1 nie i' tan'" .. ' .<, CQ.:i?'P) 

-----------------------
PLIłN 

W blasku lóeszoillilrowego refleik.toca. Aga[li't 
doj'mał UJChylają.ce się dJrzwrllooki wywo:óconej 
n1ilłf:ilZlylIl~. To lct6ryś Z palS,ażerów oo;łOlVll'!lł wy, 
dobyć się z pudła samochodowego, 

- P..ęce dJo góry! - krzykinął wywilaoowca, 

8Dzi:E..'JNlK Lonziu Nr 22 (!Z86) 

JaikIiś ooobnak wys!lroczył Z aiUJta, chcą;' uc4ec 
ale potkmą.i się O ka>rru>eii i u.pOO~. W tlej ulwJli 
Aga.pit chwyoił go za kołnieTZ i odwll'ócil twa_ 
t'Zią do świ,art:ła.. Był to pam. LodYŻka.- .• 

(54) 

Po chw"lt W'3'd-'OIbytto z samochodu pozosta_' ZałaJdO'Wl.Wlloe ucfueki.ttli~Ów h'v,:o c'!Z1.el<:m j'cd. 
łych, Jelltko kOIllturz;jowany'Cll psmżel'ów, BJ-"li nej chw;'li. A.gap~t i wy~y;:adc".v<Ja jechali obok 
1:0 oam Kor.ZOlllek i wiedźma którą pa:n Aga-p:!t cięZlilI'Ówkri, 
po;JJ1..ał w pocią.gu, W tym' mOlllleJlCl;e naótie_ Za'C'zyl!l'S. mi si~ cała spravv-a wyjaśnoać 
cha! b-a.mochód z mhkcją., pomyślał pan Kn' l'1{'1 - A \\":ęc L'lIk Vv"y_ 

g']ąda 5praJWa pla"oow •• SW" 

D-019241> 
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Prawlluk Karola Marxa, Kaml Longuet jest znanym we Francji rzeźbiarzem. 

Najnowszy wynalaz('!, pozwala sparaliżowanym przy pociśnieciu guzika 
o<lwracać karty czytanej ksiąil,i. 

Nr 4 (76) 

Irell3. .11'IIot-C'lIril'. córklJ Marii Cu
rie - S ldouon ,;,kie;i. idz~', śladami 

swej sławn('j matki. 

Anna Freud, córka. Zygmunta 
Freudn, twórcy teorii Ilsychoana
'izy, zajn...ujp ,~ię pracą pedago-

~iczl1ą· 

Małej szymp<lnsiczce, 

Kuki . bardzo smakuj .. 

'llleko które pije przez iai.~m~ .. 
smoczeb;. 

Syn kapitana Scotta. zdohyw"y bi('gull:;J flollHln io wcgo, 
Piotr Scctt. ornitolog, malarz i rz"źhil1rz w jecln!'j 

osof.J.e. 

Jan Wiktor Hugo, prawnuk \~';iH.orll Hugo , .j(,st 
lllillarzem. 

Tak liczną rodzinl~ trudno nie tylko obuć, ale utrzy
mać jej obuwie w porządku. 

Laurence Olivier J .Jean Simmons ;lako Ramlpt i Of4'_ 
Ua w filmio "Hamlp-t", który widzieliśmy niedaWDl! 

w Łodzi. 

Ucz4'Dnice szkoły ~osDodarczpj w A.fryc!' {'D!ndnlowc.l poza kolo
rem skór) oiczym nIe roznlą. sir. Otl s"'y('IJ Cltl'OlJ~ j:>lticb koll'iameK 



DZIENNI,. I T ERliC,., 
N. N. AS/EJ EW") 

OJCZYZNA LENINA 
"Czapajew" 

Powieśt O bohaterze ludowym 
Kraina ogromna, 

Kraina ponura, 
kirgiskie pastwiska 

nad niemi 

kałużą dawności 

rozlała się chmura 
ciemniejsza 

od nieba jesieni. 

Po kraju szerokim, 

rozłogach stepowych 

7, kimkolwiek 

dwa słowa zamienić, 
gdzie stąpnąć 

lub czyjej podsłuchać rozmowy 
tam strach niewolniczy, 

milczenie. 

Przemyślność handlowa 

i chytra, i głupia, 

i kłamstwo 
codziennie uboższe, 

tu życie za grosze 
starają się kupić 

i honor sprzedawać 
za grosze. 

W tej głuszy bezczynnej 

przy blasku z komma 
zrozumieć 

podołaj, 

poprobuj, 

Poprobuj, 

podołaj 

choć jedną godzmę 

nd innych odróżnić 

u żłobu. 

Mamrocze samowar. 

rośpiewał się slowik 
i dzwonią 

w obłęku brząkadła, .. 

Czlek żyje i wzrasta, 

i kończy się człowiek. 
a w każdym 

ciemnota zajadła. 

Tak wzrastał i On 

w ciemnOŚCI jesIeńnej 

i wyrósł 
nad ciemność jesieni 1-

spojl'zenie odmienne 

i usta odmienne, 

*l MikoŁaj Asieje-.v, ur. 1889. nalely do 
grupy najwybibniejszych wspó:Czemych 
poetów radzieckich, By! jednym z na] 
bliżnych osobistych przyjaciół Majakow
sk;ęgo, któremu, po je§<> śmierci, poświę
cił wiehlti poemat pl. ,.Majakowsk"'. 

Vol POC7,ątkowym okresie swej twi>rczo
~Cl Asiejew pozostaje pod silnymi wply-

i zwyczaj, 

obyczaj odmienił. 
Kraina ogromna, 

kraina ponura, 
bezdroża stepQwe, 

a na nich 

łyskanie bagnetów, 

ryk bomb, 

świsty kuli 
koni żołnierskich 

parskanie. 

Wydaje się, jakby 

od dni naszych, 

siedzib 
zwał chmurny 

usuwał się zwolna, 
jak gdyby rozjaśniał O:;ie, 

tajał, 

rozrzedzał, 

u przestrzeń -

już wolna! już wolna! 
Jak gdyby 

w popłochu 

ruszyła już ciemnosć 

od nowej 

granicy radzieckiej 
i przestrzeń odmienna, 

i stepy odmienne, 
a ciemność 

runęła 

w ucieczce. 

Z piemądza więzienia, 
z pOŚWIstu rzemieni 

kram a 

eksplozią płomrcrma ... 
I rzeki odrruenne -

doliny odmienne -
zwyczaj, 

obyczaj -
odmienny. 

Wyniosłp krewieństwem 

spogląda 

sybirskie pustkoWIE' 

ze stepów dalekIch 
nie w lustro 

bagnistych kałuży deszczowvch, 
lecz -

w zbliżające się wieki. 

(tłumaczył Seweryn Pollak) 

wami futuryzmu. pÓŻ!1iej jednak wyzwa
la się w n,m czysty. bezpc.sredru lh·yzm. 
Wiet'sz,e Asiejewa z niedawne,go i haj
nowszego okresu znamionuje technika 
rytmicznego ,.schodko·wania", zaczerpnię
ta u Majakowskiego, Niniejszy utwór 
stanowi właśnie przykład tego rodzaju 
budowy wiersza, 

.Te51 to powieść radzieckiego pis<l- rzyhory, a zw1'szcza .. Mloda Gwar-
1'2;1 Dymitra F'urmanowa p. l. "CZd- dia" l~adiejewa. W utworach lych 
pajew" w przekładzie .Jerzego Pu- mówi się o partyzantach, którzy ',La 
tramenta o jednym z pierwszych nęli do nieubŁaganej walki z hiTle
bohaterów ludowych W;elkiej Re- rowskim najeźdżcą , Te dziesiCltki. 
wolucji PaźdZiernikowej. setki, tysiące i miliony ludzi, którzy 

na pierwszy zew swego kraju "ZlI-
Czapajew, tytułowa postać powie- cili się w nierówny bój 7. wrogil'~n. 

ści F'urmanowa. tym się różni od to godni następcy Czapajewa, (O) 

ws~ystkich s~oich ~astęp~ów .(boha- uczniowie tej samej szkoły charakle 
terow ostatme). :woJny), z~ me wy- rów i sumień. Czyny, poświęcenia. 
c~ował go ustro) ~o~\e~kl, lecz ~n of.arv i bohaterslwo tych IU1zi lIra
r08ł ra~em z re~oluc)ą. ze jego dOJ- s1;. '::) p'1d p;ó ·"m Linkowa, I,V::"s,,:y
rzewan:e, ldeologlcz~.e było wyrazer:: I ho; y i Fadiejewa no wymial'iiw 
!1arasta.nla rew~lucJ\. Jej penetraSl1 prawc'ziwej epopE>i Mniejsz.' r 1Z

Ideowej wszerz I w głąb społec:>:eJl- miar J nie tak s7."roki rozmach po
st,,:,a rosyjskiego. W ten .P?sób Cza- s:"da.ią opawiadania E. Worc.bi'1w" 
paJew, syn ludu, stal SIę zyw:,'m .. :Cuma piechur:'!". alI:' IN n'l'h -,.:i",;;
przykładem urabiania iednos",i n't? ukazane jest w całej surowe.i 
p~'zez ideologię; zarazem. dOjrzew.\-, prawd7i":', aezk.olwiek lylkn r.)i.'~aw
nla oraz hartowallla te) Ideolog'i ',,' !<0WO żn"" bojo'vnik'''w " 11'(,l'WSze.1 
ogniu praktyki rewolucyjnej, Nie, IUnii b ) ''),:rej. gc1z:e ~micl'ć k~i.d~'ło 
zwykłą pozycję. jaką zajmuje ';.;e dnia ,b'prała żniwo '1.4i.obri!':'.e. ;\ji~ 
współczesnym powieściop;sarstwie mnIeJszy patos wall" zblOrowę] 
radzieckim utwór Furm:\l1owa o eza trh!];e z kart .. Tesi'Jł!JE'l;·l' oier,w
pajewie, zawdzięcza on tyleż swyn, t:k:ego" Gładko"/a, gdzie widzimy 
walorom narracyjno - arstycznym. miliony obywateli ndzlecklch pra· 
co odkrywcz(!j prawdzie mówiące; cujących wŚ'ród niezliczonych pl'ze
o ideologii historyczn;e - postępo- ciwności w cfldziennym uporczy
wej jako o jedynej sile ksz1ałtuiąc<'!j wym trudzie dla frontu, dla zwycię
charakter człowieka i przesądzRją- lltwa. Wszyscy on:. zarówno ci 7. 

cej o jego wartości zarówno o5()bis- pierwszej linii. j~k i ci na tyłaC''1 
tej jak społecznej. wroga i n'l głębokim z?pleczu włCls

Kllnżc Jest Czapajew w pierw
szych dniach rewolucji, nim jeszcze 
partia komunistów nie ujęła go 
w kierunkową dyscyplinę SWf>j 
~deologii? .Jest partyzantem - e 
niepospolitych wartościach osobis
t:'ich i wysokich zaletach żołn:e~
sld ch niezadowolonym z losu parid
sa społecznego, jaki mu przypadł w 
udziale, jednym z wielu szlachet
nych, lecz nieuświadomionych i 
anarchizujących "wiecznych rew::J
lucjonistów". jak Jemielian Puga, 
czow. S1.ieIlka Razin albo polski 
Kostka Napierski lub Jakub Szela. 
Dopiero rewolucja o jedynie słusz
nych założeniach ideologij marksi
stowskiej uczyniła z anarchisty lu
dowego, Czapajewa - zdyscyplino
wanego szermierza walki społecznej, 
świadomego swych zadań rewolucyj 
nych. bohatera. Występu.iącego zaw
.·Zf' z pełnią wiedzy o swym obo
wiązl;;'\ wobcc zbiorowści i z glęhą 
przekonania o celowości ;:.wy~h C'l.y

nów. ofiar i nawet swej śmierci. 

Furmanow w ten sposób ukazuje 
\V swej powieści działanie partii ja
ko szkoły charakterów ludzkich. 

Potwierdzeniem tej tezy autora 
,.Czapajewa" są utwory o bohate<'
stwie ludzi radzieckich podczas G

statniej wOjny światowej - boha
terstwie n:e tylko na froncie, ale i 
poza frontem. O ich czynach na Eron 
cie mówi<-! przede wszystkim takie 
upowieŚCiowane pamiqtniki iak. 
.,Wojna na tyłach wrog!ł" Linkowa, 
.. Ludzie o czystym sum;eniu" Wer-

nej armii, to uczniowie tward~.i 
szkoły życ:a. ujętego w id€'llO'l'czn'
f:lmy Świadome; swych celów my:'1I 
rewolucyjnej. myśli przeksztaklii1-
cej ludzi i świat na obraz sprawied
liwości zbi<lrowei i dobra pows?,pr.h
nego, 

Gdy czytamy powie,';ć FUrm'1J10WCl. 
Dorywa nas przede wszystk'm ic>.i 
treś: - zapominamy po prostu o ;".i 
artyzmie, któr~ w ;-;nacznej micr::e 
jest sprawcą naszego 7::lchwytu, bo 
tak integralnie i odpowiednio zwią-
7an~' jest z jej treścią. Sam styl 
k~iążki. tok jej prozy. rytm zcł:·n'.a. 
sposńb metaforyzow.ania urzeka i 
czaruje. Wystarczy przytoclYĆ kil:<::a 
zdań, aby się przekonać o ich reali
styczno - artystycznej finezji' . A 
noc ciemna, ciemna. I surowa. Spel
zla dokoła. przepasała s;ę stI'achami, 
rozsypała się milionami Ic>kki~h 
szmerów - te ,jeszcze strasznip} za
o~tl'7.yty milczenie stcopu' . 

Przekład oddaje wszyslkie subtel
ności otyginału, chociaż ma tak7.(' 
swoje potkn:ęcia jak np.: ,.Stanclil 
niezwykła cisza" (na sIr, 294). za
miast: .. Na. tała niezwykła cisza". W 
następnym wydaniu należaloby je 
poprawić, W~ystkie wymienione 
wyżej książki o n.:ezwykJe stal'an!1~j 
szacie graficznej wyszły nakładom 
wydawnictwa .. Prasa WOjskowa" z 
wyjątkiem "Testamentu ojcowskie
go" F'iodora Gładkowa, który wy
dało Wydavmictwo Wł, Bąka w L:1-
dzi. 

Marian Piechal 

W roku bieżącym mija sto lat od Al k d H · Polska idei w.pólpracy narodów Aow:3.n~ 
pierwszego spotkania wielkiego de' e san' er I ercen skich. Hercen widział w Mick;ewi-
mokraty rosyjskiego Aleksandra Her I czu swego sojusznika. 
cena z 'jVieszczem polskim - Ada- Słynny radz,ie,:ki polonista l\'l3.rek 
mem Mickiewiczem. Mija również Żywow pisze o stosunku HerCE'\1.a do 
sto lat od czasu ukazania się listu leńczego. Generał Rybinski pIsał do 'I Clą. W artykule "Rosja i POlska"l przy boku polskiej armii demokra- Mickiewicza: - "Mickiewicz był dla 
hercenowskiego skierowanego do re- Hercena: "Rosja i Polska pozosta- Hercen wskazywał na konieczność tycznej za realizacjG idei polskiej nie- Hercena symbolem i upostac:owo
wolucjonislów polskich. Wiosna lu- wione swo!m wŁasnym i sW<lbodnym I wSPól!p;acynarodów slł<lwiańsld~h. On ?od'l~g~ośc'i. - "My chcemy - pis.ał w ni.em ~o:s~i, jej cierpiet't, jej plq!Wii. 
dów. którą Hercen spotkał już pOla przekonamom, stworzone są dla wza pcdkreslał. ze tylko taka wspol'pra- mneJ broszurze Hercen - PolskI nIe WJ€,lkosCI l przyszłego rozkWitu", 
granicami Rosji, spowodowała jemnego zrozumienia się, pomagania ca uchroni naród polsk\ od po2)osta- podległej ; mocnej. Chcemy - po- Hercen wierzył w wielką ŻYW8t!lą 
przypływ nowych nadziei. Niepowo- sobie i braterskiego zjednoczenia się. nia po tamtej stronie przeszłości 0- nieważ pragniemy również wolności siłę narodu polskiego. Wierzy), że 
dzenie ruchów rewolucyjnyeh oraz .Jest to prawem ich histori:i. I dla te- raz dopomoże Polsce nie stać się dla Rosji. Jeden łańcuch skuwa ludy tylk<l współpraca narodu polsk:::go 
wzmocnienie prądów reakcyjnych w go ja, Polak serdecznie was pozdTa~ krwawym po,lem straszliwej walki. Polski i Rosji. Łączy nas wspólny z narodem rosyjskim może dać gwa~ 
Europie zachodniej w ostatnim okre- wiam. Jesteście Rosjaninem, lecz Ro- Były to naprawdę prorocze słowa wielki cel - pragnienie wolności!" rancję polskiej wolności i n'e'!X':lle-
sie wiosny ludów nic zmusiło jednak sja'l1inem, który miłuje sprawiedli- wielkiego słowianina i demokraty! Nie.powodzenie wiosny ludów i po- gloścl. 
Hercena do zaprzestania walki z ca' wość, realizuje ją praktycznie i przy W tym samym artykule zwracał się wrót reakcji nie zmuszają Hercena "Dzwon" Hercena wydawany przez 
ryzmem oraz reakcją· Walka podję- pomina o niej swemu narodowi, Ro- Hercen do społe.c.zeństwa polskiego do zaprzestania walki o wolność. nieg-o szereg lat czcionkami "wo!nel 
t.a jeszcze w Rosji trwała również i sjaninem, w którym widzę Rosję ta- z zapytaniem: - czyż czytając Pusz- Walczy z coraz większym uporem. W drukarni rosyjskiC'j". o której JUŻ 
poza granicami kraju ojczystego, ką, jaką stanie się w krótce, taką, kina. Lermontowa, Gogola nie przv- tym okresie coraz częściej styka się wspominaliśmy wyźej _ był praw-

W walce tej swych sprzymierzeń- jaką powinna się siać. Rosję odrodzol chodzi wam na myśl. źe poza Rosją 7 przedstawicielami rewolucyjnej dziwym alarmem do walki o wol-
ców widział również i wśród rewo- ną, Rosję słowiańską, wolną·" carską istnieje również i Rosja inna. myśli P<llskiej· ność, 
lucjonistów polskich. Wielki patrio- k? sym

d 
p~iach SP.oł~c~e~st~~ P?l~ poza.~.osj\ oficjalną - Rosja ludu W lutym' roku 1849 następuje Hercen nienawidził zachcdu. n!!' 

ta SWEgO kraju, demokrata i rew~- s. lego, o .ercena ~":'Ja czy Iownlez rosYJ> lego.. , . _' potkanie Hercena z MickieWIczem. lubił Niemców. Z zachodu ZąW,Zl' na 
ll\.lcjonista Hercen był je?nym z nar list emlgraC]l pol,skleJ wr,ęczony.Her- . Walce POlak,ow z cara.em pllSW~ę W' .. Przeszłości i dumach" lak pi ze ziemie Polski i R<lsji przychodz'Ia 
wybitniejiizych publicyslow ubiegłego cenowI. w P~ryzu, Konczył ,Się on Cli Hercen Wiele 'w ·ch. artykułow Hercen o pamiętnym dniu ,potkania: pożoga wojenna. Hercen urodził się 
stulecia i bojownikiem sprawy wY- j następuJącymi słowamI uznama: drukowanych w .. Dzwome·' oraz . w _ Adam M;cki~wicz mn:e bardzo w roku r07.~romu armii napol?on
zwolenia Polski, zwo~enni~iem, - ,.Niech zechce niebo, by Was~a o?dzielnych wydawanych prz~ sle~ inte~esowal. ja nigdy nie stykałem ski.ch pod Moskwą. Wojna krymska, 
współpracy narodow polsloego 1 ro-' f.zlache~a p~opa~~~da zys:ała ?o~le bl~ lbroszurac~. Wolna druka~nta rO

a 
się z nim przedtem, On stał przy Sewaslopol _ były przeżywane przez 

syjskiego, . ' (ICznyC zwo e~ll:r t o;'; ~. ~ ~~~e~ SYJ~ ~organ~o:vł~a przez P efc~.n kominku oparty łokciem o deskę mar Hercena bardzo boleśnie, Herc~n po-
O He'rcenie pisał WłodZimIerz Le- CI zorza wolnoscl a OSJI Ja I o w n yme . Zla a przy o s Im murową Ten kto widział jeao por- tępiał niemieckich uczonych, którzy 

nin: - .. Herce n to niezłomny bojow- [Sk.i. niech b, .ędz.I.·e prz.yznan. a Wam Sto.wa.rzys.zemu DemOkratycznym, W tret dolaczonv do wydan'.'a f-ra\1Cu~."-k H ł " pomniej~zali rolę narodów .;;łowiali-
nik sprawy sprawiedliwej. Trwał on WIelka czesc, IZ Wy Jako Jeden z pazdzlernl'L1 1853 roku ercen pIsa k'ego poznaj' by "O' odrazu mimo skich. Ostrzegał przed aŁnyslowiail-
na posterunku obrony wolności na- pierwszych między Rosjanami. prze- w swych notatkach: - .. W tym roku .1. I' c11"zr11\'~n' .po" \\'odowanych la-

k' h bT' . ł ' . T" l ł d' Z,,' ł m Wlę {szy <> S skim na~tawienicm koalicji zachod-rodu polskiego. piętnował cars IC I lISCle wy om l wzmes ISCIC sz an- pracowa cm uzo. Orb~l1lZ0W~e, tarni Ogólny wvgląd je"o postaci niej. 
oprawców i g·nębicieli katuiących \ dar wolności na ruinach despotyz- na własny koszt drukarnIę rosYJ~ką. ł "·ł "1 ·\"·V"'Yllll· wło'a' 'oz' a . . -' d ł lk't ' - g owy ze wspanIa yn "'. ,,- Umierający Czartoryski z l. 

POlskę" .. Hercena zawsze ce~hował mu"., . . _ ona, posla l: a c~ OWl e 'Nyp.~saze mI i zmęczonym ;pojrzcniem świad- śmierci prZ1'slał wielkiemu przyia-
braterskI stosunek do Polski 1 Pola' ~yn~patte do narodu polskleg~ d~ mc \ pra,cuJe do,konale .. · byra t~ czyi {) jego wielkich przejściach. Był cielowi Polski o;;tatnie pozdrowiep'e. 
ków· Swym stosunkiem do sprawy tUJą SIę u Hercena od lat mlodz\en- sprawa me latwa, .Ja połączykm m" t' l t. . un-l' '-~o'w Po·-

dr I . , l . o 1) a< yczny vlzer '" ".. l B.vło to pozdrowienie wielkic!:!o P0-n"lsk·eJ· .• twi rdza W Lenin \V ar' czych· Gdy wybuchło powstanic pOl.- ją drukarnię z u carnlą . po.s .oc,ao skI'" • . • 
l"~ TT d k t k laka dla wielkiego Rosjanina, pozdro tykulC' , . .Pamięci Hercena" - Herccn skie - młody n.ercen był całkow\- ccntrllm emO"l?:ycznego ła .0. sw:a-' ' ,_. . 
uratował honor 1'0 yjskiej demokra' cie po strome polskIch rewolUCJom' dectwo zespolenIa I całkOWItej Jedno- .Hercen .znalazł w. 1~lckI.eW1czu wienie braterskiej współpracy. 
cji. Rola Hercena w najtrudniejszym s~ów. Cieszyła go każda porażka Dy~ ści nas~ej z Polską .rewolucy.in~" , wlel,e wspolnego, - dZJe1l1o ,.lch na~ Gdy w roku 1870 Hercen wna1'l. na 
okrese zmagań narodu polsloego 7. bicza. pragnął on zwycIęstwa Id"l Na z,em:llch polskich. podcza.s po trąn.3.st bardz? :nało : ~Iel.cenowl grób .irgo złożono między innymi 
carat m i rosyj;:kimi kO!cllni reakcyj wolnej i niepodJegłej Polski. wsianIa T'C"powszcchl1lar:o ulotkę z było. obcym dązenle MIckIeWIcza do skromny wieniec o polskirh barwach 
nymi był<1 oceni,ma nale:i:ycie jeszcze Jedność dążeń wolnOŚCiowych. ;u- odezwą do zolnIerzy rosy] 'kich naD.i- m"Slal11ZmU oparle~o o ~atykan, narodowych z krótkim, lecz wiele 
za żvcia w'P]kiec." demokraty przez }u'z wolnych z wolnymi. równych z s<,ną przez Hercena. Odczv,ra wzywa~a W notatka~h swych P?dkrei:<la Her- ln?wlącvrn '1ap;scm: - .. orzyjacie1o-
naj m bitn :ej~zych przedstółw'cie1i I równymi - zaw~ze były pOdkreŚl'7-1 ill!nil?f7Y, r?~y.iskich do zwrócen.13 1 ~en natomiast. "ze MIckIewIcz, ,b~'tl \VI". 

ówczesnego polskiego ruchu wyzwo- ne przez Hercena z całą stanowczos' SIę PU€C'IWKO caratOWI, do ~'aln .Jednym z plcrw,"zych zwolennlko,v P"n(' Je.jmon Juriew 
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'" IESO 
HENRYK HEINE 

"Piękną dziś mamy pogo ę" Słowo i arkusz 
O trzeciej sesji ONZ dOnoSl ,,Pr7,4'

krój" (Nr. 196), że wypowiedziano na 
niej 

(fragment z "Podróży Z Monachium do Genui") , 
.~O milionów słów, które wstały 
uwiecznione na 100.000.000 (stu mi
Ii~nach) arkuszy formatu kancela
ryjnego." ,Jpstem najl1przejmiejszym pieczeństwem, gdy się siedzi po 

lewej stronie dzielącego, a tale
rze podawane są w prawo. A 
nie dostać karpia, to wielkie 
ni.eszczęści.e. Obok utraty ko
kardy narodowej, chyba naj
w\ększe. Filister, który je spo
wodował, na dodatek, nabija się 

No szczęścle 

z ciebie i oferuje ci liście lauro
we, pływające w brązowym so
sie. Ach! Cóż komu po laurach, 
jeśli nie ma do nich karp na 
szaro l A filist.er mruga oczkami, 
chichocze i szepcze. 
"Piękną dziś mamy pogodę". 

Ach, duszo zacna, może się 
zgoła tak przydarzyć, że spocz
niesz na pewnym przemiłym 
cmentarzu, właśnie obok tego 

I 
samego filistra i słysząc w dzień 
sądu ostatecznego dźwięk trąby, 

I zwrócisz się do sąsiada: 
I "Drogi przyjacielu, podaj mi dobrze ci znany, filisterski u
. pan z łaski swej rękę, abym śmieszek i usłyszysz drwiący 
I mógł wstać. Lewa noga zasnęła głos: "Piękną dziś mamy pogo-

I mi od tego przeklęcie długiego dę". 

Jeżenia" . I ' 
1 ) wtedy nagle spostrzeżesz 

Przełożył .Tan Czarny 
Ilustrował K. Baraniecki 

Poł słowa na arkusz kancelaryjny, 
Bardzo to ładnie "Przekrój" potraf:{ 
przekroić. 

Nauka 
"Po:lslka ZJbl'ojna" (12/I) dOill()6i: 
,,00% czasu naleiy wyk(tl"Lystai' 11. 
SIl:kolenie" 
Znamy nawet takich, którzy lubią 

się szkolić, czytaj~c lIlapisy, wykali
grafowane na ścianach budynków l 
budyneczków' 

Groźnv piel 
,.EJI."p.1'ess Wieczorny" (Nr. 3): 
"N AGRODA wysoka 'la adpro'W~
dzenie - w~kaza.nie miejsca za.g,i
!linnego 29 ub. m. wyżła brą:ww{;g!ł 
biało nakrapianego - niewylecw' 
ną nosówką. Brzeska 11)/17, 
m.15". 
Nagroda nagrodą ,ale co będzie, 

jak piesek znalazcę nakropi białą 
nosówką? 

Miłość • , . 
l snleg 

czlowlekiem pod sl0l1cem. Mogę 
to powied.óeć na swoją korzyść, 
że nigdy nip byłem gruoianinem 
na tej 'ziemi, gdzie spotyka się 
tylu nieznośnych głupków, go
towych w każdej chwih przy
siąść się do ciebie i opowiadać 
o swych zmartwieniach lub, co 
gorsze, deklamować swe wier
sze. Z iście chrześcijańską cier
pliwością wysłuchiwałem zaw
sze tych biedaków, nie zdradza
jąc nawet najlżejszym gryma
se'm, na jakie nudy narażali mo:.. 
ją duszę. Podobny do umartwia 
jącego się bramina, który od
daje ciało na 'pastwę robakom, 
aby i te boże stworzenia poży
wiły się, dniami całymi dotrzy
mywałem towarzystwa najgor
szemu tałatajstwu, wysłuchując 
gp w spokoju, i moje wewnę

trzne westcl'?-nienia rozumiał 
tylko Ten,,, który wynagradza 
cnotę · _ Ależ ja nie zamierzałem \ Skąpstwo stanowi podobno więc nas nie dziwi fakt, iż po u- dawało, ~rzestał ~a nią dzi.ałać 

ukraść tej świnki. Chciałem jej \ przysłowiową cechę Szkotów. A pływie niedługiego stosunko~o na;vet pl~k.ny wl~rsz TlI.wl~m" 

Ale też i mądrość życiówa 
wymaga od nas, byśmy byli 
grzeczni i nie milczeli gburowa_ 
to, albo gburowaciej jeszcze 
odpowiadali, gdy przyczepi się 
do nas gąbczasty radca handlo
wy lU\-) wysuszony sprzedawca \ 
:;;erów i ogólnoeuropejską roz-
mowę zacznie- od słów: "Pię\mą 
dziś mamy pogodę". 

t lko dotImąć na szczęście. przecież mój przyjaciel, Stefan, czasu Stefan i iego przeznaczenie ktory własme z takim przeJęc1PIrl 
y \ który nie miał w sobie ani jed- spacerowali w ciszy zapadającego recytował Stefan: 

Na biegunie 

'/ 

Defic:yto'wy interes. 

Na balu 

nej kropli szkockiej krwi, ale na- zmroku, nawiązu;ąc nici l::oraz 'Od 'd ' . sz stko 
t ' dk' bł' t k d···· ł . l ., aC' CI w y , 

~~ wO
k 

l, y mImo o re or- s~. e~z~le~s~e] ~azv: o~c ik k :(ażdy sen i drgnienie. 
z~~ą ~ dPstwa. k' le~ eł y lep n~ ; me y ł o ~mr,o , i Każdy nerw ciała, 

Z!wym nleszczęSClem stale Się, smeg. le en pUSZ~7S y, mię -1- D.. ł" t t lk 
d d d . . ' b' ł . ł tk . d k' r rl.esz osc o y o g y na TO ze swego zycla spoty- mi la ym! p a aml. e oruJący O t b' . . 

d 
. a u Zl tego, J;>0 rOJu . pra~- ~a~a a

N
·, t aoac zacz tą ro~nklkeZII :,ażdy ruch i krok. 

ka.Ją kobietę. A Stefan spotkał ta- włosy kobiece i nadający ich wła- ~ o I~ ,~sfo~~~me, 
ką. Było to wprawdzie nie na dro- ścicielkom wygląd królowych zi- Trz.y~z o~~ .Ot y o k" 
dze życia, lecz na głównej ulicy my. Nie. Śnieg był mokry, 'pornie- wOJ na]SWlę szy wzro . 
miasta, ale to nie zmienia faktu, szany z deszczf'm, działający fa- Wrok młodej damy wędrowal 
że Stefan powiedział sobie: "prze' taJnie na fryzurę. nerwowo po oświetlonych oknach 
Znaczona mi jest ta, albo żadna". Stefan, ogarnięty swym pierw-I mijanych lokali. W pewnym mo-

Najbardziej nawet niezłomnych szym. wielkim uczuciem. nie mencie zaproponowała: 
zasad dama nie potrafi zachowa c mógł, rzecz prosta, zwracać uwa' - Wie pan co'? Ta pogoda nie 
oboj ętności. gdy wyezuje tak po- gi na takie drobiazgl. Ale jego wydaje ITI I się odpowiednIa do 
ważne i gł<;bokie zainteresowanie towarzyszka stawała się coraz spaceru. Może wstąpimy gdzies, 
ze strony mężczyzny. Niechże bardziej nirspoknina i jak się wy- gdzie będzie sucho i ciepło? Tam 

możemy dalej rozmawiać. 

U fotogrofa - Ależ oczywiście! w~'-
krzyknął z entuzjazmem Stefan 
- Że też mi to wcześniej nie 
przyszło na myśl. Wie pani co? 
Tu zaraz za rogiem jest taka ma
ła budka telefoniczna, Tam bę
dziemy mogli postać sobie i po
gawędzić choćby przez kilka go~ 
dzin. 

tom. 

U szewca 

Trudno przewidzieć, w jakich I 
okolicznościach spotkamy się 
UlÓW z takim filistrem i, może- I 
my wtedy go,rzko pożałować, żel 
nie odpowiedzieliśmy mu uprze.i 
mie: Mamy przepiękną pogodę". 
Może nawet tak się przydarzyć, 
kochany czytelniku, że w Kas
sel, przy table d'hote, posadzą 
cię obok wspomnianego filistra, 
na dobitkę po jego lewej ręce, a 
on właśnie jest tym osobnikiem, 
przed którym stoi półmisek z 
karpiami na szaro i rozdziela je 
wokół. Jeśli ma do ciebie jakiś 
zada wniony żal, wówczas poda
jc wciąż talerze tylko w prawo 
ar! siebie, abyś nie dostał nawet 
naj lichszego kawałf'czka ogon
ka. A lbowiem ach! jesteś właś
nie trzynastym przy stole, co 
zawsze połączone jest z niebez-

~ Ni rmrumiem dlaczegQ pan 
twi('rd7,l, Ż~ jesteśmy l1ieodpo
wiednio ubrani. Przecież na za
proszeniu było napisane WYl'aź
nie:'"stroje wieczorowe". Dziadek ani rusz nie chce zrobić miłego wyrazu hvarzy, 

-- I nadal pan będzie twierdzić. 
ż& te buty są pierwszorzędne?! 

Kalendarz 

- '('!'n k"lC'nrlnr7 ;I''if chyb" 7.C

pSliL~ ('l.;gie slOl nil J CZPl'W'<! 

............. 
Pech Latarnia 

- Co za pt"ch, ze właśnie dziś, - Ni~chże pan mnie przestanie 
ki('rl~ 'I'.CJpnnmialcm ~i« ogolii\ nap towaćl 
pn;) leual t fotograf. 

Omyłko 

AIl,!ź W1łS'7.lł w~,~ol<nli;;. ryf:e
l'z:t lUZY rll"-o V' HiI~ /.1 I/w dntył"l 
się mi I.. m. 

- Nip wydm':>] nosa .,alc· nIt. 
P:Jt'llięti'd, Ż~ VI' t"J chwili jesld 
królem. 

PAl ORA.J\'I 



Autor: Inż. Il,ia Mikan, Pr-ag~. I taml na 17 możliwych. Ludmlł<l Ru-
;-____________ .....,_-; denl o ma 11 punktów i jedną parti~ 

~! niedokollcwną. która miała być ro' 
,:;.,.;;. zegrana w dniu 18 stycznia br·, wsk'! 

tek cze~o drugie i trzec'e m:e.'~ce ':J 

turnieju nie zostało jeszcze ustalonc 

Nowa m',lrzyni Związku Radziec' 
kiego o·d ::lO lat bierze udział w mi
strzostwach szachowych kraju. W 
reku 1928 zdobyła po raz- pierwllozy 
tytuł mistrzowski i sllkces ten powtó
rzyła jeszcz,c szC'.5ciokrotnie. 

Ze ś,,!!'laIO hołJlel 

Wyjście z sytuacji 
Gdy nie można sobie pozwolić 

na sprawienie więcej niż jednej 

sukni, która ma służyć na wszel

kie "okazje", warto zdecydować 

się na dzisiejszy model. 

oz y W K I M\'SlOWE 

Białe zaczyna.if! daj', mata w 2 
posuni(~ciach. 

Autor: M. Havel, Praga . 

B:ałe zaczynają dają mata w 
posunięciach· 

MISTRZOSTWA SZACHOWE 
MOSKWY 

W Centralnym Domu Kolejarzy w 
MoskWIe, gdzie ostatnio odbyły się 
rozgrywki o mistrzostwo szachowe 
Związku Haljzieck:ego. rozpoczęły 
się szachowe mistrzostwa Moskwy. 
Zawody trwar będcl cz.tery tygodnie. 

W rozgrywkach b'erze udział J 6 
czołowych ~zachistów radzieckich z 
mistrzem Mo~kwy Simaginem ol:az 
Lilienthalem. Florem i Konstantino
polskim na czele. 

* 
W skład kolegium sęcl.'7iowskiego, 

które będzie prowadziło turniej jubi
leuszowy, wejdą najstarsi szachiści 
rosyjscy, m. in. uczestnik pierwszego 
turnieju o mistrzostwo Rosji w 1899 
roku - WłGtdimir N;enarokow 
mistrz Piotr Romanowski. 

ZAliOŃCZENIE TURNIEJU liOBIE
CEGO O MISTRZOSTWO SZACHO' 

WE ZSRR 

W dniu 17 stycznia J94fl r. octbyla 
się w lVlo~kwle os1atn,a lura f'nalu 
rozgrywek kcbiE'cego turnieju sza' 
chowego o mi~trzostwo ZSRR. Tyl!.tł 
kobiecego m :5t1'za szachowego kraju 
zdobyła szachistka moskiewska Olga 
Rl.bcowa. osiągając 13 punrl:tów '.a 
17 możliwych. 

Szachistka leningradzka, Eugenii! 
Bigłowa, grająca z powodzeniem na 
początku rozgrywek finałowych, pod 
koniec przegrała kilka partii. Może 
się ona poszczycić jedynie 11.5 punk' 

XII49. TURNIEJ ZAJlANIOWY 

Dzis1Rj drukujemy trzecią C7.ęSC my przed dwoma tygodniami. Wa
XI!49 Turnieju Zadaniowego, które'\ runki 1e powtórzymy w przyszłym 
go warunki uczestniczenia podaliś' tygodniu na zakonczenic Turnieju. 

8. REBUS 

8 c (nieb:cskl) - śli7.gawk" 

,Kolec', Pozn.an 

Dn a 15 listopada 
19413 roku ukazała Się 
w Holandii kolejna 
tradycyjna seria swą 
teczna "VOOR HE,T 
KIND". składająca 
się z pięciu wartości: 

2 +2 c (żółtozielJ
ny) - chłopiec wio' 
;;lujący w kajaku; 

5 +3 c (nic·biesko' 
?ielony) plyw3-
nie; 

6+4 c (8Za1';)' - S3' 

'eczkowanie: 
10 +5 c (czerwony) 

- dziewczynki! na 
huśtawce i 

Serię tę projektowa{ w bieżąc)'lll roku Andre van der Vo;;:sen. 
. . 

Dnia 8 lutego ukaże się w Jug·)sławii specjalna seria, która uczci 100 
i'ocznicę śmierci słowcó"kiego poety Franciszka Prcszerna. 

Seria ta składać się ma z trzech wartości (3.-, 5.- i 1 0.- ~narów) 
wyjdzie w nakładzie 300.000 scr'i. (w·.i. o.) 

3. FIGIEL REBUSOWY 

"Ed-Ka", Łódż 

10. SZAR.t\..DA 

W sercu rzewne wzruszęp..ie, wzrok 
[łza przesłoniła, 

Ó5ma biegnie sześć przyszłym nie
rWiadomym oniom· 

r-iąt, ''!:;'Losh> trzy'czwarty - :spraw, 

Jest tak skromny (kołnierzyk. 

kieszonka), że ostate<:znie można 

go włożyć nawet do pracy, jeśli 

stamtąd idzie się np. na proszony 

obiad czy koncert. A znów dzięki 

spódnicy, która stanowi "clou" 

[by się zl11.ieniła całej sukni, nie razi ona nawet na 

Jutrznta żvcia ludzkiego, raz koić się zupell1le Wieczorowym występie. 
[nią! 

Czwór-piątego-s-zósiego twojego 
[czekamy, 

W czwartą'pierwszą'dziewiątą na
[szych czynów spójrz, 

Siedem nich siedem'ośm czy się do
[b11Ze staramy, 

By drugim radość życia trysnęła, jak 
[zdrój. 

Tr.zeci'l.l~w"rty Pięć-szósty! - zniszcz 
r nędzę, cierpienie, 

Raz drugim bytowanie, jak promien
Cny dzień, 

Siódma'ósma,'dziewiąta. by słała swe 
{lśnienie 

I nie zacmil .jej odtąd nawet lQtny 

tdeń. 

"Orsza", Warszawa 

ROZWIĄZANIA X TURNIEJU 
ZADANIOWEGO 

1. Wirówka: 1) Rewiry, 2) Priora. 
3) Krilmik. 4) Kursor· 5) Romans. 
6) Hawanna. 7) WincŁa. 8) Siwawe. 
9) Wiosna. 2. Rebus kołowy; Należy 
tępić ob,iilwy paniki (kina - leży 

tępi "ć" Ob - Jawy pani>. 3. 'Logo
ll'ryf: l) PI'szka. 2) Olsztyn. 3) Waty-

* 
Specjalnie Pani L. M., której 

dł.ugie włosy sprawiają wiele kło· 

potu (zwłaszcza W okresie karna· 

kan. 4) Slcchód· 5) Tap;cer 6) Ana-, walu) i in:l"m Czytelniczkom w 
pc;;t. 7) NadZiał. 8) Izobara. 9) Ekw" 
pat. 10) Laerlc5. Rozw. gł.: ,.Pows\:{' podobnej sytuaCJi, "dedykuję" to 
nic listopadowe". 4. Sz·:l!'wl.a.: Te;' uczesanie w węzeł o szlachetn_j 
war (to - war). 5· Szuimmy: Natura linii. 
wilka ciągnie do lasu. (an.) ____________________ . _________________________________________ .~ ________________________ ~ ____ ~_~~_ł ___ ~------__ ----~~----------------------~--------__ 

o słownihach 
Słownik języka angielskiego o 

wymiarach 28 mm X 18 mm X 
X 6 mm jest, jak twierdzą Angli
cy, najmniejszym słownikiem na 
świecie. Słownik ten wydrukowa' 
no w Glasgow w 1890 r. Bardzo 
starannie wykonany, wymaga je
dnak przy użyciu powiększające
~o szkła. 

Cieka w 
dany w 997 r. Podawał on zna'l 
czenie 26.430 znaków alfabetu 
chińskiego. . 

Najdziwniejszym słownikiem, 
wydanym kiedykolwiek był słow
nik wydany w Wenecji w XVI w. 
dla cudzoziemskich turystów. Za
wierał on nazwiska i adresy 
wszystkich zamieszkałych w mie
ście kurtyzan. W tym czasie sta' 
nowiły one 115 liczby wszystkich 
kobiet w Wenecji. 
Mieszkańcy południowej Afry

ki mówią dialektem języka ho
lenderskiego, tzw. afrikaan Nie 
istnieje ieszcze słownik tego ję' 

. . . ., zyka. Od 22 Jat etymolodzy pra-
Jesh . c~łonkowie Aka~eml1 cują nad tym, ale dużo jeszcze 

FI:ancusl{leJ będą pr~c?wah da' czasu upłynie, zanim Ilłownik 
leJ z tą samą szybkosclą, co do- wyjdzie z druku. 
tychczas, będący obecme w opra- .. 
cowaniu przez tę instytucję słow' Trzech synów. miał pewien 
nik historyczny języka francu- franc.uskl . szłachcic, nazwiskie~ 
skiego będzie gotów około r. Henn Estlenne. . WSZy8CY trzej 
2.000. Po 13 latach pracy uczeni opracowah słowmkl PlCr~vszy -
mężowie dotarli zaledwie do As. Henryk, opracował słowmk grec

ki. Drugi - Robert, słownik ła' 
ciński. Trzeci - Karol - napi
sał pierwszą francuską encyklo
pedię. 

Jedną z pierwszych książek, 
wydrukowanych kiedykolwiek na 
świecie był chińi'ki słownik. 'wy-
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ostki ze świata 
o palcac:h 
paznokciach 

Najczulszym palcem człowieka 
jest palec wskazujący. Inne palCe 
są czułe w następującej koiejno' 
ści: śrGdkowy, kciuk. mały, ser
deczny. 

Gdybyśmy nie obcinali paznok
ci, w 50 roku życia miałyby one 

micsiac - trochę szybciej w le
cie. niż w ZImie. Po śmierci ani 
paznokcie ani włosy nie rosną. 

Mężczyźni częSCie] obgryzajl; 
paznokcie. niż kobiety. Charakte
ryzatorzy filmowi nakładają czę
sto .,gwiazdom'·, które mają zwy' 
czaj obgryzać paznokcie, sztuczne 
paznokcie na naturalne. 

Manicure znany był już w cza
sach starożytneqo Egiptu. Fara' 
onowie zatrudniali wtedv młode 
kobiety, które dbały o ich pazno' 
kcie. W grobowcach staroegip
skich znaleziono komplety do ma
nicure'u. W czasach nowożytnych 
manicure wszedł w modę od cza
sów francuskiej Rewolucji. W 
Berlinie przed dojściem Hitlera 
do Władzy było około 3.000 zare
jestrowanych manicurzystek. 

• Druga żona króla angielskiego 
Henryka VIII. Anna Boleyn, mia-

do \ 80 cm długości .Paznokcl\ 
sną z szyb koś CH} około 4 mm 

I 
ła 6 palców u jednej ręki. O fe
nomenie takim. zwanym hexa

I (l" dyctylizmem, ;est wspomniane 
na nawet w Biblii. 

W Chinach i w Sjamie noszono 
dawniej paznokcie, dochodzące do 
50 cm długości. Bogaci lu~lzie w 
Chinach zapuszczali długie p<i.Z
nokcie, aby dowieść, że nie po· 
trzebują pracować. Na pazno
kciach tych nosili specjalne 
srebrne ochraniacze. Ludzie pre
tensjonalni nosili same tylko 
ochraniacze, bez paznokci w środ
ku. Pielęgnacja tych nadmiernie 
długich paznokCi z'łjmowala ocz:-;
wiście długie godziny, Gdy wybit
ni ludzie przyjeżdżali z tych kr!J" 
jów do Europy, obcinali swo,ie 
paznokcie, oprócz paznokcia ma
łego palca. 

Tkacze "V japońskich fabrykach 
jedwabiu musieli również troskli· 
wie pielęgnować paznokcie. Źle 
0bcięte bowiem - powodowały 
skazy w materiale. Niektórzy 
tkacze wycinali sobie paznokcie 
na kształt piły, by móc jednocze
śnie chwytać po kilka nitek. 

Obcięte palce jednej ręki mo
żna zastępować palcami drugiej. 
Ostatnio jednemu chirurgowi an
gielskiemu udało się przetrans
plantować palce pewnemu pa
cjentowi. Podczas takie; op<':!racji 
trzeba było prz~szczepić kości, 
muskuły i żyły. Opera.cja udała 
stę całkowicie. 




